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Szczegóły ir prospektach.

Zakaz przywozu towarow
z  zagranicy

Kwest jouarjusz brytyjski 
wręczony w Bericnie

Berlin, 7. 5. PAT. Dziś o godz 11-ej m u . 20 
ambasador brytyjski w Berlinie *vręczyl mini­
strowi spraw zagranicznych von JNeurithowi 
kwestjouarjusz rządu Wielkiej Brytanji, skie­
rowany do rządu Rzeezy.

Kwcstjonarjuez zgodnie z życzeniem rządu 
angielskiego nie będzie narazić podany do wia­
domości publicznej.

— OQO—

Odznaczenie posła francuskiego 
w Addis ALfcb.e

Paryż, 7. 5. PAT. Dziś zraua zebrała się Rada 
ministrów- Mm. Flandin nie był obecny na po- 
siedzeniu. Aa propozycję Paul Boueoura, po­
słowi fraucuokiemu w AdJis Abcbic Bodardowi 
nadano kumandorję Legji honorowej, zaś jego 
małżonce krzyż kawalerski. Minister finansów 
Regnicr zreferował sytuację finansową. Min. 
handlu Buiinet zapoznał Radę z mającym wejść 
w życie traktatem handlowym francusko-ru- 
muńekim, oraz z podpisanem wczoraj trakta­
tem handlowym francusko-amerykańskim.

Premier Afryki pełudn. przeciw 
znieś, en a sankcy j

Londyn, 7. 5. PAT. Premjcr południowej 
Afryki gen. Hertzog, w przemówieniu, wygło- 
szonem w Izbie afrykańskiej, wypowiedział się 
stanowczo za utrzymaniem sankcyj. O ile L<ga 
nie będzie trwała przy sankcjach ■ to l.iga 
przestanie istnieć —  oświadczył Hertzog w 
odpowiedzi na propozycje opozycji, domagają­
cej się uchylenia sankcyj, celem odzyskania 
przyjaźni Wioch. O ile Liga pragnie wypełnić 
obowiązek, to musi sa.ikcje utrzymuc iv mocy, 
nawet na lata cale. INicma takiego kraju w Eu­
ropie, który mógłby na stałe przeciwstawić się 
presji sankcyjnej, takiej, jaka obecnie została 
zastosowana wobec Włoch. Zalecenia, jakie 
wyślemy do naszego przedstawiciela w Gene­
wie, będą brzmiały, że rząd południowej A fry­
ki gotów jest popierać aż do ostateczności 
wszelkie zarządzenia, niezbędne dla zachowa­
nia prestiżu ligi Narodów —  zakończył mówca.

K O S Z U L E
męskie — nowości w wielkim wyborze 
J l/L J L S Z  hi ACH T , Kraków S trądom 5

Warszawa. 7. 5. PAT. Na ostutniem posie­
dzeniu Rada Ministrów uchwaliła wprowadzę 
nie zakar.ii przywozu wszystkich towarów. 
Rozporządzenie to nie dotyczy towarów: ob­
jętych konwencją niemiecko-polską, dotyczą 
cą Górnego Śląska, podpisaną w Genewie dn. 
15 maja 1922 r., objętych umowami o małym 
ruchu granicznym, podlegających przepisom 
o obrocie warunkowym uszlachetniającym 
czynnym i biernym oraz o obrocie warunko­
wym reparacyjnym czynnym i biernym, uży 
wane zwykle w handlu wewnętrznym jak i 
zewnętrznym opakowania, które są wolne od 
cla, wreszcie towarów, do których maja zas­
tosowanie zniżki colnc lub zwolnienia o i cła. 
Wprowadzenie generalnego zakazu przywozu 
wszystkich towarów ma na celu shannonizo- 
wanie zarządzeń reglamentacji towarowej z 
wprowadzoną ostatnio reglamentacją dewizo 
wą. Przydział dewiz pod kątem widzenia po­
trzeb rynku wewnętrznego, jak i wykonania 
zobowiązań umownych wrobec zagranicy, ma 
być oparty na przydziałach kontyngento­
wych, uskutecznianych w ramach reglamen­
tacji towarowej. »

W  związku z tą uchwałą Reda Ministiów 
przyjęła projekt dekietu Prezydenta Rzpli- 
rej w sprawie kontroli obrotu towarowego z 
zagranicą. Dekret ten przewiduje powołanie 
ido życia komisji obrotu towarowego, której 
zadania będą polegały na kontrolowaniu tran 
zakcyj eksportowych (przyjmowanie zgło­
szeń'wywozowych oraz wystawianie zaświad 
czeń walutowych). *

Urzędowy komentarz
Warszawa.’ 7. 5. PAT. Ministerstwo Prze­

mysłu i Handlu komunikuje:
Rozszerzenie reglamentacji przywoju towa 

rowego z zagranicy na całość tego przywozu 
jest zarządzaniem ściśle technicznej natury', 
pozcstającem w bezpośrednim związku z re­
glamentacją obrotu dewizami i złotem, a co 
za tern idzie, nie oznacza wprowadzenia no 
wych merytorycznych ograniczeń o charakte 
rze gospodarczym. Należy przypomnieć, iż 
już wr chw;li obecnej reglamentacja przywo­
zu towarowego z zagranicy obejmowała ok. 
80 pvoc. tego przywozu i to badź przez stoso 
pranie zakazów przywozu oraz udzielanie w 
ich ramach kontyngentów przywozowych, 
bądź w drodze autonomicznych uJg celnych, 
itp.

Rozciągnięcie zakazów/ przywozu na towa­
ry, które dotychczas zakazom takim nie pod­
legają, ma na celu ujednolicenie polityki gos­
podarczej państwa w stosunku do przywozu 
na tle kontroli obrotów de w , nwych i nie oz­
nacza, oczywiście, bynajmniej zaostr/enia po 
lityki tej w sensie ograniczania przywozu. 
Tak, jak dotychczas w ramach starych zaka­
zów —  w nowo wprowadzonych zakazach kon 
tyngenty będą udzielane zarówno na podsta - 
wie naszych polityczno - handlowych zobo­
wiązań w stosunku do zagranicy, jak i w 
związku z uzasadnionemi potrzebami rynku 
wewnętrznego.

Demonstracje antywłoskie w Genewie
Paryż, 7. 5. PAT. Z Genewy Junoszą, że we 

wtorek i środę wydarzyły się tam incydenty na 
tle obchodów zwycięstwa w Abisynji przez 
kolonję włoską. Przcdewszystkicni departa- 
ment polityczny kanionu, kierowany przez so­
cjalistę Nicole'a zabronił Wiochom wywiesze­
nia sztandarów. Konsul włoski złożył protest 
na ręce Nicole‘a, a następnie wobec rządu fe­
deralnego. We środę na radzie kantonalnej od

była się na ten temat ożywiona dysknsja pomię 
dzy socjalistami a większością. Wczoraj ży 
wioły lewicowe demonstrowały przed domami 
zamieszkalemi przez Włochów, wznosząc wro­
gie okrzyki. Pozatem konsul generalny wioski 
został zaczepiony na ulicy przez demonstran­
tów. Powyższe incydenty są obecnie badane 
pizez władze federalne w Bernie.

Sąd O kręgow y w K rakowie
"Wydział III.
Dr.ia 4 maja 1236 
III IPr. 84-36.

Sąd O kręgow y W ydział III. w  Iu ak ow io  na i o 
siedzeniu niejawnem w  cłiiTu dzisiejszym po wys 
luchaniu wniosku Prokuratora Sądu Okręgowego 
yt K rakow ie w ydał następujące

postanowienie:
I. Zatwierdza się po myśli §§ 459, 193. austr. 

proc. karą. zarządzoną i wykonaną przez Starost 
W® Grodzkie w  Krakowie dnia 1. V. 1935 L B
II. 2-119-35 konfiskatę czasopisma „N ow y Dzien­
nik'- Nr. 119 z dnia 1. V. 1936 spowodu tr&t\ ar­
tykułu zamieszczonego na sir. 4 pt. „Ich  Pierw ­

szy Maja’1 międlzy słowami „k lóry  władze zdoby­
w a1 i „pow iada; Zbaw ienie1- niięuzy słowam i ,.:.a 
ziemię sp ro w a d z iłe m y i „socjalny nie zadawala 
się/' między słowam i „1 dlatego11 i „K ochają go" 
między słowam i „ta  m ądrość'1 i „lcez o wi^-le1' 
oraz od słów  „Fałszywy- Mesjasz1* do słów . „oszu­
kańczej awanturze’1 albowiem treść tych ustępaw 
zaw iera znamiona wyst. z ert. 111 § 2 kk.

II. Zakazuje się dalszego rozszerzania skonfis­
kowanej treści pow yższego artykułu, a zakaz len 
n a być ogłoszony w  przepisanej form ie w  naj.Lhż 
szym numerze czasopism a „N owy Dziennik11 i w 
dzienniku urzędowym.

III. Cały nakład skonfiskowanego druku rna byi 
zniszczony.
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ńr. F. ROTENSTPEICH
Członek Egzekutywy Agencji Żydowskiej

Poraź czwarty mobilizuje Tel Awiw siły 
gospodarcze Palestyny i wystawców zagrani 
eznyeh. Mobilizacja ta odbywa się co dwa la­
ta pod znakiem międzynarodowych Taigów 
Le^antyńskich.

Ńa kilka dni przed otwarciem Targów wy­
buchły niepokoje polityczne, które przeszko­
dziły w ukończeniu na czas przygotowań. —  
Zdawało się, że niemożliwem będzie dotrzy­
manie ustalonego terminu. Ale poczucie obo- 
wiązku i odpowiedzialności uwydatniło się 
nietylko w tym wypadku podczas ostatnich 
tragicznych zajść. Wysiłki nie posziy na mar 
ne. Dowiodły one, że chcemy spełnić przyrze­
czenie i dotrzymać terminu. Tak się też stało 
Targi Lewantyńskie zostały otwarte w usta­
lonym terminie.

Zdajemy sobie sprawę, że znajdujemy się 
na skrzyżowaniu drogi handlowej —  tej wiel 
kiej drogi, która łączyła przed tysiącami lat 
kontynent azjatycki z europejskim. yDąże- 
niem naszem jest, aby uczynić Palestynę pun 
ktem węzłowym handlu. Dążenie to zmusza 
nas do wysilonej pracy, do odpowiedzialnej 
organizacji, do planowej gospodarki, do dys­
cypliny. Musimy pamiętać, że w tych czasach 
kiedy siły przyrody zestały ujaizmione przez 
człowieka, zmniejszają się odległości i zbliża­
ją się kraje. Nic wolno nam zapominać, że in 
ne kraje budują swe gospodarstwo posługu­
jąc się kapitałem rządowym. Jeśli nie wzmo 
żerny naszych wysiłków, pozostaniemy wtyle 
za niemi. Wprawdzie nie można pomniejszać 
znaczenia warunków naturalnych, ale w na­
szych czasach wysiłek ludzki może pokonać 
także geograficzne położenie. W  dzisiejszych 
czasach nie podobna zadowolnić się jedynie 
miejscem na mapie, trzeba także tworzyć.

Targi Lewantyńskie są dowodem, że w la­
tach ostatnich wiele zdziałaliśmy i osiągnęli 
śmy, aczkolwiek natrafiliśmy na wiele prze­
szkód i jakkolwiek pozbawieni byliśmy popar 
cia rządowego. Każdy baczny obserwator na­
szej działalności będzie zmuszony przyznać, 
że nie sprawiliśmy zawodu nikomu. Ktokol­
wiek zwiedzi nasze pawilony, będzie musiał 
przyznać, że biorąc pod rozwagę warunki, w 
jakich pracowaliśmy, zdziałaliśmy bardzo 
wiele. Niejeden zdziwi się, że udało się nam, 
bez pomocy rządowej polityki celnej i kredy 
towej, mimo krwawych zajść, mimo polity­
cznych przeszkód i ciągłych napaści, osiąg­
nąć taki stan, który pozwala nam konkuro­
wać z państwami zagranicznemi pod wzglę­
dem jakości i dobroci naszych wytworów.

Nie mamy zamiaru zaprzeczać, iż nie wy­
korzystaliśmy wszystkich możliwości. Nie 
stało się to jednak dlatego, że nie chcieliśmy 
:eh wykorzystać, ale dlatego, że część jiszu­
wu ma ciągle jeszcze zaufanie do tych towa­
rów, do jakich była przyzwyczajona w kra­
bach golusu. Nie pozwolono nam również wy 
korzystać wielu innych możliwości. W  czasie 
kiedy każdy rząd prowadzi politykę gospoćlar 
czą j handlową, dostosowaną do swoich ce- 
'ów —  niema w Palestynie śladu takiej poli- 
‘ yki, dlatego też trudno nam jest rozwinąć 
asze zdolności i prowadzić pracę konstrukty 

wną wedle zasięgu naszych możliwości i na­
szej woli. • »

Ponieważ rząd nie broni nas politycznie 
przed konkurencją ani nie wspomaga prywat 
nej działalności, nie mogą nasze wysiłki wy­
dać odpowiednich rezultatów. Dlatego też 
są Targi Lewantyńskie wiernem odzwiercie­
dleniem polityki gospodarczej i handlowej na 
szego rządu i dlatego też spotykamy się z 
tak wielką liczbą obcych pawilonów i obcych 
towarów. Niejeden, który zwiedzi pawilony 
na Targach powie, że wiele wystawionych | 
tam towarów produkuje się już w Palestynie 
albo Istniejv^iożliwość ich produkowania, je 
śliby znalazły rynek zbytu, oraz —  gdybyś-,

my nie przestawali domagać się od rządu po • 
lity ki gospodarczej, przystosowanej do wa­
runków naszego kraju.

Targi Lewantyńskie są miernikiem psychi 
ki jiszuwu. Świadczą one o nastrojach gospo­
darczych. Znajdą zapewne ludizie, którzy 
będą je krytykowali, którzy z żalem skonsta­
tują, że mało jest eksponatów palestyńskich 
a bardzo wiele zagranicznych, Atoli żal ten 
nie pozostanie bez rezultatu, jeśli krytycy nie 
tylko zrozumieją olbrzymie znaczenie wy­
twórczości krajowej, lecz także będą gotowi 
dopomóc jej. Albowiem w ten sposób dopro­
wadzą do tego, że w następnych Targach Le- 
wantyńskiech znajdzie się o wiele większa i- 
lość naszych pawilonów, z większą ilością ga 
łęzi naszej produkcji.

Chcielibyśmy widzieć w Targach Lcwan- 
tyńskich instrument propagandowy dla wyt­
wórczości krajowej i jej przyszłego rozwoju. 
Chcielibyśmy, ażeby czwarte Targi Lewan­
tyńskie zakończyły okres wzrastającego im­
portu i zapoczątkowały okres mobilizacji 
wszystkich żydowskich sił dla popierania wy 
twórczości krajowej. Powinny one stać się tu 
bą optymizmu gospodarczego, zachętą dla 
dalszej działalności gospodarczej, dla nowych 
inwestycyj, dla konkurencji z zagranicą. —  
Chcemy, ażeby tłumy ludności zwiedzające 
Targi dostrzegły co czynią inni i nauczyły się 
od nich, jaką drogą mają pójść, aby nie uza­
leżniać się od produkcji obcej, aby kupowały 
wyłącznie towary naszej produkcji. Taką na­
ukę chcemy wyciągnąć z Targów Lewantyń- 
skich, ponięważ znaczenie ich polega na moż­
ności własnego produkowania a ne na wyłą- 
cznem odbieraniu od innych.

Niechaj więc Targi Lewantyńskie będą tą 
uczelnią z której wiele można skorzystać —  
w której nauczymy się podwajać nasze wysił 
ki, mobilizować nasze siły, prowadzić i orga­
nizować handel świadomie, oraz tworzyć bar 
dziej harmonijnie i jednolicie ąniżeli dotych­
czas. Powinniśmy zwrócić większą uwagę na 
naszą kulturę materjalną i techniczną. Jeśli 
potrafimy się tego nauczyć, wówczas zrozu­
miemy, że wprowadzenie kontyngentów przy 
wozowych i ceł ochronnych nie jest narusze­
niem niczyich uprawnień, ale jest jedynie in­
strumentem wyrównującym wahania gospo­
darcze i obroną przed atakami gospodarcze­
mu Zrozumiemy wtedy, że odpowiednia och­
rona celna nie jest darem z łaski dla tej lub 
innej gałęzi gospodarczej, ale jest wyrazem 
samoobrony jiszuwu, który bez ochrony cel­
nej nie może istnieć. Jeżeli sam jiszuw to zro

zumie, łatwiej będzie mógł dowieść tego in­
nym.

Kiedy zwiedzający Targi Lewantyńskie 
znajdą się w pawilonach obcych państw, nie ■ 
cnaj zapytają, ile państwo to zakupuje u 
nas, a ile nam sprzedaje. Niechaj zwiedzanie 
Targów będzie świadome. Zwiedzający pawi­
lony powinni pamiętać, że niejedno państwo 
importuje do Palestyny towary za cenę 40- 
to krotnie wyższą, aniżeli kupuje w Palesty­
nie oraz że wiele państw 32 razy więcej sprze 
daje, aniżeli kupuje. Niechaj zwiedzający wy 
ciągną z tego odpowiednie wnioski, a jeśli bę 
dą zmuszeni kupować towary zagraniczne, 
niechaj zapytają tego państwa, u którego ku 
pują, czy kapuje ono u nas wystarczając* i- 
lość, a jeśli nie —  niechaj nie kupują obcych 
towarów, iao w ten sposób nigdy nie uaa nam 
się zmusić wspomnianego państwa do otwo­
rzenia bram dla naszej produkcji. Jesteśmy 
gotowi kupować tylko u tych państw, któ­
re nie utrudniają importu z Palestyny. Jeśli 
jiszuw postanowi postępować po tej Unji, bę 
dziemy silniejsi i bogatsi.

Jestem przekonany, że Targi Lewantyńs­
kie unaocznią jiszuwowi w pierwszym rzędze 
jakie ma obowiązki wobec siebie. Otworzą o- 
ne oczy, uświadomią ludzi, zwrócą ich uwagę 
na różnice, zachodzące w ustosunkowaniu się 
państw do nas i wskażą im właściwą drogę.

Kraje wystawiające swą produkcję ną na­
szych Targach, wejdą zapewne w porozumie 
nie z zainteresowanemu sferami jiszuwu i in­
stytucjami narodowemi. Chcemy wierzyć, że 
importerzy palestyńscy udzielą poparcia Eg­
zekutywie podczas jej pertraktacyj z reprezen 
tantami poszczególnych krajów na Targach 
Lewant., zapewniając dzięki temu jiszuwowi 
ułatwienia w eksporcie ifnporcie, w przekazy 
waniu sum funduszów narodowych i przewo­
żeniu kapitałów żydowskich do Palestyny. Je 
śli nastąpi koordynacja w tej dziedzinie —  
zwiększą się nasze narodowe możliwości. W  
ten sposób będziemy mogli bardziej jeszcze 
zaktywizować nasze praktyczne zdolności, 
oraz pomnożyć nasz udział w gospodarczej 
odbudowie kraju i

Targi Lewantyńskie świadczą nietylko o 
pełnej świadomości naszych celów, ale także 
o stałości naszych wysiłków dla ich realizacji 
Nałożyliśmy ną siebie w Palestynie wielkie o- 
bowiązki, a pewność że je spełnimy mimo 
wszelkich przeszkód, mimo braku dostatecz­
nego poparcia ze strony rządu —  pewność ta 
ujawnia się w Targach Lewantyńsklch.

Za m ia s t M a łe j En te n ty  —
ententa bałkańska?

Ilzym, 7. 5. PAT. Ageucja Slefaui donosi 
z Bialogrodu: Ponieważ niektóre koia polity­
czno zdają się przywiązywać więcej wagi do 
ententy bałkańskiej aniżeli do Malej Ententy, 
liczne koła jugosłowiańskie skłaniają się ku my 
iii, żc Mała Ententa nie posiada już racji ist­
nienia. Objawy rosnącego rozdźwięku pomię­
dzy Czechosłowacją a Jugosławją tego rodzaju 
przewidywania potwierdzają. Ze względu na 
bezpieczeństwo tego tcrytorjuiu, Czechosłowa­
cja nie może pozwolić Jugosławji aa politykę 
zbliżenia z Niemcami, ta ostatnia zaś Wyrzuca

KUPON ZNIŻKOWY 00 KIN
Adria - Atlantic . Bagatela • Świt - Uciecha
wazuy Ś. V. — \\yciąe i przedłożyć do wym.any 
w Peifnmerji N. Meersanda, iw. Marka JO 

w Kolekturze Z w. iuwaiidów, Grodzka 50, 
lub w Adm. „N . Dzienuika", Orzeszkowej ?.

Czechosłowacji zbliżenie z państwami bloku 
rzymskiego. W Biulogrodzic sądzą, żc eweulual 
ne wystąpienie Czechosłowacji z Małej Euteu- 
ty, nie osłabiłoby stanowiska Jugosławji, po­
nieważ Ententa bałkańska reprezentuje ilościo­
wo większą silę. Dlatego to Jugoslawja i Tur­
cja zachęcają Grecję, aby weszła bez zastrze­
żeń do Ententy bałkańskiej, przyczem korauni 
katy i przemówienia potwierdzają, że inno 
państwa mają zawsze możność przystąpienia 
do Ententy bałkańskiej. Białogród połączyw­
szy się z Ankarą prowadzi raczej polityką wy­
łącznie jugosłowiańską, nie mając złudzeń, ja­
koby Ententa bałkańska mogła go bronić prze. 
ciwko wszystkim niebezpieczeństwom. Narady 
przeprowadzone w ostatnich dniach dowiodły, 

że Ententa bałkańska ogranicza się do przymie­
rza jugosłowiańsko - tureckiego, w którem 
Bumunja i Grecja nic chcą uczestniczyć.
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Rasowie ekspediują skarby Negusa 
z  Dżibuti do Palestyny

Jerozolima, 7. 5. PAT. Z okazji przybycia 
negusa, który oczekiwany jest tu jutro, nie są 
przewidziane żadne uroczystości. Wysoki Ko­
misarz brytyjski znajduje się obecnie w podróży 
służbowej w Sinaj i nie będzie mógł negusa 
przyjąć-

Źródła włoskie donoszą z Dżibuti, ze wbrew 
pierwotnym wiadomościom, rasowie Kas6i. i 

Getaszu oraz b. minister gpr. zagr. Heruy są je- 
dynenii wybitnemi osobistościami, towarzyszą- 
cemi negusowi do Palestyny. Inni dygnitarze 
abiiyńscy pozostali w konsulacie abisyńskim w 
Dżibuti i zajmuje się ekspedycją olbrzymich 
sum złota i srebra, stanowiących własność ne­
gusa, oraz towarzyszących mu dostojników. Jaic 
donoszą, negus zabrał ze sobą wszystko, co się 
dało wywieźć, m. in. 3 kwintali złota, 25 kwin­
tali srebrnych talarów, 7 samochodów wysokiej 
marki, oraz 4.000 tonn kawy. Ponadto na kilka 
dnt przed wyjazdem negus sprzedał jeszcze 4

Londyn, 7. 5. PAT. Korespondent Reutera 
donosi z Addis Abeby, że wczoraj wieczorem 
w całem mieście powstała strzelanina, ponie­
waż resztki gwardji cesarskiej, ubrojone w no­
woczesne karabiny ręczne i maszynowe, zorga­
nizowały bandy zbójeckie, które kilkakrotnie 
wtargnęły do dzielnicy handlowej. Korespon­
dent, który udał się na miejsce strzelaniny, zo­
stał zabrany przez samochód z karabinierami 
wio6kicmi, którzy już organizowali służbę poli­
cyjną w stolicy

Poselstwa brytyjskie, francuskie, niania kie 
i włoskie są przypuszczalnie jed ■.nenii bud\nka 
mi, które ocalaly podczas grabieży. Szkoła jran 
cuska jest zdemolowana i spalona.

Jeszcze strzelanina 
w Addis Abebie

Paryż, 7. 5- PAT. Wedle ostatnich doniesień 
z Addis Abeby, został tani przywrócony całko­
wity spokój W czoraj wieczorem bandyci abi- 
syńscy, uzbrojeni w karabiny maszynowe, zaa­
takowali 2 Francuzów, którzy udawali się ua 
dworzec kolejowy. Obaj oduieśli rany. Wśród 
cudzoziemców poza Amerykanką, panią Stan- 
din, zginęło kilku kupców ormiańskich. Łe 
strony abisyńskiej poległo podczas rozruchów 
około 500 ludzi.

KRONIKA ŚLĄSKA

STRAJKI W KATOWICACH
Katowice, 7. 5. (K). Dziś wybuchł strajk wio­

ski w fabryce skór „Luksus" w Brzeziu. Powo­
dem strajku jest nicwyplaceuie robotuikom za­
robków od 9 tygodni. Na tereu okupowanej fa­
bryki przybył inspektor pracy celem iuterwe- 
njotyauia, ale robotnicy odmówili pertrakta- 
wania z udziałem inspektora pracy, żądając 
przybycia komisarza demobilizacyjuego. Robot­
nicy zagrozili, że o ile sprawa ta nie zostanie 
zlikwidowana do wieczora, rozpoczną głouów- 
kę. W związku z tern odbyła się konferencja 
u starosty rybuiultjego p. W yglcudy, w wyniku 
które] starosta wyraził gotowość wyasygnowa­
nia z własnych funduszów sumy 4-000 zł. celem 
uiedopuszczemta do głodówki. Suma ta byłaby 
póżuicj ściągnięta sekwestrein. Dotychczas 
sprawa nie została wyjaśniona.

NAPAD NA DR' KARNIĘ „POLONJl"
Katowice, 7- 5. (K). W zakładach graficznych 

„Polonii" w Katowicach, gd de drukuje się „P o ­
lonia ' i „7 groszy", panuje od kilku d«i strajk 
zecerów maszynkowych.

V. czoraj około godz. 22-e j dokonano napadu 
ua gmach „P olon ii'. Zewsząd posypały się ka­
mienic, wyrządzając wydawnictwu poważne 
szkody. Jedna z maszyn została uszkodzona, zas 
portjer Antoni Kurek został ciężko poturbo­
wany. Wybito wszystkie szjby w 3-pięlrowym 
budypLu. Gdy na miejsce przybyła policja, ni-

tysiące tonn kawy pewnej firmie w Dżibuti. 102 
kufry negusa znajdują się na stacji w Dżibuti 
i mają być wysłane niebawem do Palestyny.

Cesarz wybiera się do Europy
Jerozolima, 7. 5. PAT. Agencja Reutera do­

wiaduje się, iż cesarz Haile Selassie spędzi tyl­
ko kilka dni w Palestynie, by odwiedzić święte 
miejsca. Rodzina cesarza pozostanie w Jerozo­
limie, sam zas cesarz zamierza wyjechać do Eu­
ropy, by bronić sprawy swego kraju.

W konsulacie abisyńskim panowało wielkie 
ożywienie w ciągu ostatnich dni, zmieniano we­
wnętrzne urządzenie i umeblowanie na przy­
jęcie cesarza.

W kolouji abisyńskiej panuje przekonanie, że 
wyjazd cesarza z Abiaynji nie jest równoznacz­
ny z abdykacją. Przypuszczają, iż cesarz prag­
nie sam bronić sprawy Abi synji przed Ligą Na­
rodów.

Zaginęła dz eunikąrka 
amerykańska

Waszyngton, 7. 5. PAT. Poselstwo amerykań­
skie w Addis Abebie komunikuje, że wszyscy 
obywatele Stanów Zjednoczonych w Addis A- 
bebie ocaleli z wyjątkiem dziennikarki Eleanor 
Meade z Nowego Jorku, która zaginęła. Możli­
we, że wyjechała ona jednym z ostatnich pocią­
gów przed rozpoczęciem rozruchów. Poszuki­
wania trwają. Majątek inisyj i szpitali amery­
kańskich w Addis Abebie ocalał, lecz szereg o- 
bywateli St. Zjednoczonych straci! caty majątek 
podczas grabieży miasta.

Włosi zajęli Dżidżiga
Rzym, 7. 5. PAT. Jak di noszą z Mogadiscio, 

Włosi zajęli miasto Dzidziga w chwili, gdj^
Mussolini obwieszczał narodowi zwycięstwo 

włoskie. Wojska generała Graziam ego rozbiły 
resztki armji Rasa Nasibu i Wehib Paszy i zdo­
były w mieście znaczne zapasy materjału wo­
jennego.

•  *  *
Ivzj m. 7. 5. PAT. Kola póturzędowc wyra­

żają opin ję, że sprawa stacyj radjowyeh po­
selstw zagranicznych w Addis Abebie będzie 
musiała być rozwiązana w ramach nowego 
stanu prawnego, istniejącego w Abisynji,

kogo z napastników nie zastała. Szkody wyrzą­
dzone są Lardzo znaczne.

w *
Katowice, 7. 5. (K). W dniu dzisiejszym wy- 

| buchł na terenie Śląska strajk zecerów i pra­
cowników graficznych. Slrajk został proklamo­
wany przez związki klasowe w celu wywarcia 
presji na drukarniach do zawarcia umowy. W 
związku z tem gazety śląskie jutro prawdopo­
dobnie się nie ukażą.

ENDEK SKAZANY ZA ZAMACH BOMBOWY
Katowice, 7. 5. (K). W sądzie okręgowym w 

Katowicach zapadł w duiu dzisiejszym wyrok 
przeciwko członkowi Stronnictwa Narodowego 
w Będzinie Janowi Koźmińskiemu, oskarżone­
mu o dokonauie zamachu petardowego na re­
dakcję „Polski Zachodniej'- w Katówicacli. Mo­
cą wyroku Koźmiński skazany został na pół­
tora roku więzienia z pozbawieniem praw na 
przeciąg 2 lat.

KRONIKA ŁóDEKA

ECHA ARESZTOWAŃ 1-MAJOWYCH
Łódź, 7. 5. (G). Dnia 1 maja podczas demon­

stracji aresztowano w redakcji „Orędownika'4 
około 100 osób. Dziś zwolniono prawieżc wszy­
stkich z wyjątkiem ID, m. in. dwóch Współpra­
cowników „Orędownika'- i trzech osobników 
znanych z procesu o rzucanie bomb i petard. 
Jeden z aresztowanych skazany został w tym 
procesie na 1 rok więzienia.

Otwórzmy na o ic le ł  
o k n a . . .  I sarca...!

bo wiocna nadeszła t

UfyroK na Wesumana
Nie dom poprawczy, lecz ciężkie roboty.
Bazylea. 7. 5. PA T . Hans Wesemann, os­

karżony o porwanie na terytorjum Szwajcar 
ji Bertholda Jacoba i przewiezienie go do Nie 
rmec, został skazany przez sąd na 3 lata cię­
żkich robót i 1500 fr. odszkodowania na 
rzecz Jacoba (Zob. art. na str 4-ej.)

Saul Czernichowski endem ocalał
Jerozolima, 7. 5. ŻAT. Wracając dzisiaj do 

Tei Awiwu, słynny noeta hebrajski Saul Czer­
nichów 3ki cudem oculal od śmierci. Obok poety 
przeleciała kula rewolwerowa, zadrasnęła iv li­
cho i poeta został kontuz jonowany. W wyniku 
zadraśnięcia ucha ma upośledzony słuch. Żad­
nego innego zranienia nie odniósł,

Samobójstwo red, Kleebindera
Wiedeń, 7. 5. ŻAT. Naczelny redaktor „Sonu- 

und Montags Zeitung-' Ernest Kleebinder po­
pełnił samobójstwo. Powodem rozpaczliwego 

kroku było cofnięcie koncesji na wydawanie pi­
sma pod zarzutem otrzymania od „Feniksu ‘ 
subwencji na cele prywatne.

Kto wygrał na loterjt ?
Warszawa, 7. 5. (Sin) Dzisiaj w pierwszem 

ciągnieniu loterji klasowej padły naetypującc 
wygrane:

10.000 zł. na numery 27411 67960 88467 
144207 166120.

5.000 zł. na numery: 83927 103183 137268 
159112 191697.

2.000 zł. na numery: 8279 11494 12300 
14439 21323 23353 28941 30003 40231 40880 
50997 52850 54980 59377 62437 78774 86218 
90325 95537 108495 112632 113528 120261 
124353 134054 144090 143098 147632 177822 
194665.

W drug em ciągnieniu padły następujące wy­
grane: 30.000 zł. na numer 157998.

10.000 zł. na numery: 21524 144997.
5.000 zł. na numery: 41877 87760 89284 

125001 142560 142493 170313 185065.
2.000 zł. na uumery: 22344 22681 34148 

65649 66906 67685 75335 76210 39145 9448o 
98908 103862 108603 165044 174254 176877 
177808 181151.

KRWAWE ZYJŚCIE STRAJKOWE 
Łódź, 7. 5. (G) W fabrj ce Horaka, w której 

od kilku tygodni trwa strajk okupacyjny, obej­
mujący 1.500 robotników, doszło wczoraj do 
krwawego starcia między robotnikami a straża­
kami, przyczem czterech strażaków odniosło 
poważne rany Zawezwane pogotowie ratunko. 
we nie mogło rannych znalc/.ć, gdyż pochowali 
się w obawie przed robotnikami. Po godzinie 
powtórzyły się bójki i znowu zawezwano pogo­
towie ratunkowe, które opatrzyło jednego ran­
nego; innych rannych nie można było znaleźć.
KR W A WY NAPAD 

łód ź , 7. 5. (Gj. Lbiegłej nocy na powraca­
jącego do Lodzi furmanką z iśniowej Góry 
Abrahama Rączko uapadlo 4 młodych mężczyzn 
którzy zatrzymali furmankę bez powodu, ściąg- 
iięli Rączkę z kozła i niemiłosiernie go pobili. 
W stanie ciężkim odwieziono go do ambulato- 
rjum Czerwonego Krzyza, Sprawców nie ujęto.
TRAGEDJA BEZROBOTNEJ 

Łódź 7. 5. (G). W Radogoszczy znaleziono 
zwłoki nieznanej kobiety, przy której nie było 
żadnych dokumentów. Po przepr%wadzone--n 
śledztwie ustalono, że jest to niejaka Sura Naeti 
tigal, córka ubogiego handlarza z Izbicy Ku­
jawskiej, która przyjechała do Łodzi w poszu­
kiwaniu za pracą, a gdy nie mogła pracy zna­
leźć i kilka dni wałęsała się po ulicach, popeł­
niła ę końcu tamoboptwo,

P o d c za s  sra b ie ży ocalały 
jedynie b u d yn ki 4  poselstw

j ł w ięc
'z .

n a  p o w ie tr z e  i  s T ó n c ę f
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Prowokator Wesemann -  płacze...
Drugi dzień sensacyjnej rozprawy o porwanie Bertolda Jacoba

(Od naszego specjalnego korespondenta)
Bazylea, 6 mija.

W drugim dniu rozprawy Wesemann częścio­
wo zmienia taktykę. Je9t bardziej wymowny, 
bardziej skłonny do zeznań. Jeśli w pierwszym 
dniu zdawało się, że oskarżony dokłada wszel­
kich starań, ażeby umożliwić sob e powrot do 
Niemiec, to po dzisiejszych p g o  zeznaniach 
staje sie to mniej prawdopodobne, mimo, że 
usiłował w pewnej chwili wygłosić mowę po­
chwalną na cześć Trzeciej Rzeszy. Ale zarazem 
silił się na okazywanie ,.skruchy'' i podał cały 
szereg sensacyjnych szczególe w dotyczących 
porwania Jacoba.
NIE ZNAŁ PR AK TYK  EGZEKUCYJNYCH...

Przew.: Czy nie zdawał sobie pan 6prawy ze 
skutków swego postępowania? Czy nie wiedział 
pan, co grozi Jacebowi po uprowadzeniu go do 
Niemiec.

W esemann: Manz powiedział mi tylko: Jaco­
ba zamknie się, żc mu się czarno zrobi przed 
oczyma.

Członek trybunału: Ale mus.ał pan przeciez 
wiedzieć, że Jacob stał pod zarzutem zdrady 
stanu i mógł być nawet stracony toporem.

Wesemann: W dziedzinie praktyk egzeku­
cyjnych w Niemczech nie byłem dość zorjento- 
wany...

Przeiu.: Czy nie wstydzi się pan tutaj tego 
rodzaju żarty stroić! Jeśli pan nie chce odpo­
wiadać na pytonie, to niech ipan milczy —  ale 
niechże pan sądowi takich bzduretw nie opo­
wiada!

Wesemann: (głosem przyciszonym): To było 
nieporozumienie.

W dalszym ciągu wychodzi na jaw, że \Vese- 
mann po aresztowaniu go na terytorjum Szwaj- 
carji wy pierał się kategorycznie wszelkiej wmy 
i wniósł podanie o wypuszczenie go na wolność. 
Gdy prośba ta została odrzucona, Wesemann 
wystosował do rady związkowej pismo, czy 
ewentualnie byłoby możliwe „postępowanie 
wymienne : czy wypuści się go na wołność, je-, 
śli władze niemieckie wydadzą Jacoba. Nic do­
stał na to odpowiedzi. Pewien mimo wszystko 
ludzki rys w tym prowokatorze ujawnia sie, gdy 
prokurator podaje, w jaki sposób Wesemann 
jednak przyznał się do popełnienia zbrodni. 
Mianowicie podczas docLodzuń sądowych pro­
kurator Hliberii, —  tensam, który dziś oskar­
ża — . pokazał Wesemannuwi wycinki z gazet 
dotyczące sprawy Jacoba, przyczem wspomniał 
muv że Jacob zostanie prawdopodobnie posta­
wiony przed sąd ludowy, co giozi mu pewnym  
usyrokiem śmierci. Wywarło to na Wesemannie 
tak silne wrażenie, że dobrowolnie oświadczył 
gotowość złożenia zeznań, by ułatwić interwen­
cję szwajcarskiej rady narodowej u władz nie­
mieckich, aby wypuściły na wolność jacoba. 
W ten sposób złożył Wesemann drobiazgowe 
zeznania, które trwały przez cały dzień do póź­
nego wieczora bez przerwy. Po złożeniu tych 
zeznań, w których zdemaskował metody Gesta­
po, bał się Wesemann zemsty 6wych chlebodaw­
ców niemieckich, a wiedząc, żo ręce ich się­
gają wszędzie, obawiał się, że go otrują nawet 
w więzieniu tzwajearskieni. Przez kilka dni od­
mawiał wobec tego przyjęcia pokarmu w wię­
zieniu...

Skolei przesłuchuje sąd rzeczoznawcę piof. 
Schonberga, który składa orzeczenie co tło 
środków oszołamiających, któremi prawdopo­
dobnie uśpiono Jacoba przed uprowsc! !'tuj|n 
do Niemiec.
JACOB OPISUJE SWE PRZEŻYCI.>
W NIEMCZECH

Wśród grobowej ciszy na sali opisuje bertold  
Jacob swe przeżycia po uprowadzeniu go na te­
rytorium Rzeszy niemieckiej.

W Berlinie w więzieniu Gestapo, byłem przez 
szesnaście dni skuty. Czyi/ono wszy* tko, ażeby 
pozbawić mnie snu. Za pośrednictwem przemy­
conej potajemnie do celi gazety bazylejskiej, 
dowiedziałem się o aresztowaniu Wesemanna. 
Pewnego pięknego poranka weszło czterech pa­
nów do m ojej celi. Wśród nich szef Gestapo 
Heydericli i pułkownik Nikolai. Heyderich 
krzyknął: „Tu leży to świnią!'' Usiłował mi 
perswadować, że sprawa moja jest beznadziej­

nie stracona i starał się wymusić na mnie zezna­
nia. Milczałem uporczywie, żądając tylko przy­
dzielania mi obrońcy, czego mi odimowiojo. 
Pułk. Nikolai przez cztery godziny siedział w 
kącie mojej celi, wpatrując się we mnie w mil­
czeniu.

Po trzech godzinach sprowadzono mnie do 
koszar Gestapo w Koł.unJiiabaus, później prze­
wieziony zostałem do więzienia w Moabir, gdzie 
dopiero sędzia śledczy oświadczył mi, że oskar­
żony jestem o zdradę stanu.

W Koiuanbiahaus nic bito mnie —  przynaj­
mniej w brutakiem znaczeniu tego słowa, Ale 
dość częsio dodawałem sziurchańce, przyczem 
wołano: „S a u ja d N ie k ie d y  mu ialem przez 
pór godziny stać w korytarzu twarzą do ściany, 
tak, ażeby nos mój dotykał muru. W Kolum- 
biahaus przesłuchiwał mnie wielokrotnie jakiś 
osobnik, którego nazywano „asesor Patschow-
sky“ .

Jacc-b przypuszcza, żc ów Paschoweky jest i- 
dentyczny z drem Richterem. Wesemann jest 
tego 9amego zdania. Ponieważ wadomo, że wła­
dze niemiecke po wyjściu Jacoba na wolność 
udzieliły drowi Richterowi w drodze karnej 
„dymisji*1, przewodniczący z uśmiechem rzuca 
ironiczną uwagę: ,,Dr. Richter umarł —  niech 
żvje dr. PaUohowsky*‘ ...

Na pytanie prokuratora opowiada w dalszym 
ciągu Jacob, że szef Gestapo Heyderich za 
wszelką cenę starał cię go skłonić do zeznań, a 
przedewszystkiem do wyjawienia tych osób w 
Niemczech, które udzielały mu informacyj o 

zbrojeniach. —  Jeśli wyjawię nazwiska tych o- 
sób, obiecywał mi, że będę skazany „tylko”  na 
dożywotnie więzienie. Jeżeli trwać będę w mil­
czeniu, mogę zrobić te-iament, zdrajcy bowiem 
kończą na szafocie. O tern dobrze pan wie —  
groził Ileyderieh. Tj łko Gestapo może pana 
ocalić- Jeśli się par nie przyzna, jest pan czło- 
w iekiem straconym...

Na dalsze zapytanie, czy w Kolombiahau9 
przeżył 6ccny bicia więźniów, oświadcza Ja­
cob: „Sam na własne uszy słyszałem sceny bi­
cia, słyszałem, jak więźniów chłostano na dzie­
dzińcu Kolumbiahaus. Jakiś więzień dostał 15 
razów za obrazę Fuhrera, innego chłostano za 
jakieś rysunki, jeszcze innego za to, że nie u- 
daremni! samobój.twa towarzysza w celi.

Paaryż. 7. 5. PAT. Agencja H?vasa donosi 
z Rzymu, że Włochy wyślą swego reprezen­
tanta do Genewy na rozpoczynającą się 11 
maja sesję Raidy Ligi, lecz delegat ten w ża­
dnym wypadku nie będzie upoważniony do 
rokowań z Ligą Narodów wobec rozwiąza­
nia zagadnienia abisyńskiego.

Z punktu widzenia włoskiego może nastą­
pić jedynie uznanie stanu faktycznego, a 
mianowicie aneks ja. Krążą pogłoski, ze ane- 
ksja ta ma zostać oficjalnie proklamowana 
na sobutniem posiedzeniu parlamentu włos­
kiego.

* • •

Londyn. 7. 5. PAT. Agencja Reutera do­
nosi z Waszyngtonu, iż w tamte jszvvh ko­
łach politycznych zwracają uwagę, że jeśli 
Stany Zjedlnoczon: będą postępowały zgod­
nie ze swą obecną polityką zagraniczną, to 
suwerenność \Woch nad Abisynją nie zosta­
nie przez nie uznana, jak opa rta na podboju. 

«

Londyn. 7. 5. PAT. Dzienniki londyńsl je 
stwierdzają naskutek informacyj ze źródeł 
miarodajnych, że Wielka Brytan ja spodzie-

WESEMANN —  SKRUSZONY GRZESZNIK. ,
Po tem zeznaniu Jacoba dochodzi znów d j 

głosu Wejcmainn, który tłumaczy się, dlaczego 
został szpiclem Ge9taoo. Oskarżony uderza w 
ton skruchy, licząc na wywołanie litości wśród 
sędziów. Powiada, że uległ namowom Richte­
ra. —  Wiedziałem dobrze, że szpieg jest istotą 
pogardzaną, że stawia się go pod ścianę —  wie­
działem, żc wybrałem zawód, który ściągnie ną 
mnie powszechną pogardę. Nie chcę się też u- 

t sprawiedliwiać, bo w końcu przecież dobrowol­
nie stałem się szpiclem i tajnym agentem. Zda­
wałem sobie dokładnie sprawę z tego, co ryzy­
kuję, nie wiedziałem jednak, że robota moja 
pociągnie za sobą tego rodzaju skutki. Przy­
puszczałem, żc będę tylko zajęty w służbie in­
formacyjnej. Wiedziałem, że mam grać podwój­
ną rolę, żc muszę okłamywać przyjaciół i zna­
jomych. Najprzykrzejsze — mówi głosom me- 
lodramatycznym —  jest dla mnie dziś nie to, 
że ja sam osobiście jestem człowiekiem skoń­
czonym, ale o wiele bardziej bolesne jest dla 
mnie, że nietylko przezemnie niewinni musieli 
cierpieć, ale też, że skandalem tym zaszkodzi­
łem Niemcom... W tem miejscu Wesemann —  
prowokator i agent Gestapo wybucha płaczem..

Po krótkiej przerwie opowiada dalej We»e- 
mann, że nie miał żadnej siałej gaży, aniiez 
nie pobierał premji ,,od głowy"'; dostawał tyl­
ko zwrot kosztów. W więzieniu śiedczem spi­
sał Wesemann swe pamiętniki. Jak stwierdza 
prokurator, oświadczył on gotowuść oddania po­
łowy uocliodów żonie Bertolda Jacoba. )Xtedy 
jeszcze mianowicie Jacob przebywał w więzie­
niu niemieckiem. Po odcierpieniu kary zamie­
rza Wesemann udać rię do Ameryki Południo­
wej i stworzyć sobie tam nową egzystencję.

Bertold Jacoh oświadcza, że wyrtępuje w sto­
sunku do W esemauna z powództwem cywiliiem, 
domagając się udszkoJowania pieniężnego za 
cierpienia moralne. Wysokość odszkodowaniu 
pozostawia uznaniu trybunału.

Na tem przewodniczący zamyka postępowa­
nie dowodowe,

Dr. D. A.
* **

wa się podjęcia dyskusji na temat reformy 
Ligi Narodów na najbliiszem Zgromadzeniu 
Ligi. Rząd brytyjski wychodzić ma z założe­
nia., żo roforrna Ligi jest sprawą całego Zgro 
madzi nia. Tam więc podjęta winna być dy­
skusja nad zamierzoną reformą.

Negus przebył Kanał Sdezki
Suez. 7. 5. PAT. Przybył tu o gadz. C rano 

czasu lokalnego okręt wojenny „Enterprise”  
na którego pokładzie znajdował się Negus Z 
rodznią i świtą. Okręt niezwłocznie wprowa­
dzono do kanału. Podczas przejazdu przez 
port na pokładź^ zauważono Nrgusa wśród 
towarzyszów podróży.
W W J  .. '1 — Ul  .UJ. ■

Labourzysci nawiązują kontakt 
z socjalistami francuskimi

Londyn. 7. 5. PAT. Agencja Havasa dono­
si z Londynu, że przywódca opozycji labou- 
rzystowskiej Attlee ma zamiar udać się w 
końcu tygodnia do Paryża, celem omówiona 
stuacji międzynarodowej z przywódcami so­
cjalistów irancuskich.

ATLANTH, Strunom lft mion- | |  f l l M f e l  ZA GRZECHY... mm
gujemy na drugi tydzień! Niebywały MM W  I  H h  I  Od dziś ceny normalne: 50, 80 gr
sukces! — W ie l k i  e n t u z ja z m  I | | H ll 1.09. W cobotę i niedziele PORABOt

Pr :ed uroczystą proklamacją aneksji 
Abisynii przez Ułlochów
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Anelja rozczarowanaW Hajfie -  spokój
(Korespondencja i ciasna „Nowego Dziennika'1)

Hajfa, w maju.
Od tygodnia codziennie radja mor.otonnic 

donosi w dziale „wiadomości z kraju“ : —  bu- 
arce szorer szehet —  albo baarec hosif Uh jot 
szeket. (w kraju panuje spokój, albo: w kraju 
w dalszym ciągu spokój) nieraz dodaje szeket 
guinur (zupełny spokój). Wprawdzie dodaje 
także, żc tam próbowano wzniecić pożar, któ­
ry ugaszono, a gdzieindziej słyszano strzały, a 
znów gdzieindziej wyrwano drzewka, ale to nie 
zmienia —  zdaniem komunikatu oficjalnego —  
faktu, żc baarec ssorer szchet. Nikt też już nie 
czeka niecierpliwie przy radju na komunikaty 
oficjalne —  właśnie spowodu ich oficjalności, 
tylko informuje się na podstawie gazet, listów 
prywatnych i telefoniu, który przefliążano w 
tych ostatnich dniach do granic możliwości.

W Hajfie panował spokój w porównaniu z 
innemi miastami największy. Ktoś zauważył 
sprytnie, gdy w towarzystwie mówiono o ityeh 
sprawach: „W  Hajfie jest port wojenny i nafta, 

a na takie rzeczy trzeba dobrze uważać!11 
Rzeczywiście w Hajfie aresztowano z miejsca 
agitatorów, którzy terorem chcieli zmuszać kup 
ców do zamykania sklepów i  wszystkich obdzie­
lono 6-miesięcznym aresztem: kupcy arabscy 
wydali oderwę przeciw strajkowi; zorganizo­
wana giupa robotników arabskich, która ma 
nawet przedstawiciela w Irji (radzie miejskiej), 
wybranego przy pomocy głosów robotników 
żydowskich, wydała również odezwę przeciw 
strajkowi. Burmistrz Hajfy Cbasan Szukri od­
wiedził uciekinierów % dzielnic arabskich lub 
z dzielnic żydowskich, zagrożonych spowodu 
przewagi otoczenia (n. p. ard-al-jahnd, tj. erec 
jehudirn) obozujących na Hadar-Halkarmeł czę­
ściowo na placu Teehnionu, a częściowo umie­
szczonych w domu Towarzystwa gimnastyczne­
go Makabi. Namawiał ich do powrotu, gwaran­
tując za ich bezpieczeństwo. Wprawdzie był je­
den wypadek zamordowania strzałami z rewol­
weru sefardyjki przez Araba, ale oficjalny ko­
munikat rządowy twierdził, że mord ten nie 
iną podłoża politycznego, lec* prywatne, cze­
mu jednak rodzina stanowczo zaprzecza. Na 
ulicy Nazar*’ nakiej w dzielnicy arabskiej', zau­
ważono ogień w położonym tam żydowskim 
składzie drzewa, lecz sasiedzi arabscy chwycili 
s:ę zaraz gaszpnia i zlokalizowali ogień, tak że 
straty są minimalne

Delegacji, która specjalnie przybyła z .Taffy 
celem nakłonienia do strajku w porcie, nie w- 
dala się jak dotychczas zupełnie ich misja. Cha­
rakterystyczny jest fakt, że Arab, właściciel do­
mu w Herzlija, dzielnicy dawnej arabskie), obce 
nic zamieszkanej przeważnie przez Żydów, na 
wiadomość o wypadkach w Jaffie, opuścił dom, 
w którym mieszkał, a w którym miał lokatoiów 

samych Żydów. Wnet jednak wróicił, bo mu lo­
katorzy zapewnili całkowite bezpieczeństwo. 
Wracają też arabscy sabalim (tragarze) na ulice 
Hadar-HakarmcI, Żydzi otwierają już swe skle­
py w „szuku‘‘ arabskim. Podpalono wprawdzie 
w nocy warsztat stolarski żydowski, spłonął w 
nocy crif (barak), który opuściła przedtem ro­
dzina żydowska, bo stał w ndosobmeniu na 
obwodzie miasta, znieważono Araba za to że 
icchał autobusem żydowskim mimo że na tej 
linjj kursuje także autobus arabski, —  ale na- 
ogól „szorer szeket11.

Że atmosfera dni gorących nic pozostaje bez 
śladu na pokoleniu najmłodszych, niech posłuży 
za dowód niniejszy epizod, nie maiący bezpo­
średnio z wypadkami powyższemi nie, wspólne­
go. W dzielnicy Achnza «a  Górze Karmel ist- 
n i ejr szkoła ludowa nazwana imieniem swego 
fundatora, niejakiego Gótzlera. Szkoła ta da­
wała także przytułek dla bożnicy, odstępując 
na jej cclc jedną ubikacje. Szkoła okazała się 
z czasem za szczupła dla wzrastającej wciąż 
liczby dzcici. Wystawiono w szehunie (dziel­
nicy) już okazała bożnicę, a pokój w szkole 
opróżni? się dla celów nauki. Ale i to nic star­
czyło. Szkoła zwróciła się więc z prośbą do 
zarzadu bożnicy, by się zrewanżował i odstąpił 
dla szkoły jeden pokó' w bożnicy, boczny i 
nieużywany prawic przez cały rok. Zarząd, a 
właściwie główny gabai odmówił, a jeden z je­
go adherentów, Żyd z aliji niemieckiej twier­
dził na posiedzeniu, żc „Sehule ist kein Schul 
(bożnica) und cin Schul ist keinr Schulc“ . 

Pokręciło się biedakowi, że to jest właśnie to- 
satno i że pierwotnie szkoła i bożnica to były

Kraków, 7 maja.
Jest. niezawodnie coś sympatycznego w tern 

szczcrem chciałoby się wprost powiedzieć: mę- 
skicm, przyznaniu się do poniesionej klęski, ja­
kiem była ostatnia debata w angielskiej Izbie 
Gmin. „Jesteśmy rozczarowani14 —  na tę ngtę 
wygłoszone zostały wszystkie omal przemówie­
nia, —  „nasze przewidywania nie spełniły się*1.

Bo już samo postawienie kwestji tak, a nie 
inaczej, każe z wielkiem prawdopodobieństwem 
przypuszczać, że Anglja wiedzieć będzie, co ma 
teraz jłrzed 6obą. i żc starać się będzie o napra­
wienie tego, co sie jeszcze da naprawić.

Rzecz jasna —  najbardziej w tej chwili po­
krzywdzonym, najboleśniej dotkniętym —  i to 
naskutek winy Anglji —  jeei negus i Abisynja. 
Nikt bowiem nie może się łudzić co do tego, 
że jeśli cesarz abisyński zdecydował się na ry­
zykowną walkę z Włochami, nic uczynił tego 
bynajmniej z tego powodu, że ufny był w swo­
je własne siły. Uczynił to natomiast jedynie i 
tylko, ponieważ —  ufał Anglji, ponieważ li­
czył, że możniejszego i bardziej potężnego pro­
tektora chyba już mieć nie można. Uczynił to, 
ponieważ liczył na interesy Anglji w jego kra­
ju, i co za tem idzie, na poparcie nieograni­
czone, aż do zbrój icgo przeciwstawienia się 
Włochom włącznie. I wcale być może, że An­
glja się przeliczyła, żc nie doceniła militarnej 
sprawności włoskiej, że zbytnio przeceniała na­
turalne warunki obronne abieyńskiego kraju —  
w każdym razie pozostaje faktem, że Anglja 
wprowadziła Negusa w błąd. za co on teraz mu­
siał przypłacić cesarstwem, a ona —  Anglja —  
nadwątlonym prestiżem.

Tak więc przedewszystkirm powinnaby An­
glja teraz zrekompensować Abisynji choć w czę­
ści to. co w zbytniem poleganiu na niej postra­
dała. Ale —  tu właśnie trudności są największe, 
bo co raz o-bra przemoc wzięła, gwałtem An­
glja wydrzeć nie zechce, nie może, nie wolno 
jej. Zresztą, jeśli Anglja zdoła jeszcze coś wy­
targować od Mussolinic.go, to chyba nic dla 
negusa, ale dla siebie, dla zabezpieczenia swo­
ich własnych interesów, dla powetowania swo­
ich własnych strat. A słowa wypowiedziane 
przez Edcna, że „trzeba pogodzić się z fakta­
mi i oprzeć politykę zagraniczną na realnych 
podstawach11 przetłumaczone na codzienny ję­
zyk, znaczą tyle co: „Abisynji już w niczem po­
móc nie możemy! Musimy w ramach dzisiej­
szej rzeczywistości politycznej, myśleć przede- 
wszyslUeni —  o sobie4'.

Lecz co znaczy „myśleć o solilci —  Utrzy­
mać przepaść między W. Brytanją a Wiochami, 
czy też pogodzić się z Wiochami? Otóż w tem 
właśnie trudność, że i jedna i druga interpre­
tacja jest dopuszczalna, żc i jedna i druga ma 
zwolenników wśród angielskiej opinji publicz­
nej. Dwie tendencje istnieją bowiem wśród o- 
p i ii j i angielskiej, obie obwiniają rząd i czynią 
go odpowiedzialnym za ostatnie porażki, ale 
obie z innych, krańcowo wprost przeciwnych 
Dowodów. Labourzyści i liberalni sądzą, że na­
leżało się chwycick środków ostrzejszych, aż do 
sankcyj militarnych, a wtedy sipewnością moż- 
naby było skutecznie przeciwdziałać włoskiej 
agresji i zmusić je do poszanowania Paktu Li-

pojęcia identyczne. Wobec odmowy i niemoż­
ności prowadzenia nauki w tych warunkach za­
rząd szkoły rozpuścił dzieci z listem do ro­
dzi * ów w reku, motywującym to zarządzenie. 
Dzieci jednak wszystkie w wieku 6— II lat —  
mc poszły do domu z tein i listami, lecz udały 
się pod sklep owrego gabaja i urządziły demon­
strację. Właściciel zawezwał policję: przyszedł 
szoter (policjant), który widząc tłum demon, 
strujacycli pędraków uśmiechnął się i poszedł, 
bo w tych dniach miał ważniejsze kłopoty na 
głowic. Dzieci obsadziły nawet wóz piekarski, 
który przywiózł cblcb dla sklepu 1 nie pozwoliły 
złożyć więcej bochenków jak dwa dla samych 
właścicieli sklepu, by —  nie umarli z głodu. 
Zdaje się, że zapach świeżego clileba podniecił 
głód „demonstrantów*1, tak że rozeszli się do 
domów, spodziewając się, że icli „akcja11 skru­
szy serce zatwardziałego gabaja.

Naturalnie, że ten epizod nie zakłócił ogól­
nego spokoju w Hajfie, a komunikat oficjalny 
może dalej spokojinic twierdzić: baarec szorer 
szekel...

Niestety w komunikacie oficjalnym.
DR. J. FE IG.

p* Narodów. Konserwatyści natomiast odpowie­
dział jość i winę rządu angielskiego w dzą w 
tem, że właśnie zdecydował się do zastosowa­
nia sankcyj, jakkolwiek w ograniczonym zas:e- 
gu, że stale składał antywloskie oświadczenia, 
podtrzymując w ten sposób nadzieje Absyńczy- 
ków, że zawsze mogą na Angiję liczyć.

I zależnie od tego punktu widzenia, pierwsi 
Sprzeciwiają się zniesieniu sankcyj, uważają*', 
że taki krok byłby równoznaczny z uznaniem 
defiłiitywnem włoskiego zwycięstwa, drudzy na. 
tomiast chcieliby sankcje możliwie zlikwidować, 
sądząc, ze one właśnie były główną przyczynią 
obecnej przykrej sytuacji.

Są naturalnie i tacy, którzy z tej lekcji wy­
ciągnąć chcą wniosek, że Anglja wogóJe nie po­
winna sie zbytnio wtrącać w sprawy międzyna­
rodowe. które nie są dla niej sprawami ieeio- 
wemi. Taką konsekwencję wysnuwa Sir Samuel 
Hoare, w którego przemówieniu uderzało coś, 
z „Schadenfreude*1 i przekonania, że gdyby je­
mu parę miesięcy temu pozwolono sprawę za­
łatwić, Anglja zaoszczędziłaby sobie dziś niepo­
trzebnego kłopotu.

A Eden, rozgoryczony, rozczarowany słuchał 
wyrzutów, jakie mu czyniono, po to, aby wkoń- 
ku oświadczyć, że rząd pozostawia sobie wol­
ną rękę Znaczy się, że na genewskim terenie, 
w dniach już najbliższych, poweźmie dopiero 
ostateczną decyzję. Zależeć będzie wiele natu­
ralnie od stanowiska, ,akie zajmą zwycięskie 
Włochy, czy warunkami swojemi nie utrudnią 
Anglji i tak trudnej sytuacji, czy nie obrócą o- 
statccznic w niwecz, i nie podważą doszczętnie 
autorytetu tej Ligi Narodów, którą osłabiły, o- 
śmieszyły, a której mimo wszystko Anglja przez 
usta Edena oświadczyła wierność.

I tu wyłania się trudni odpowiedzialna, ale 
równocześnie i wdzięczna rola, jaka przypaść 
może Francji. Francja musi się podjąć pośred­
nictwa między Anglja a Włochami, w swym 
■własnym interesie bezpieczeństwa swojego, w 
nadziei ponownego zbliżenia powaśnłonych, by 
móc Włochy przyciągnąć .powrotem do Locar- 
na. W chwili kiedy Niemcy otrzymały już kwe- 
stjonarjuez angielski, jest pozyskanie Włoch i 
powrotne wprowadzenie ich do koncertu loear- 
neńskiego, dla Francji kwest ją pierwszorzędne­
go znaczenia. Niemcy bowiem, w oblicza takiej 
możliwości, zrozumieją chyba, że przyjaźń wło 
ska staje sie dla nich rzeczą iluzoryczną, ie  Wło- 
ichy należą do przeciwnego obozu, do obozu 
Europy, który z nieufnością odnosi się do hitle­
rowskich „zapewnień11.

A głos, który w czasie a n g ie lsf-j 'debaty par- 
laincntarn j padł ze strony Austena Chamber­
laina, głos ostrzegawczy, zwraeająey uwagę na 
groźne znaczenie demilitaryzaeji Nadrenji, do­
wodzi, że powrót do europejskich bolączek jest 
najwyższym nakazem obecnej chwili.

H. P.

PRZY PRZEKRWIENIU następuje często 
bardzo szybka poprawa d/icki uregulowaniu 
działania jelit przez stosowanie rano naczcao 
naturalnej wody gorzkiej FRANCISZKA- 
JÓZEFA. Zalecana przez lekarzy.

3CC0 piekarń zagrożonych 
zamknięciem

.Stowarzyszenie właścicieli piekarń zlożv]y me 
mor jat ministrowi Opieki Spolecznęj, Jsszczoiio- 
>vi w sprawie now elizie ji przepisów rozporzą­
dzenia z dnia 22. 1. 103-f r. o dozorze nad w y ro ­
bem i obiegiem mąki i w yrobów  rnąeznych. W ła­
ściciele piekarń domagają, się nowelizacji, rozpo­
rządzenia w  tym sensie, by piekarnie, któro ist­
niały w  chw ili w ejścia  jego w życie w  pomiesz­
czeniach' suf ery nowych, m ogły pozostać w. nich 
nadal, o ile zagłębienie nie w ynosi w Nr. ej niż pół 
mtr. bez potrzeby uzyskiwania na to zezwoleń 
w ładz administracyjnych. Rygorystyczne stosowa 
nie przepisów  sanitarnych wobec zakładów pie­
karskich grozi likwidacją, blisko 3.000 przedsię­
biorstw.

Zptiajtielnzedzie 
Nowego Dziennika

ma
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Przegla* i prasy
Z iy  sssja m Zw yc za jn a  
jest potrrśbna ?

i r  „Czasie" czytamy:
Nad pytaniem powyższem zastanawiają 

sie zarówno koła parlamentarne jak rządo­
we. Pierwsze są zdania, że Sejm i Senat po 
wirmy być zwołane chociażby tylko przez 
wzgląd na podtrzymanie prestiżu parlamen­
tu, który zdaniem tych kół nie może w obec. 
nycli ciężkich czasach być bezczynny. Powo 
łują się one również na zobowiązania rządu, 
który przez usta premjcra zapowiedział zwo 
lanie sesji. Pewne grupy poselskie (rolnicy) 
dyskutowały możliwość za-jądama zwołania 
sesji przez postów. Projekt ten został przy­
najmniej na razie zaniechany ze względu 
na niemożność zebrania wymagam j przez 
konstytucję ilości podpisow.

Rząd natomiast nie widzi podobno potrze­
by zwołania izb. Sprawy pilne mają być za­
łatwione w drodze dekretu. Dotychczas ża­
den materjał dla ewentualnej sesji nadzwy­
czajnej nic jest przygotowany.

Młodzi ladzie nie chcą, 
uy ich bito beznarme

Pod tytułem ..Czas ostami sasianniUć się po 
icażnie1', zamieszcza wczorajszy „ Robotnik '* po 
niższy artykulik na temat ostatnich zajść na 
icszechnicach warszawskich:

Wyższe uczelnie stolicy były znowu wi­
downią t. zw. zajść. Zajścia te przeniosły 
się i na ulice. Prasa ,,narodowa" ujmuje je 
w ten sposób, że oto „nojówki komunistscz- 
iio . żydowskie" napadają ni stąd, nl zowąd 
na biednych, potulnych i grzecznych stu­
dentów „narodowych'*, biją ich, krzywdzą 
itd. Łtp. Prawda wygląda natomiast zupeł­
nie odwrotnie.

Od szeregu miesięcy studehci „narodo­
wi" oraz rozmaici „korporanci** bili bezkar­
nie. Bili —  zupełnie dosłownie —  tych stu­
dentów i te studentki, których uważali za 
socjalistów, Żydów, czy komunistów. Ko­
niec końców postanowiono położyć tym oby 

czajom kres. Zaczęły się przejawy oporu. 
Opór nabrał kolejno rozmachu. Teraz uczę- 
stniczą w nim i robotnicy. Żaden „komu- 
nizm“ nie ma tu nic do rzeczy. Tu chodzi 
o to, że wyższe uczelnie Polski nie mogą 
być oddane na pastwę „bojówek** przy za­
dziwiającej pobłażliwości pp. rekł orów i se­
natów akademickich

Uprzedzaliśmy dziesięć razy, że to się 
skończy źle. Oczywiście, nie było żadnych

Kraków w nowym rozkładzie jazdy
W nocy z 14- na 15 maja wchodzi w życie no­

wy rozkład jazdy na wszystkich linjacli PKP.
W porównaniu do obecnego rozkładu jazdy 

wprowadza się następujące ważniejsze ■rmiany:
Mając na uwadze nakazane oszczędności Dy­

rekcja zmuszoną była ograniczyć kursowanie 
kosztownych pociągów pośpiesznych z  Krako­
wa Jo Zakopanego i Krynicy i spowrotem, w 
których minimalna frekwencja podróżnych i 
dochód z ich przejazdu nie pozostawał w zad- 
nym stosunku do kosztów, związanych z kurso 
waniem tych pociągów.

W miejsce tych pociągów zamierza Dyrek­
cja, zależnie od otrzymania z wytwórn" nowych 
wagonóy/ motorowych (Lu^-Torpedy) wpro­

wadzić od dnia 1 czerwca br. codzienne pocią­
gi motorowe ekspresowe dc Zakopanego i Kry­
nicy (Kraków odj. 13.10 Zakopane przyj. 16.20 
Kraków- odj. 13.16 Krynica- przyj. 17.22).

Rozkładów jazdy tych pociągów nie umie­
szczono w ściennym i Urzędowym Rozkładzie 
Jazdy z przyczyn wyżej podanych.

Przed wprowadzeniem tych pociągów roz­
kład j-żdy poda się do publicznej wiadomo­
ści dodatkowo.

Nocny pociąg komunikacji Warszawa —  Za­
kopane —  Krynica — i spowrotein przecho­
dzący przez Kraków w porze nocnej przyj, 
g. 3.54 do Krynicy odj. 4.13 do Zakopanego 
odj. 4.18, a z powrotem ł Krynicy przyj. 0-3t>, 
z Zakopanego 0.58 i odjeżdżający do Warsza­
wy o godz. 1.18 zostały skierowane innemi dro­
gami.

I tak pociąg Warszawa —  Zakopane przccho 
duć będzie przez Trzebinię —  Spytkowice —  
Suchą, drogą 0.46 km. krótszą i taryfowo tań- 
szą.

Pociąg zaś Warszaw a —  Krynica został skie­
rowany przez Radom —  Skarżysko —  San­
domierz —  Dębicę —  Tarnów —  Stióże, drogą 
o 87 km. krótszą i oczywiście taryfowo tań­
szą .

Skierowanie wyniiuiiionego pociągu lnneini 
drogami miało na celu skrócenie komunikat |i 
Warszawy z Zakopanem i Krynicą, zniżenie

opłat przejazdowych i ożywienie ruchu na Ii- 
njach, które dotychczas nie posiadały dosta­
tecznej komunikacji czyto z Zakopanem i Kry­
nicą, czyto z Warszawą.

Skierowanie to niema żadnego wpływu na ko 
munikację Krakowa z Zakopanem i Krynicą, 
gdyż pociągi te przechodzące przez Kraków w 
porze nocnej są dla Krakowa nieżyciowe i nikt 
z Krakowa z nich nic knrrysta.

Tcmbardziej trudno przyjąć, by podróżni ob­
cy, mający dogodne pociągi przyjeżdżające do 
Krakowa wieczorem przed g. 24 i rano przed 
g- 7 przyjeżdżali d-o Krakowa nocą, powiększa­
jąc swe koszty podróży na przepędzenie reszty 
nocy w hotelach.

Jeśli chodzi o komunikację Krakowa z Zako 
pancin, to DOKP. badając stale wzmagający 
się w sezonach ruch podróżnych i mając n.i 
uwadze porę dnia, najbardziej odpowiednią dla 
Krakowian, przewidziała oprócz nocnych pocią­
gów motorowych, jedną nową parę pociągów 
przyspieszonych w okresie od 21, 6. —  I. 9. 
(z Krakowa odj. 8.05, Zakopane przyj. 12.22 
z powrotem Zakopane odj. 18.20, Kraków 
przyj. 22.22) oraz drugą w okresie od 21. 6. —  

5. 7. i od 27. ^IL  —  3. 8. (Kraków odj. 8.25 
Zakopane przyj. 13 16 i z powrotem Zakopane 
odj 16.45 Kiaków przyj. 21.50).

W Komunikacji z Krynicą nic zmniejszono 
ilości kursujących pociijgów.

Prostując pogłoski, jakie ukazały się w pra­
sie, że pociągi wieliczkc-wskic będą dojeżdża­
ły tylko do siacji Wieliczka, a nie do Rynku, 
Dyrekcja Kolei Państwowych w Krakowie po­
daje do wiadomości, że nie miała zamiaru zmie 
niać obernego stanu rzeczy i że po wykonaniu 
pewnych prac związanych z bezpieczeństwem 
i wygodą podróżnych, będzie ich nadal przewo­
ziła z i do Wieliczki Rynku.

Ponadto dokonano pewnych przesunięć w 
czasach odejścia i przyjścia obecnych pocią­
gów pasażerskich w zależności od układu pocią 
gów międzynarodowych i od potrzeb gospodar­
czych i handlowych odnośnych połaci kraju.

„kamieni z ul. Wareckiej 7“ ; było coś in­
nego: Ludzie, młodzi ludzie, nie chcą, by 
ich bito bezkarnie. I reagują. Nie żadni „ko- 
muniści11 i nie żadni „Żydzi**. Popi ostu ci 
wszyscy akademicy, którzy nic należą do 
„bojowek narodowj ch“ . A robotnicy przyj­
dą istotnie, gdy trzeLa będzie, bo codzienne 
czytanie opisów, jak to napada się „rycer- 
sko*‘ w kilku na jednego budzi zrozumiale 
uczucie powszechnego oburzenia.

Więc czas ^ię zastanowić. Skończcie, pa­

nowie, z biciem kogokolwiekbądz, bo zacz­
nie się dojrzewająca, bardzo poważnal.. od­
powiedź.

Wyższe uczelnie są dzisiaj w Polsce przy­
wilejem. W gruncie rzeczy ten, kto niema 
przywileju pieniądza, niema do nich w prak 
tyce dostępu. Nie chcemy, by przywilej pie- 
niądza dawał prawo ogniskowania hitle­
ryzmu w Polsce za... podatki najbiedniej­
szych.

Raz jeszcze: czas zastanowić się!...
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K A TA R ZYN O ł ŚW IĄT SIĘ PALII
A  potem odpowiedział dopiero na pytanie 

dlaczego ciało pod pewnym względem bez 
żadnego celu walczy z trądem: „by przynaj­
mniej przedłużyć życic chorego, moja pan­
no! —  a to jest osiągalne w każdym razie. 
W  ostateczności i leczenie jest tylko przedłu 
żeniem życia. Umrzeć muszą też i wyleczeni”.

Katarzyna z wysiłkiem zastanawiała się 
nad tem. Dr Leu rozkoszował się pięknem 
wyrazu jej twarzy, pogrążonej w dalekiej 
zadumie. Odpowiedziała: „Być może, że ko­
mórki ciała walczą przeciwko bakcylom za­
razy, by je, jeśli ich już zabić nie można, 
przynajmniej osłabić. By pewnego dlnia po­
wstał trąd miniaturowy, o którym pan mó­
wił i którym walczyć można z wielką choro­
bą”.

Doktor Jozua Lcu otworzył oczy L usta: 
„Na Boga!” odpowiedział, doskonale umie 
pani myśleć. Jest pani małą adeptką biologji. 
Czy pani pochodzi z rodziny profesorów? 
Czy jest pani dziedzicznie obciążona? Powin­
na pam w każdym ^azie studjować’.

Katarzyna pozostała poważna i cicha, wy­

jaśniając mu: „Nie mogę się pogodzić z tem, 
by coś w naturze było bezcelowe. Z  rodziny 
profesorskiej nie jestem. Mój ojnee jest ge­
neralnym dyrektorem w Berlinie” .

Podziękowała mu za wszystko. Zaprosił ją, 
by znowu kiedyś przysiadła się do niego, jest 
bowiem interesującą dziewczyną. Totem za­
płacił jeszcze jej czekoladę i wyszli. On —  
.za miasto, cna —  do miasta.

Gdy Katarzyna po tej rozmowie wróciła 
do Gabrjeli, znalazła ją leżącą w łóżku w sta­
nic tak zupełnej apatji, że daremną była 
wszelka pociecha. O nicrem nie myśli, nicze­
go mie czuje. Katarzy na przypomina sobie 
matkę Huberta. Jakżeż dziwne, że ból popro- 
stu paraliżuje życie dorosłych podczas gdy 
w dziecku pali się wciąż żywym płomieniom 
i w myślach i czynach czyni je dojrzalszem 
ponad wiek.

Jakżeż szczęśliwym był pomysł rozmowy 
z doktorem Leuem! Usiadła przy Gabrjeli, 
wzięła jej ręce w swoje i nieśmiało dotknęła 
się ich ustami.

„MadiLioiselle!” błaga ją. Gabrjcla nie

porusza się wcale.
„Jestem przekonana, że Mikołaj strasznie 

się będzie z nas śmiał, gdy się o wszystkiem 
dowie” , mówi Katarzyna dalej. Gabrjela 
zwróciła się ku niej i popatrzyła na nią przez 
chwilę, jakby Katarzyna mówiła z gorączki.

„Nie wierzy mi pani? Otóż —  poczekajmy. 
Ten tydzień będzie byc może dla nas kolo­
salną kompromitacją w oczach Mikołaja. 
No, ja  jemu nie powiem. A  pani też dobrze 
ziobi, jeśli on o mcztm "się nie dowie”.

Ona sama nie jest w każdym razie tak pe­
wną i tak spokojną, jak mówi. Nie chce tyl­
ko zdradżić się, że rozmawiała z drem Deuem, 
chciałaby jednak z drugiej strony przenieść 
na Gabrjelę odrobinę tego spokoju i nadziei, 
które wyniosła z lozmowy. Nie udaje jej 
się to. Gabrjela widocznie przekroczyła już 
punkt szczytowy cierpienia.

Wieczorem, gdy pora się zbliża, by zgłosić 
rozmowę, odpowiada Gabrjela na n a d a n i"  
Katarzyny: „Zgłoś ty i ozmowę, albo możesz 
jej zaniechać. Ja nic już więcej nie chcę 
wiedzieć”, (C. d. n.)
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Budowanie piramid 
w Niemczech

(Korespondencja własna

Zurych, w maju.
„Neue Z iir c h c r  Z c itu n g " .  doskonale poinfor­

mowana o stosunkach w Tizeciej Rzeszy, zwra­
ca ostatnio uwagę na ciekawą polemikę na te­
mat „budowy piramid" w Niemczech, jaka wy­
wiązała się miedzy Dr. Schachtem a innemi czyn 
ni kami w Niemczech i w związKU z tem oma­
wia rolę jaką odegra Goring w charakterze 
komisarza surowcowego i dewizowego.

Niedawno temu, tygodnik ekonomiczny „Der 
deutsche Yolkffwirt", zbliżony do prezydenta 
Banku Rzetzy i ministra gospodarstwa, zamie­
ścił interesujący artykuł, najwidoczniej inspiro­
wany przez Dr. Schaehta, w którym to artykule 
występuje przeciw nowoczesnym budowni­
czym hakenkreuzlerowbkich piranii 1 i wskazu­
je na nieprodiiktywność tych poczynań gospo­
darczych. W artyknle polemizuje się z teorją, 
która mówi, że lepiej zaopatrzyć bezrobotnych 
w pracę przy pomocy banku cedułowego, cho­
ciażby miaito przystąpić do budowy piramid. 
Wskazuje się ironicznie na to, że ludności wca­
le nie pomoże się tean, że obniży się dochody 
jednej połowie ludności Niemiec na rzecz dru­
giej połowy o ile za lat dziesięć życie obser­
wowane będzie ze szczytów piramid. W pole­
mice tej zabrał glos jakby nawiasem sam kan­
clerz Hitler, który w dniu 1 m a s powiedział, 
że budowniczowie piramid zapewne doskona'? 
uświadamiali sobie, dlaczego budują te pomni­
ki, które trwają jeszcze po czterech tysiącle­
ciach. Wsooduaiane Aispo szwajcarskie wska­
zuje na to, że Hitler, który na artykuł zamie- 
szczony w czasopiśmie ekonomicznem reagował 
w niecały tytmeó po jego ogłoszeniu, widzi 
główne zadanie, porównywane z budową pira­
mid, w zbrojeniach niemieckich. Między Hitle­
rem a Dr. Schaichtun zachodzi zatem różnica, 
jednak niewolno zapominać, że i czasopismo 
Schachta ouwceało zbrojenia niemieckie jako 
„narodowy święty cel polityki niemieckiej“ . A- 
Jolf Hitler skrycie zaatakował w swem prze­
mówieniu i t« ezynnikl w rwej partji, które 
chciałyby oprawiać radykalną politykę rolni­
czą i robetnŻMą ł na te cele społeczne przezna­
czyć część tych wydatków, jakie przeznaczo­
ne ea na zbrojenia.

Belgrad, w maju.
Wiadomo dobrze że Anglja do niedawna zbj l 

mało poświęcała uwagi zagadnieniom środko­
wo ■ europejskim a angielska opinja publicz­
na, zniechęcona propaganda rewizjonistyczna 
Wcci**r, widziała w Europie środkowej kotłu- 
jący ba*en, na którym wyspiarzom brytyjskim 
nie jłW inno nic zależeć. Wiadomo też, że .An­
glja tylko z trudem decydowała się na jaki ś 
zobowiązania nad Dunajem. Utrzymując blis­
kie stosunk, 7. Wiochami, pozwalała im, aby za­
pewniły sobie swe wpływy w basenie naddunaj- 
skiin. Uczestniczyła wprawdzie w konfcreii- 
njacb' w sprawie tej części kontynentu euro­
pejskiego, przyłączała się do protestów i ma­
nifestów mocarstw’, które w większej mierze w 
tej części Europy były zainteresowane, ale bez­
pośrednio Europą środkową się nie interesu- 
vała. Dopiero ostatnia podróż Chamberlaina 
tdaje się być wyrazem zainteresowania angiel- 
kiego Europą środkową, chociaż brytyjski ten 
tiftż etanu eam wyraźnie oświadczył, źe podróż 
ego jest ściśle prywatna. Nie mniej jednak, ja­
to znaczenie w angielskiej polityce zagrauićz- 
iej, jego stosunki z Edenem i angielskimi dy­
plomatami. zdają się przemawiać za tein, ze 
Anglja zajmuje *ię sprawami środkowo-curo-

\N owego Dziennika1')

W związku z tem nominacja Goringa nabie­
ra specjalnego znaczenia. Partja narodowo- 
socjalistyczna i wszystkie gałęzie tego ruchu 
nksipanzywnego uważają każde ograniczenie jej 
działalności, czy to w dziedzinie polityki so­
cjalnej, czy też w dziedzinie polityki wTewmę- 
trznej wogóle, za niebezpieczeństwo, które za­
graża dalszemu rozwojowi państwa a przedc- 
■wszyslkiem za niebezpieczeństwo zaniku pano­
wania partyjnego. Aparat partji narodowu-so- 
cjalislycznej jest nadzwyczaj kosztowny i inge­
ruje we wszystkie dziedziny życia niemieckie­
go. Najrozmaitsze te związki potrzebują oczy­
wiście znacznych sum pieniężnych ze skarbu 
państwa, aby wśród swych członków podtrzy­
mywać wiarę w reżim bakenbreuzleiowski i u- 
tizymywać masy w dobrym nastroju. O ile c- 
becnie komisarzem dewizowym i surowcowym 
zamianowany został generał Goring, który znaj 
duje najsilniejsze oparcie w sile zbrojnej, to 
nominacja ta oznacza, iż jest on uważany za 
czynnik, który przeforsować może pieiwszeń- 
st.wo zbrojeń przed innemi potrzebami aparatu 
partyjnego.

Goring jest z usposobienia kousrrwatystą i dla 
tego prawdopodobnie chronić będzie gospodar­
kę prywatną przed opozycją socjalistycznego 
skrzydła ruchu hakenkreuzlerowskiego, który 
chciałby wystąpić z żądaniem większego obcią­
żenia podatkowego a może i stanowczych za­
rządzeń... GSringowi zapewne nie brak bez­
względności w postępowaniu wobec „opornych" 
organizacyj partji. Jego pełnomocnictwa v’ 
kwestji przydziału surowców i dewiz już same 
przez się wystarczą do tego, by uniemożliwio­
ne zostały ekspei ymenty Związku Rolników 
Rzeczy i innych instytucyj partyjnych, które 
prymatowi zbrojeń mogłyby zagrażać lub prze­
ciw zbrojeniom nawet występywać.

Walka ta, zdaniem ijisma szwajcarskiego, bę­
dzie dla partji krytyczną, bowiem ta czuje się 
bezpieczną tylko na szczycie „piramidy" i dla­
tego domaga się, aby budowano dalej. Hitler 
prawdopodobnie zdecydował się już na dalsze 
budowanie piramidy memjecktej siły zbrojnej. 

1 en.

pejskiemi poważnie. Dodać też należy, że Cham 
berlain zwiedzał Europę środkową w czasie, 
kiedy państwa jej przeżywały poważne winiany.

Rozpisuje się na ten temal wybitny dyplj- 
mata jugosłowiański, bvły poseł JugosJawji w 
Berbuie, Ż. Baludżicz, który enegdaj zamieścił 
w „Folitice* belgradskiej artykuł wstępny, w 
którym m. i. pisze, że z powyższych względów 
podróż tego polityka angielskiego po Europie 
środkowej ma ścisły związek z now cmi wytycz- 
nemi polityki angielskiej w basenie naddiinaj- 
6kim. Chamberlain —  pisze Baludzicz —  nie 
prowadził rokowań w sprawie j-kiegoś poro­
zumienia, ani nie oświadczył, że Anglja chce 
Ł>rać udział w rozwoju wypadków środkowo­
europejskich- Jednak informował się o stosun­
kach, a informacje te wywrą odpowiedni wpływ 
na dalszy rozwój polityki angielskiej.

Pomijając kombinacje, —  wywodzi dalej dy­
plomata jugosłowiański —  jakie snuto ua tle wi 
zvty Chamberlaina, podkreślić należy, że An­
glja stoi przed nowerai wypadkami. Jej stosu­
nek do Włoch uległ zmianie. Uważa ona obec­
nie Włochy za przeciwnika na Morzu Śródziem- 
nem i nie może być dla niej obojętne, gdzie i 
jak Włochy chcą wzmocnić swe pozycje. Wia- 
doinein jest, żc Włochy zawarły wazue umowy
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z Austrją i Węgrami Austrja potem uzbroiła 
się a Węgry może pójdą za jej przykładem. To 
wzmacnia wpływy włoskie w Europie środko­
wej i w związku z tem wywoływany jest niepo­
kój na Morzu Śródziemnem. Z drugiej strony 
rokuwania w sprawie niemieckiego ataku na 
Ren w krótkim czasie będą konkretniejsze. Ro­
kowania dotyczyć będą przedewszystkiem żąda­
nia Francji, która obawia się, aby Niemcy nie 
zaatakowały Czechosłowacji i Austrji. To sta­
wia Anglję w ciężkiej sytuacj:. Przedewszyst- 
kiem dlatego, że przyjęła gwarancje za dzisiej­
szy porządek w basenie naddunajskim. Oświad­
czenie Baldwina, że granice Anglji leżą nad Re- 
nemi"jest obecnie przeżytkiem. Wypadki w 

innych państwach i zobowiązania wobec Ligi 
Narodów zmuszają Anglję do tego, by przesu­
nęła swe granice do Europy środkowej i jegzeze 
dalej na Bałkan i europejski wschód. Bezpie­
czeństwo kolektywne, za klórem wypowiedzia­
ła się prócz Francji i Anglja, nie pozwala, by 
granice interesów zostały bliżej oznaczone. Ba­
sen naddunajeki długo pozostanie przedmiotem 
rokowań między europejskimi mężami stanu 
Twierdzi sie, że politycy augielscy życzą sobie 
porozumienia francusko • niemieckiego. Jednak 
obtenie, dokąd trwra zaniepokojenie spowodu 
kroku niemieckiego w Nadrenji, widoki poro­
zum enia między Berlinem i Paryżem nie są 
wielkie. Baludzicz dowodzi dalej, żc każda pró­
ba porozumienia między Berlinem i Paryżem mu 
si początkowana być nad Dunajem. Anglja musi 
uświadomić sobie, jakie niebezpieczeństwo za­
graża małym państwom środkowo - europejskim 
ze strony ruchu narodowo - socjalistycznego. 
Jasnem bowiem jest, że o ile Niemcy, ze wzglę­
du na waś:u e wewnętrzne, muszą coś przedsię­
wziąć, skierują oię w strpnę Europy środkowej. 
Dlatego —  pLze Baludzicz —  wizyta Chamber­
laina ma specjalne znaczenie: dla stosunków 

i na Morzu Śiódzięmnem, dla współpracy z Frau 
cją i ze względu na życzenie, aby Niemcy wciąg 
mięte zostały między państwa europejskie. 
Wszystko to zmusza Anglję do tego, aby uświa­
domiła eoLIe rozwarstwowienie sił w Europie 
środkowej.

Przypuszczać można, że obecnie i angielska 
opinja publiczna podzielać będzie takie wyty­
czne polityki swego rządu. Zdaje sobie już sa­
ma sprawę z tego, że pokój jest niepodzielny, 
że niebezpieczeństwo wojny, gdziekolwiek się 
pojawi, w krótkim czasie stanie się powszech­
ne. Życzenie angielskiej opinji, aby Anglji 
współpracowała z Ligą Narodów, zmusza rząd 
do tego, aby zainteresował się malemi naroda 
mi w Europ,e. Narody w Europie środkowe; 
i na Bałkanach mogłyby tylko powitać taki 
zwrot polityki angielskiej. Udział Anglji w wy­
padkach w tej części Europy byłby gwarancją 
nowej równowagi sił na korzyść samodzielno­
ści małycji narodów i pokoju.

Tak kończy dyplomata jugosłowiański swój 
artykuł o polityce angielskiej w Europie środ­
kowej. Niewątpliwie też Anglja idzie po tej 
linji, a sytuacja, jaka w związku z tem się wy­
wiązała, bezsprzecznie omawiana będzie tia po­
siedzeniu Stałei Radv Małej Ententy, które wła­
śnie w Belgradzie się odbywa.

f. K

KUPON Nr. 8
I. KONKURS IETNI

dla Czytelników 
„N O W EG O  DZIENNIKA'*
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P n jjo n a t  „P rzy s ta ń " v  Zakopanem 
Pensjonat „Polska Korona" iv Krynicy
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Anglia a Europa Środkowa
Na marginesie obrad Małe! Ententy

( Korespondencja idasna Nowego Dziennika'1)
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Rozu/ój Uniwersytetu 
Hebrajskiego w Jerozolimie

Ostatnio ukazaio się obszerne sprawozdanie kie 
rt.wniclwa naszej Alraae Matris w  Jerozolimie, 
pizedstawton-e kurator jam Uniwersytetu H ebraj­
sk iego , z któTego podamy ty lk o  najbardziej charak 
ti ry styczne wyjątki.

I tak okazuje się, że grono pracowników  nauko 
v, yeh bardzo się rozszerzyło ostatniego roku i li- 
i zy obecnie ponad 100 osób, —  w śród nich okol o 
‘Jo uczonych, uchoa-zców z Niemiec. Liczba ucz­
niów  dosięgła cyfry 45u, w obec 309 w  roku 569'i 
t ruwie 80.4 proc. otrzym ało wykształcenie śied- 
l.ie w szkołach pozapulestyńskich, trzecią część 
stanowią uczenice. 17 uczniów otrzym ało lytiur 
,.Muismach l madiaej haruach" (Magister),

Dotąd ukończyło sludja uniwersyteckie 58 ucz­
niów (w szyscy w dziale humanistyki). 25 z nich 
pracuje w  kraju w  charakterze nauczycieli, U  —  
jako -urzędnicy lub dziennikarze. 4 otrzymało po­
sady nauczycielskie zagranicą (w  Grecji, Czethos 
łcw acji, Łotw ie, Iraku). W  instytucie biologicz­
nym pierwsi uczniowie kończą obecnie studja 

Co się tyczy instytutów i dzia łów : W  Instytucie 
nauk judaistycznych przynył prof. Gutmann, któ­
ry objął katedrę filozofj i hebrajskiej P rof Eps- 
toi-n i dr. Jellin otrzym ali urlopy dla pracy nau­
kowej. Kilku członków  instytutu opublikowało w  
ostatnim roku sw oje prace w  formie książek. Do 
instytutu nauk wschodnich przybyli prof. G. Weil 
i dr. Potocki, specjalista egipskiego. Prace ba-daw 
cze instytutu posunęły się naprzód. Naukowe w y­
danie pism historyka Batozuriego znajduje się 
pod prasą. Konkordancja klasycznej poezji arab­
skiej jest w  przygotowaniu.

Stypendju.n im. lorda Piumera z dziedziny na­
uk arabskich przypadło poraź pierw szy absolweri 
U> w i Uniwersytetu Iłebrąiskiego.

W dziale ogólnych nauk humanistycznych doda 
no jako przedmiot nową historję powszechną (prof 
KelLner), co um ożliw iło utworzenie głównego- 
przedmiotu z historji powszechnej.

Także filołogja grecka, łacińska i historja sta­
rożytna zostały połączone w  przedmiot g łów ny na 
uV klasycznych. Jako przedmiot poboczny uznano 
archeologję palestyńską.

Przez nomtoartę dra Duszkina w ykładow cą pe- 
dagogji praktycznej, zapoczątkow ano dział w y­
chowania przy Uniwersytecie.

Nominacja prof. órm zkusa dla ekonomii agrar­
nej oznacza początek nauk ekonomicznych na Uni 
wcrsytecie. ,

AV instytucie maitemaiycznym prowadzi kilku 
uczniów Wspólną pracę badawczą. Dwie prace u- 
tzn iów  ukazały się w  prasie fachowej.

D o instytutu fizykalnego p izybył asys­
tent dr. G. W olfsohn. Podczas roku akade­
mickiego w ykładał w charakterze gościa leorję 
Łzyki dr. Płaczek.

VV dziale chemji należy wspomnieć utworzenie 
now ego oddziału chemji fizykalnej, którym będzie 
k .erow ał dr. L. Farkas. Islnie.jące oddziały chemji 
biologicznej, nieorganicznej i praktycznej, za.,mo- 
" a l y  się badaniami teorelycznem i i praktyczne- 
nit

W ydział botaniki konlynuował badania w  zak- 
u s ie  grup, roślinnjrch różnych okręgów  w Urec. 
Nu podstawie badań poczynionych w  Libanonie, 
zlożo-no tamtejszym władzom  sprawozdanie o pro 
biereuch zalesienia.

Muzeum botaniki biblijnej i arabskiej kontynuo 
w i ło  badania roślin Tnachu i Talmudu. Zebrano 
m iterjał od felachów, beduinów i Żydów  wschód 
nich.

Z prac praktycznych w zakresie zoulogji należy 
wspom nieć walkę z plagą myszy polnych i robae 
lwa, szkodliwych dla rolnictwa.

Oddział geologiczny zajm ował się badaniami w 
różnych punktach kraju. W związku z kweslją 
zdobycia w ody dla osiedli żydowskich, dokona­
no badań w Finek Zwuliun, Dolnym Gal Ki, polud 
niowym Karmelu. Szfcli i w  górach Judei. Oddział 
w zbogacił sic przez uzyskanie specjalnego zbioru 
i bibljoleki, tyczących krajów  śródziem nom ors­
kich. Także zbiór prof. BJankenhorna, zaw ierają­
cy dużo materiału z Urec israel, posiada obecnie 
wydział w  całości.

Członkowie działu parazytoiogji spędzili ubieg­
l i  lalo- na wyspie krecie na badaniach ow adów , 
z ramienia K rólew skiego Tow arzystw a JJ-yiyjs- 
kiego. Specjalną uwagę pośw ięcono badaniom fe­
b r  wśród bydła w  gospodarstwach krajowych.

Dział liigjęny kontynuował badanie zw a zk ó w  
miedzy warunkami klimatycznemi, j  objawam i cho 
rob, jak rów nież zajm ow ał się środkami, zapobie 
gającemi tyfusowi.

lU iał malarji w Rosz - Pina poczynił badania 
biologiczne tyczące kię w ykorzenienia choroby  i 
udzielił szeregu lekarzom wskazówek, tyczących 
sic tuj choroby.

buhwencja rządow a um ożliw iła prowadzenie w  
ia.szym  ciągu prąc w ok oło  zwalczania chorób

Kronika literacka
ZE B R A N IA  P, A. L. u W ostatnich dniach Rwie 

tiiia odbyły się zebrania Polskiej Akademji Lite­
ratury przy udziale 14 akademików. P o  przyjęciu 
sprawozdania boyu  - Żeleńskiego, prof. Kleinera
i picz. Sieroszew skiego om ów ion o dalszą działał 
ność; tj. Wieczór dyskusyjny z odczytem prof. 
Pruszkowskiego, wydanie rocznika P. A. L.-u J 
—  ułożenie nowej listy kandydatów do w aw rzy­
nu...

NOWE K O M FEiDJU M  DZIEJÓW7 LITE RATU  
R Y  POLSKIEJ. Jak wiadom o, En cyklop eu <a pol­
ska, wydana przez Polską Akademję Umiejętnoś 
ci pośw ięciła przed 18-tu jeszcze laty dwa tomy 
„Dziejcm  literatury pięknej w P olsce". D zieło to 
jest już dziś wyczerpane, a redaktorami byli Tar­
nowski, Kallenbach, Chlebowski, Gubrynowicz i
ii ni. Obecniedwa te tomy w yszły  w  nuwem w y ­
daniu. Autorami są prof. Bruckner, Sirko, Krid!, 
Szyjkowski, i inni.

„K R Y ZY SO W E  ROZW ÓDKI*. Oto tytuł najnow 
szej komedji ladeusza K oóozyńskicgo. Kotneuja
, K ryzysow e rozw ódki" bierze w  o o o n ę  kobic­

ie, Autor w kawiarni Ziemiańskiej w  W arszaw ie 
wygłosił: pogadankę o  swej nowej sztuce.

NOW A O PERA KAZURY". Na 3 maja Filhanno 
uja warszav,:ska w ystaw iła jednorazow a nową o- 
pi'rę Stanisława Kazury pt. „P ow rót", Jest to  o- 
p u a  o akcji allegoryczncj i próba ujęcia muzycz­
nego głębokich problem ów  filozoficznych.

FRANCUSKI HISTORYK SZTUKI P R Z Y JE Ż ­
D ŻA DO POLSKI. W  najbliższych dniacn przyjeż 
Cza eto W arszawy Jean Verrier, uczony francus­
ki, i historyk sztuki, celem zapoznania się ze sztu 
ką polską.

„M AK BE T" W  W ILN IE. Wileński teatr miejs­
ki pod dyrekcją M. Szpakiewicza w ystaw ił tragęd 
ją Szekspira pt. .MakbeF. Rolę Makbeta zagrał 
A Szymański, lady Makbet zas Jadwiga Źmijew- 
ska, para aktorska znana lak dobrze publiczmoś- 
ci krakowskiej.

..REDUTA** rozjeżdża ze sztuką Shawa „Ż o ł- 
r.iiiv. i bohater". Do Wilna przyjechała „Reduta" 
i w ystaw iła komedję Sha-wa pt. „Żołn ierz i b o ­
hater’1 w  reźyserji Aleksandra W ęgierki, który 
gra leż głów ną rolę.

COLETTE W BELGIJSKIEJ AKADEM JI. Na 
osierocony przez hrabinę dc Noailles fotel belgij 
cka królewska Akademja języka i literatury fnan 
cuskic-j w ybrali panią Colette, noszącą obecnie 
nazwisko Goedekct — sw ego trzeciego męża. Zna 
kom ila pisarka przybyła na uroczyste posiedze­
nie akademji i w ygłosiła przemówienie o pierw ­
szych latach sw ej młodości, związanych z Belgją. 
Pcnad 2 i pót tysiąca osób ubiegało się o  k an y  
wstępu.

MEYERHOI.D W  OPALACH. Znakomity reży­
ser sow iecki W . Meyerhoid, którego uważano do 
Iwhczas za dyktatora teatru sow ieckiego, znalazł 
się nagie w  ogniu krytyki. Zarzucają mu kult for 
realizmu, niezgouny z duchem m aterjalistycznego 
pojmowania dziejów. M iyerliold usiłował publicz 
na się bronić, ale prasa sowiecka tej obrony nie 
uznała i żąda od Meyerholda przyznania się do 
Aa'  iny’*-

ptactwa.
W prow adzono pracow nię badań dla rizjo.og-

ji.
Pracownie dla badań raka pod kierownictwem  

ftrof. W HaJberslelera i dra L. Dołżańskiego zna­
lazły czasowe pomieszczenie w Domu Zdrowia 
im Nalana Straussa, gdz.ie kończą sw e prace.

Specjalne dary um ożliw iły Uniwersytetów/, po­
pieranie różnych badań, dokonywanych przez uezo 
nyeh.
BIBLJO I BKA.

Do bibljoleki uniwersyteckiej napływała w cią­
gu ub. roku rów nież w ielka ilość książek, w  
szczególności z Niemiec i Polski. W ciągu r. 1934 
otrzymano 33.288 tomów.

Liczba książek skatalogowanych w yrażała się 1 
stycznia 1935 cyfrą  212.476 w  287.012 tomach. 
Około trzecią część (90.800) stanow ią prace z dzie 
dżiny judaislyki. Z innych należy wspom nieć w 
szczególności dział medyczny im. dra Jarchi, liczą 
cy dziś około  30 000 tomów'.

W  bieżącym roku rozszerzył się znacznie dział 
rękopisów'. B ibljoleka uzyskała (naiazie jako w y  
pożyczony) zb iór  Braci M osijow  zaw ierający  226 
hcbraijskicb rękopisów , przeważnie z  działu Kalba 
li'.

Z pom ocą m iejscow ych lekarzy utw orzył dział 
mi dyezny, wzorem istniejącego od  szeregu Jat od 
działu w  T el-A w iw ie —  filje  w H ajfie i Afuie.

R ozszerzono czas otw arcia  ozytelni przy biiiljo- 
tece. Liczba czytających, korzystających  t  ia ł i  
oraz interesujących się je j bibljoteką pod-ęozną 
o-^ągnęla w  ciągu roku cyfrę 11.355. Bibljcteką 
w ypożyczyła 37.000 książek.

Z okazji jubileuszu Majmonidesa urządziła blb- 
Itoteka w ystaw ą dzieł Rambam* i luTtyki Łwttt-

P I\T E K , 8 M AJA 1936.
Kraków (293.5) 6.30 Audycja poranna; 6.50 Kon 

cert poranny z płyt; 7.20 Dziennik poranny 7.oO 
Program  na dzień bieżący oraz parę in fe.m acyj; 
7.40 Muzyka lekka z płyt; 8.00 Auaycja dla szkół 
i audycja dla poborow ych 11.57 Sygnał ozisu  lle j 
nał z w ieży mariackiej 12.03 Dziennik po i..i!11o-\vy 
audycja dla szkół: słuchów. Kaczorek -  Rw uczo- 
rek Antoniego Bogusław skiego z ilustr. mu.. W lad 
Macury, koncert południowy w  wyk. zespołu salo 
nowego- Pawła Rynasa, chwilka gospodarstwa do 
m ow ego i Z rynku pracy'; 13.20 P łyty; 1t.Uo Pieś­
ni m ajowe z w ieży marjackiej; ln.15 W iadomości 
o  eksporcie polskim i przegląd g iełdow y; 15.30 Kon 
cert w  wyk. ork. Tadeusza Seredyusktego lb.00 
Pogadanka dla chorych 16.15 P o licy  Reveilei'si 
(płyty) 16.45 Załoga, opowiadanie Jana Brzozy Jła 
dzieci starszych 17.00 Skarby Polski: O kolejnict­
wie odczyt wygr. Tadensz Strzelecki; 17.15 Minu­
ta poezći; 17.20 Paul Juon: Kwintet op. 84, r.a ilm 
Oł>ój, klarnet, róg i fagot; a) A llegro, b) Lagbetto 

c) A llegro m olto W ykonaw cy; Jan Skawiństi flet 
Fr. N ierychło (obój) F. Gemrot (klarnet) T. Ma 
cha (ró g ) L . M ienicwski (fagot); 17.50 Poradnik 
sportow y; 18.00 Koncert chóru Eryana; 18.30 P o-' 
gadrnka aktualna; i8.40 W iadom ości bieżące 18.45 
Sławne basy (płyty) 19.00 Co z  nich w yrośn ie ’  
felieton z rycia d ii cci ulicy w ygi. mgr. Jul jusz 
Szymański; 19.10 Program  na dzień następny 19.20 
Koncert reklam owy; 19 35 Lokalne wiadom ości 
sportowe; 19.40 Wiadomości sportow e z Warsza­
w y; 19.50 Biuro Studjów rozm awia ze słuchacza­
mi 'p h ,  20.00 Koncert symfoniczny z  Filbai mo-nji 
warszawskiej: w  wyk. ork. Filharm onji pod dyr. 
Clemensa Krauss‘a i Fryderyka Ursuleac (śpiew) 
w  przerwie dziennik w ieczorny; 22.30 Skrzyń1; i 
te<hniczna wr opr. red. W acława Frenkla; 22.45 
W iadom ości meteorologiczne dla żeglugi pow ietrz 
ncj; 22.50 Muzyka taneczna z  dancingu „Cafe - 
Club".

W arszaw a (1339.3) 6.30 p. K arków ; 18,40 Prog- 
r im, 18.50 Pogadanka społeczna; 18.55 Koncert re 
klnmowy; 19.25 Skrzynka rolnicza; 19.35 p. K ra ­
ków.

Lwów (377.4) 6.30 p. K iak ów ; 18.30 Skrzynka pro 
gram owa; 18 40 Chwilka rp-óRczna, 18.45 KecPai 
śpiewaczy Iv. W iktorów ny (sopri 19 Pochwala po 
ezj: niezrozumiałej —  feljeton żartobliw y w jTgl. 
Z tler ; 19.10 p. Kraków.

Katowice (395.8) 6.30 p. K raków; 18.30 Ostatnia 
przemiana — nowela H. M cskwianki; 18.45 Płyty 
19 Porady radiotechniczne; 19,10 p. Kraków.

Łódź (224) 6.30 p. K raków ; 18.30 P jefw sze mani 
fc-stacjc 3-majowe w Lodizi —  fet), w yg ł ren W oj 
tyński; 18.40 O wszystkiem potroszku; 18.45 P ły ­
ty; 19 10 p. Kraków.
’ Wiedeń (300,8) 19.30 Genowefa —  opera Schuman 

na
Medjolan (338.6) 20.45 Carmen —  opera Bize­

ta.
Leningrad (1224) 18.00 Dama P ikow a — opera

Czajkowskiego.

dzilo ią 2212 osób.
Wydawmictwo uniwersyteckie zamknęło redak­

cje. o tomu „Tarbic ’u" zaw iera^ cego  podw ójny 19 
sz\1 „Sefer Ila - Rambam" oraz 11 tom „K irjat 
Sefer". Próuz tego opublikow ało pisma judaistycz 
n-5‘ Hermana Cohena i dwa nowe dzieła filozoficz­
ne,

DARY I LEGATY.
P Jakób Epstein z Baltimore uiwo-rzył fundusz 

w w ysokości „0.090 doi. dla katedry bygieuy i Lak 
tfcrjologji.

Sir Monlagu Burton ofiarow ał dodatkowo 1000 
L , dla poparcia uczonych —  uchodźców z Nie- 
njj cc przy uniwersytecie.

P. Helena Dawis ofiarow ała dodalko-we kw oiy 
na rzecz budow y i kreowania pracowni Dawisa 
(dla studentów biologji).
NOWE STYPENDJA,

P. Salomon Lamport złożył fundusz 6000 doi. ja 
ko slypendijum im. Salomona i Chany Lamport. Od 
setki funduszu otrzym a corocznie student —  ba­
dacz języka lub literatury hebrajskiej.

P  F iorence H ornik ofm row ała 120 L. jako stj 
peiidjum roczne dfla badań hygienlcznych, k:i pa­
mięci sw ego zm arłego męża, dra Oskara S. H or­
nika, .

KURSA POWSZECHNE W TEL -  A W IW IE ,
W  -bieżącym roku odbyw ały  się w  Tel - A w iw ie 

kuisy z  zakresu: przyrody, matematyki, przedmie 
tów filozoficznych, historji, socjo iogji, języków  i 
literatury.

Ogółem odbyło się 365 w ykładów , prowadzonych 
przez 22 profesorów  uniwersyletu.

Uczęszczało 900 słuchaczy.
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Uchylone 
metrcipieszeftsfwo

Kraków, 8 maja.
lizudku zdarza się, aby projekt ustawy, ma­

jący na celu ograniczenie wolności w jakiejś 
dziedzinie gospodarczej przechodził tan znuen 
ne koleje losu, jak projekt ustawy mleczars­
kiej. Projekt ten, ivysuniqty przez Ministerstwo 
Kolnictica i zatwierdzony przez Radą Ministrów 
wałkowany byl w prasie i na ILznyth konfe­
rencjach gospodarczych od potowy ub. roku aż 
do czasu debaty seńnowej, w czasie której zo­
stał uchwalony. Wszelako treść projektu uległa 
zasadniczym przeobrażeniom, zaś ostrze usta­
wy zostało należycie stąpione. W myśl pierwot­
nego projektu Minister Rolnictwa, wzglądn.e 
Izby Rolnicze miaiy prawo swobodnego decy­
dowania o losie każdego zakładu mleczarskie­
go i to zarówno przemysłowego jak i handlo­
wego. Przemyśl i handel mleczarski zuawał siq 
być wystawiony całkowicie na laską i tuełushę 
Izb Rolniczych, które mogły zakazać tworzenia 
nowych zakładów przemysłu lub handlu mjp- 
czarskiego, mogły uzyskać decydujący wpływ 
na ceny produktów mleczarskich a nadewszy- 
stko nie były krąpowane obowiązkiem posza­
nowania nabytych praw i mogły zamykać za­
kłady już istniejące w chwili wydania ustawy, 
o ile te, według opinji właściwej Izby Rolni­
czej, miałyby się okazać niepotrzebne. Tak 
więc przemysł i handel mleczarski miał być u- 
jęty tv ramy koncesyj, do których wydawania 
powołane został1 Izby Rolnicze. Stanowiło to 
szczególne niebezpieczeństwo dla r,ydów, tru­
dniących się handlem produktami mleczarskie- 
mi, boć przecie znaną rzeczą jest ustosunłcowu- 
nie się władz niższych instuncyj do starań Ży­
dów o koiicesje. Doświadczenia, poczynione 
przez Żydóu- w dziedzinie koncesyj gospodar­
czych wskazują, że instrument koncesyj, jak­
kolwiek formalnie nie jest wymierzony przeciw 
Żydom, to jednak zawsze eliminuje Żydów z 
danej gałęzi zarobhow/aniu Dlatego stus~nyni 
był stanowczy etos protestu Żydów przeciw tym 
postanowieniom projektu ustawy mleczarskiej, 
które w swych praktycznych konsekwencjach 
zagrażały egzystencjom tysięcy rodzin żydows­
kich, utrzymujących się z handlu mi tCzarskiego

Na szczęście projekt usta«n  uległ zasadni­
czym przeobrażeniom w toku debaty sejmowej. 
Przedev'szyslkiem całkowicie w y c z o n o  z li­
stowy, która już się ukazała w Dzienniku li­
stew Nr. 35 s dnia 6 bm. —  handel produk­
tami mleczarskiemu łstaw a postanowił bo­
wiem, że przepisy jej dotyczą: zlewni mleka, 
mleczarni, śmietańczami, maślarni, serowni o- 
raz bryndzarhi; nie dotyczą natomiast zakła­
dów, które trudnią się jedynie odsprzedażą spo­
żywcom mleka i przetworów mleczarskich, na­
bytych z zakładów mleczarskich. Także szereg 
przepisów dotyczących  kompetencji Izb Rol-
■ liczYch w zakresie zakładów mleczarskich uległ 
wyraźnej zmianie na lepsze. Z przepisów tych 

uchylone bowiem zostało prawo Izby Rolniczej
■ o zamykania zakładów mleczarskich z przy- 
zyn, które Izba Rolnicza uzna za wystarcza- 
ą ce.

Dokładne streszczenie tej ustawy podajemy o- 
oli. (. stuwa, jak widać, nosi charakter ramowy.

tym stanic rzeczy wiele zależeć będzie od roz 
ikiorządzeń wykonawczych. które ma wydać 

• linister Rolnictwa.
_________________ V1R.wc— — — — wmmm

Pizeciw akcji bojkotowej 
wśród adwokatów

Warszawa, 6. 5. Sin. K i l k a  dni temu podaliś­
my w i a d o m o ś ć  o akcji katolickich adwokatów 
łódzkich wymierzonej przeciw adwokatom Ży­
dom. Jak się obecnie dowiadujemy. Naczelna 
Kada Adwokacka wezwała 5 adwokatów łódz­
kich, którzy wszczęli akcję bojkotop^ą do zło- 
żenią wyjasnienią tej sprawy.

Ustawa o mleczarstwie
W  nr. 3b Dziennika Ustaw RP. z dnia 6 maja b, 

r. ukazała się ustawa o  mleczarstwie.
Ustawa postanawia, że przepisy jej dotyczą: 

zlewni mleka, mleczarni, śmietańczarni, m asłam i 
serow ni oraz bryndzam i; nie dotyczą natomiast
z&kłaaow, które trudnią się jedynie odsprzedażą pisami ustawy oraz rozporządzeń na jaj podstawi

p > zasiągnięciu opinji w łaściw ego związku rewi­
zyjnego. Jeżeli zakład mleczarski zostanie unieru 
chom iony i pomimo wezwania Izby Rolniczej nie 
zostanie uruchomiony w  oznaczonym terminie, lub 
jeżeli zakład jest prowadzany niezgodnie z prze

spożyw com  mleka i przetw orów  m leczarskim , igi 
bytych z zakładów mleczarskich.

Minister rolnictwa i reform  rolnych usiali w  
drodze rozporządzeń wymagania, jakim powinny 
odpowiadać pomieszczenia urządzenia zakładów 
mleczarskich oraz zaw odow e przygotowanie tech' 
możnych kierowników tych zakładów. Poza tein mi 
nister rolnictwa i reform  rolnych n oże  w drodze 
rozporządzeń wprowadzić obow iązek dla pewnych 
typów zakładów mleczarskich, prowadzenia w y- 
k izów  surcw ców  oraz przerobu według zasad, us 
tulonych w  rozporządzeniu, stosowania ustalo­
nych w  rozporządzeniu technicznych metod wytwa 
rzamia poszczególnych rodzajów  przetw orów  mle 
czerskich, używania surowca, odpow iadającego p o i 
względem jakości wym aganiom, określonym w 
rozporządzenia, oraz obliczania cen za dostarcza 
ne zakładom, mleczarskim mleko w stosunku do je  
go  jakości oraz zawartości w  niem tłuszczu

Ustawa postanawia, że zakład mleczarski powi 
men być najpóźniej w ciągu 7 dni od uruchomieni! 
zgłoszony do rejestru zakładów  mleczarskich pro 
wadzonego przez w łaściw ą Izbę Rolniczą. Izna Roi 
r.icza wpisze zakład do rejestru, jeżeli odpowiada 
on wymaganiom, ustalonym co do pomieszczeniu 
i urządzenia. Zasady prowadzenia rejestru ustali 
minister rolnictwa i reform rolnych. Osoba za ­
mierzająca założyć zakład mleczarski powinna 
zw iócić się do Izby Rolniczej po w skazówki co 
do celow ości założenia zakładu.

W łaściciele zakładów mleczarskich, istniejących 
w  diniu wejścia w  życie usta/wy, jeżeli zamierza­
ją  prowadzić je  nadal, powinni w  ciągu 6 miesię 
cy od dnia w ejścia w życie rozporządzenia co do 
wymagań, jakim powinny odpowiadać pomieszczę 
nia i urządzenia zakładów  mleczarskich, w ystą­
pić do w łaścjw ej Izby Rolniczej o  zarejes.ioiwa- 
nji;. zakładu lu b  jeżeli tego nie uczynią, zamknąć 
z?kład w  tym terminie. Jeżeli zakiad mleczarski 
nie jest urządzony zgodnie z wymaganiami co do 
pomieszczenia i urządzenia, Izba Rolnicza, zare­
jestruje g o  pod warunkiem, że zakład zostanie dos 
tasowany do tych wymagań w  odpowiednim ter­
minie, oznaczonym  przez Izbę. W stosunku do za 
kładów  spółdzielni, należących do związków re- 
w ;zyjnych i odbierających mleko lub śmietankę 
tylko od swoich członków, decyzja o  wykreśleniu 
z rfjesiru  może nyć powzięta przez Izbę Rolniczą

Uchwały Rady M :V stiw
Dnia 5 maja br. udbyło się pod przewodnictwem 

premiera K ościalkow skiego posiedzenie Rady Mi­
nistrów. P o  wysłuchaniu szczegółow ego spraw o­
zdania ministra skarbu z sytuacji skarbowej, ł 
gospodarczej kraju, Rada M inistrów  przyjęła sze 
reg projektów  dekretów.

M. in. Radia Ministj ów  przyjęła projekt dekretu 
Prezydenta R. P . o  ulgach podatkowych dla na­
bywców pojazdów  mechanicznych. Projektowany 
di kret jest jędrnym ze środkow  zm ierzającyca tto 
zachęcenia m ożliwie najszerszych w arstw  społe­
czeństwa do nahywania pojazdów  mechanicznych. 
Zwalniając od opodatkow ania część dochodów , 
odpow iadającą kwotom w yłożonym  na nabycie 
samochodu, stw arza on wydatną premję dla na­
byw ców , wskutek czego przyczynia się też poś­
rednio do obniżenia ceny nabywania w ozów . P ro ­
jektowane u lgi przysługiwać będą pii rwomabyw- 
com  sam ochodów  tanich o  w artości, nieprzekra- 
czające] 12 tys. zł.

Pozatem Rada M inistrów uchwaliła projekt de­
kretu Prezydenta R. p . v / sprawie ograniczenia 
praw urzędników i w ojskow ych  do obejm ow ania 
stanowisk w  niektórych przedsiębiorstwach i in­
stytucjach finansowych, związanych z zakresem 
ich urzędow ej działalności.

Tylko samochody kup«ore 
w Polsce uprawniają do ulg

W  związku z uchwalą P,ady M inistrów o 
popieraniu m otoryzacji kraju przez odliczanie od 
globailoęgo dochodu kwoty wydanej n* kupno ta-

wydanych —  Izba Rolnicza może wykreślić zak­
ład z rejestru.

Ustawa poctanawia w  dalzzym ciągu, że naAw-. 
nad zakładami nueczarskiemi w  zakresie ustalo­
nym w  ustawie omawianej sprawują Izby Rolni­
cze. Przedstawiciele Izby upoważnieni do w yko­
nywania czynności' nadzoru, mają praw o wykony 
wania czynności nadzorczych w e wszelkich parnia 
szczeniach zakładu, przeglądania ksiąg handlo­
wych, gospodarczych i innych dokumentów, bada­
nia mleka i przetw orów  mleczarskich ora* hezipi it 
nago pobierania z nich próbek. Izby Rolnica* mo­
gą ustanawiać opłaty za wykonywanie czynności 
nadzorczych, wym agających pobytu przedstawicie 
la Izby W zakładzie.

Organizację ocen przetw orów  mleczarskich, spo 
sćb haman i a i w ielkość pobieranych próbek ora* 
rodzaje zakładów, których przetw ory będą podle 
gały ocenom, może ustalić minister rolnictwa i rc 
fo im  rolnych w  drodze rozporządzeń.

W  dalszym ciągu ustaiwa zajmuje się sprawą 
w yw ozu przetworów mleczarskich zagranicę i pos 
ta, awia m. in, że minister rołnichpa może w  dro 
dze rozporządzeń ustalać wymagania, jakim po­
winny odpowiadać poszczególne rodzaje przetwo 
rów  mleczarskich w ywożonych zagranicę, uttaiać 
podział tych przetw orów  na typy (stamdarty) oraz 
określić tryb zaliczenia tych przetw orów  do usta 
lanych typów, określać warunki w yw ozu zagnani 
cą dotyczące opakowania przetw orów  mleczars­
kich, ich znakowania, przechowywania oraz prze 
wozu, oraz postanawiać, że do wywożenia przet­
w orów  mleczarskich zagranicę uprawnione będą 
tylko przedsiębiorstwa, wpisane do odpowiednich 
rejestrów . Pozatem drodize rozporządzeń mogą 
być ustalone miejsca odpraw y celnej, miejsca kou 
troli oraz punkty graniczne dla wywoizu poszcze­
gólnych rodzajów  przetworów mleczarskich. W 
dt odze rozporządzenia minister rolnictwa może po 
stanowić, że do w yw ozu zagranicę będą dopuszczę 
ne tylko przetwory' zakładów mleczarskich, od po­
wiadających pod względem pomieszczeń urządzeń 
i rozmiarów w ytw órczości wymaganiom szczegół 
nym, określonym w  rozporządzeniu.

W  zakończeniu ustawy wymienione są sankcje 
karne za przekroczenia przepisów.

Omawiana uslawa w chodzi w  życie po npjywfoi 
trzech miesięcy od dnia 6. bin.

—« 0 ° —
mocLodu należy wyjaśnić, że ulga ta dotyczy tylko 
wypadku kupnu samochodu w  kraju. Może to byc 
samochód zagraniczny, ale musi być kupiony w  
Polsce. Pozatem zw raca się uwagę, iż z ulg ko­
rzystaj?! osoby, które kupujjp now e samochody. 
Kupno używianego samochodu nie uprawnia do 
żadnych ulg. Również mo są przewidywane ulgi 
w  wypadku kupna ciężarow ego samochodu.

Taksa za czynności komorników
Ukazało się rozporządzenie ministra sprawie­

dliwości o taksie za czynności komorników. 
Poczynając od 20 bm. komornicy pobierać bę­
dą następujące opłaty stosunkowe, mianowicie: 
przy wartości do 50 zl. —  2 zl., od 50 do 100 
—  3 zl., od 100 do 200 zl, —  4 zl., od 200 do 
400 6 zl.. od 400 do 600 zl. —  7 zl., od 600 do
1.000 zl. -—  8 zl. W wypadku, kiedy wartość 
objeiktu wynosi od 1.000 do 5.000 z l , to komor­
nik będzie pobierać za pierwszy tysiąc 8 zl., 
oraz za każdy dalszy rozpoczęty tysiąc po 3 
zl. Przy stawkach od 5 do 10 tys. zl. pobierać 
będzie 20 zł. od pierwszych 5.000 zl., oraz po 
2 zl. za każdy dalszy tysiąc. W wypadku jeśli 
chodzi o objekt wartości od 10.000 do 100.000 
zl., o-płata komornika wynosi od pierwszych
10.000 zl- — 30 zl. i za każdy dalszy rozpoczęty 
tysiąc —> jeden zloty. W sprawach spornych 
i egzekucyjnych, komornicy pobierać będą za 
opis nieruchomości, o ile trwa on do trzech 
godain ■—  6 zl., jeśli zaś trwa dłużej, to za każ­
dą dalszą godzinę komornik pobierać będzie 
go 2 *k
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Zajścia w Kielcach w świetle prawdy
Stanowcze zarzadzetija władz bezpieczeństwa

Z Kielc pisze nasz korespondent:
Od ostatniej niedzieli ludność żydowska w  Kici 

c.Jcli znajduje s-ę pod wrażeniem terorystycznej 
dzialainoscj. lulejszej endeckiej chuliganerji. Co 
w łaściw ie ostatnio zaszło? W  sobotę wieczór dnia 
2 bin. wynikła na ulicy Piotrkowskiej bójka, spro 
wekowana przez kilku polskich uczniów pomiędzy 
niejakim Szlamą Birencw ajgćm  i Stanisławem La 
goekim, w której len osłatni został ugodzony n o ­
żem.

Lndeey wykorzyslali to i rozsiewali po mieście 
prowokacyjną pogłoskę, jakoby napadnięty został 
uczeń Lagocki przez kilkunastu (!!) Żydów  i żę 
zakończył życic w  szpilalu.

Od lej chw.ili niema dnia, ażeby nie notowano 
ki lku napadów chuligańskich na przechodniów ży 
dowski.ch w  różnych dzielnicach miasta, a ostat- 
n nawet w  samem centrum miasta, Napady te 
odbyw ają się przeważnie po godzinie 8 wieczór. 
W ostatnich trzech dniach m. in. ciężko pobito:
1. Kiwę Joskowicza, którego ugodzono w  kilku 
miejscach nożem, 2) W. Zytberynga ugodzono no 
..cm. ;>> Szluinę żclcęra  dotkliwie pobiło, 4) TI. So 
kolow skicgc również ciężko pobiło, 5) Szmula Fry 
dn ana pobito, przyczem zrabowano mu t z ’ tj. 
c; Ją posiadaną gotówkę. Lekko pobici zostali Jo 
sęk" Kopii z kibucu Borochow a, Z. Lewin, A. Gar- 
tii kel i inu. Mordkę Chitlera cbul.ganię w rzuci'.i 
do stawu o  głębokości 6 metrów w  parku miejs­
kim, gdzie byłby niechybnie utonął, gdyby nie aai

clrliganom  okupu w  w ysokości 6 złotych. W cza 
sic wręczenia chuliganom pieniędzy udało się Chit 
lei owi oudem wymknąć z rąk opraw ców . Również 

.ku miejscach w ybito szyby wystaw ow e
W związku z temi zajściami Żydzi me pokazują 

sii. na bocznych ulicach po godzinie 9 w ieczór.
#AYobce tego stanu rzeczy udała się onegdaj delfc 

gnoja żydowska, złożona z pp. D. Rozenberg-a, A. 
P iotrkow skiego prezesa gminy i B. Sokołow skie­
go sekretarza gminy do starosty pow iatow ego i 
do komendanta pow iatow ego P. P- z prośbą o  po 
w iększenic ilości posterunkowych w różnych dziel 
nicach miastu, cclcm zapobieżenia napadom anty­
żydowskim.

P. starosta jak i p. komendant wydali natych­
miast odpowiednie zarządzenia, zaś posterunkowi 
ptlnią sumiennie służbę bezpieczeństwa tak, że 
niewątpliwie -sytuacja ulegnie rychlej poprawie.

Władze w  ciągu ostatnich Kilku dni przy.ireszlo 
wały kilku chuliganów.

Jest godnem uwagi, że p. komendant policji na 
ma.sto Kielce osobiście przy aresztował kilku chu 
ligamów na ułicy Płerackiego, u których podczas 
rew izji znalazł gruby sznur gumowy.

W  -dniu 13 bm. odbędzie się przed Sądem Okrę­
gów ym w  Kiercach proces endeków kieleckich z 
sludenłein Politechniki W arszawskiej Dudą na 
czele, którzy w  swoim  czasie w rzucali do żydów 
sl.ich sklepów i jatek cuchna.ce bomby.

|19. V. feg JUGOSŁAWII koleją i autoka­
rami od Zł. 240'—

P. B. P. „ARGOS"!
ULICA SZCZEPAŃSKA L. 7|

Sensacyjny przebieg rozprawy o nadużycia 
w sądzie jarosławskim

Kasz korespondent przemyski donosi: I
Wo środę dnia 6 bm rozpoczął się w  Sądzie 0 - 1 

M igow ym  w Przemyślu sygnalizowany przez n a si 
proces o przestępstwa urzędnicze przeciw ko b. na | 
(•Zelnikowi Sądu jarosław sk iego Edm. G a lik ow i," 
i naczelnemu sekretarzow i oraz K asjerow i te­
goż Sądu Stan. Zielińskiemu. T lo  sprawy znane 
jest z naszej poprzedn!ej relacji. Odnośnie sylwet 
hi oskarżonego Galika, notujemy dodatkowy cie­
kawy szczegół, dotyczący karjery sędziowskiej as 
krrżoncgo. Pełnił on funkcje naczelnika Sądu Gro 
dzkiego w Jarosław iu  przez 2S lat (!) od r. 1901 
do 19 32.

Osk. GaliK nie poczuwa się do winy. Twierdzi 
on że pożyczył sobie tylko u kasjera sądu osk, Zie 
lińskiego kwotę 3010 zł. bez zamiaru przywłaszczę 
n .i sobie tych pieniędzy które były  mu potrzebne 
n i pokrycie długu w  Banku Gospodarstwa K rajo­
wi go. Oskarżonego Zielińskiego darzył więl-Klem 
za ułan iRn. Opowiadał mu raz Zieliński o  w łam a- 
irrc. dokonanem do kasy sądowej, lecz twierdził, 
że nic nie zginęło. D opiero po pewnym czasie 
zw ierzył się osk. Zmiiński przed swym przełożo­
nym osk. Galikiem o brakach w kasie, przekracza 
jijcych kwotę 35.000 zł. jednak obiecał je pokryć z 
fii’ duszów, jakich spodziewał się od biskupów’, 
do których zw rócił się o  pomoc. Na prośbę Zn-liń 
■■kirgo nie zgłaszał osk. Gaiik tych braków w ła­
dzom sąilowym, zwłaszcza, że sam ośw iadczył go 
iowość pomożenia Zielińskiemu przez zaciągnie-

Znowu olbrzymi
S p i o n ą i o  1 0 0 0

We środę, dnia o bm. o godz. 13-1 ej w  Daw id- 
giodku na WBcńszczyżnie w  jednam z zabudo­
wań gospodarskich w ybuchł pożar, który w ciągu 
10 minut objął o-koło 100 domów. Rozszerzając 
się dalej, ogień przerzucił się przez rzekę Moryń 
i zniszczył cale przedmieście, Spaliło się około 
ly. .„ . .(ó w  mieszkalnych i .mdynków go&podar 
skich na szkodę 230 gospodarzy, przeważnie roi­

cie pożyczki, ileże był przeświadczony o niewin­
ności kasjera Zielińskiego.

W idoczną konsternację wyiwolujc u oskarżone- 
poczuwa się do winy. 'Twierdzi on, że gdy Galik 
zw rócił się doń W r. 1928 o  pieniądze nie śmiał od 
Zielińskiego, skoro sam brał z kasy pieniądze. Sko 
lei zeznaw ał oskarżony Zieliński który też nie 
poczuwa się do winy. T w ierdz on, że gdy Gaik 
zw róci sc doń w  r. 1928 o  pieniądze, nie śmiał vd 
nw wić tej pożycz1.i swemu przełożonemu. Co się 
za i tyczy dalszych braków  kasowych, Spyzenii-wie 
rzonych depozytów i nieodprowadzanyeb naieżnoś 
c i za znaczki sądowe, w yjaśnia osk Zielińst i, że 
dokonano do jego biura włamania, o cżlm  me 
zgłaszaj, by nic w yszło na jaw, że muzginik Ga­
lik pożycza u niego pieniądze. Obecnie twierdzi 
osk. Zieliński że la-ilik pożyczył u mego jnałziiie 
w ięcej aniżeli opiew ają kwity. Z i e l i ń s k i  zi,.uwa­
ża, że jedno nadużycie rodziło drug.c i Rtk ciicnc 
pokryć jeden ihpozyl wraz z odsetkami musiał na 
ruszyć drugi i Id. O pom oc kołatał Zieliński u roz 
maity-c.il osobistości. Jako sodatos nwrifhjus pi­
sał za pośrednictwem księdza prulala M ęskiego 
listy do biskupów, kardynaluw, a nawet pupie- 
ż i. Fol,(tem zwracał się o pomoc do Ignacego Fa 
derewskiego i prezydenta Rooseretla. >,a tem 
przerw ano przesłuchanie oskarżone cli.

Rozprawa wztbudzilri w Przemyślu olbrzy i. ir za 
interesowanie.

(Nes)

1-3,-ar miasteczka
i c e r k i e w  w  D a w i c i g r ó d k u
nil ów. Spaliła się także cerkiew. K oszary K.O.F. 
elektrownia i szkoła ocatoiy. Z trudem uratowa­
no łj- wielkie m osty na Moryniu i jego odnogach. 
■\Vcdlo niesprawdzonych jiifarmacyj spaliła się 
kel.-icLa i 2 dzieci. Spalone objcU y przedstawiały 
w artość ok o io  pól miljooa złotych. Zorganizow a­
no komitet niesienia pom ory pogorzelcami i przy­
dzielono im w iąkszą ilość mąki i zcinniakciw.

Szekel —  to podstawa obowiązku 
obywatela sionlstycznego!

W ybory do gmin żydow skich — 
we wrześniu nr.

AV kołach Gminy Żydowskiej w  V. arsziw-ie o- 
tjzym ano w iadomość, że z zarządzenia Min. Wyzn. 
Rei. i Ośw. Publ. oaitędą się w  wrześniu w ybory 
do wszystkich gmin żydowskich w  Polsce. W tym 
samym czasie o-dibędą się też w ybory do Gwiny 
Żydow skiej w  W arszaw :c.

O r. Stephen ttrlse p rzyje żd ża  
w połowie czerwca br.

Otrzymano w  W arszawie wiadom ość, że w po­
łow ic  czerwca br. przybywa do Polski ranin 
dr. Stephen Wise.

Dr. W ise będzie gościem  K C. Org. Sjon. w  
Polsce i w ystąpi na szeregu zebrań sjoiiistycznycb

Pozalcin dr. W ise weźmie udział w akcji w y­
borczej do Żyd. Kongresu Światowego.

NiemiEC"katfilik o problemie rolow ym
Z Katow ic donosi nasz korespondent;
Zapowiedź referatu b. senatora prof. dra Pan- 

ta, naczelnego redaktora „D er Deutsche ia Polen" 
n,t. „Stanowisko katolicyzmu w obec zagadnień ra­
sow ych problem ów m niejszościow ych ' w yw oła ł w 
Katowicach zrozumiałe zainteresowanie, Lokal 
Org. Sjonisfycznej zapełnił się też do ostatniego 
miejsca za/proszonymi gośćm i.

P o zagajeniu przez p. Abrahaniera jr . zabrał 
glos prof. Pant, który w  półtoragodzinnym rc-fent 
cie określił stanowisko katolicyzmu go zagadnień 
ran ow ych- W  pierwszym rzędzie określił teorię ra 
sowa jako jaskrawię kolidującą z katolicyzmem, 
przyczem pov oływ ał się na ewanaelję oraz na róż 
ne prace filozofów  katolickich. Prof. Pant, aczkot 
wiek zastrzegł się z góry , że referat jego bąd-zie 
nosił charakter ściśle naukowcy, dał do zrozumie­
nia, że cała tcorja rasow a ukuta została przez <Ei 
s i,uazych prow odyrów  hitlerowskich dla celów  o- 
sc-bistych. K ońcow ą część referatu m ów ca poświą 
cił sprawom mniejszościowym oraz szykanom pfzę 
ciw ko ludności żydowskiej w różnych krajach, i 
tu m ówca w skazał na sprzeczność gwałtów  z ety­
ką chrześcijańską przyczem pow oływ ał się na róż 
no orędzia papieży, wydane jeszcze w  średniowie 
czu. M ówca pośw iecił również cześć sw ego prze­
mówienia zagadnieniu asymilacji i poczucia naro 
dow ego w śród Żydów  konkludując, że tylko sjo- 
nizm może się przyczynić-do rozwiązania kwesl- 
ji żydowskiej.

Piękny referat mówca zakończył słowami otu­
chy i pocieszenia na przyszłość. Referat wywart 
na wszystkich obecnych potężne wrażenie, toteż 
wielka szkoda, że w ielce pouczający referat nie 
byt przeznaczony dla ludności m (‘żydow skiej. NV 
każdym razie slowajyiakie padły z ust nie - Żyda, 
a W dodatku Niemca, są dia nas pewną pociechą 
W dzisiejszych ciężkich czasach.

Folatelegrzfja narazie tylko z  Bsrl.ttom
Instalowany w W arszaw ie aparat fotoiplcg. a- 

fiezny łączyć będzie narazić tylko W arszawę z 
Berlinem. W przyszłości projektuje się przepro­
wadzenie połączenia z Paryżem, Londynem i Biu 
kselą i Wiedniem. Aparat instalowany jest na 
stacji przy ul. Ncwogrodzk iej na ostntn cm pic- 
irze.

0 połączenie Zagłębia D ą b ro w s k ie j 
z  Kielcrmf

Izba przem ysłow o - l^unJlowa w Sosnowcu w y­
stosowała obszerny memorjal do ministerstwa ko 
no nikaiji w sprawie uruchomienia pociągu molo 
row ego na liiijj Katowice - Radom - Kidłca. Linjn 
ta nie posiada pociągów  po^pieszoj eh pomimo,' - iż 
K ilc e  jako siedziba w ojew ództw a tanowi cent­
rum Zainteresowania Z igtębia D ąbrow skiego ja ­
ko podległego powia-lu. W incmorjale tym Izba 
prosi o uruchomienie pociągu z K atowic w godzi 
nych rannych zaś spowrolcin z Kielc w  godzinaca 
popołudniowych w  celu umożliwienia inlorcscu- 
tum załatwieniu sw oich spraw’ w godzinach u rzę­
dowych bez straty czasu na niepotrzebny p-łbft w 
Kielcach.

W  ciągu ostatnich dni bawił w  Olkuszu z ra­
mienia Okręgowej D yrekcji Kolei państwowych 
w  Raidlomiu p. Jaśkiewicz, który przeprowadził 
studja, ekonomiczne w  sprawie dalszej budowy 
kolei Bukowno—Szczakowa i je j rentowności W 
przyszłości. Budowa tej linji kolejow ej, mającej 
duże znaczenie gospodarczo dla okolicy , została 
Wstrzymana przed rekiem.
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0  E k im lsj*  3Z  lo k a to r ó w
Rabinat Yttrsr-awski rozpatryw ał skargę 32 ro­

dzin lokatorów , eksmitowanych z domu przym uk 
Smoczej 9 przeciwko b. w łaścicielom  tego domu 
pp Fersztowi i Wiernemu. Lokatorzy znrtucają 
w łaścicielom , że ce low o sprzedali dom leu «iagi- 
stratowi, ah f w  ten sposób doprowadza; do eks- 
ir sji biednych lokatorów . W łaściciele zaś tw ier­
dza. że musieb dom sprzediać, ponieważ poszcze­
gólni lokatorzy są winni komorne za dłuższy czas 
tak, że w łaściciele nie mieli środków  na dokona­
nie koniecznego remontu —  w obec czego dom 
groził zawatW.-.iem snę.

R ozp a tru ją cy  sprawę rabini czynili starania, 
by sprawę za łatw ić polubownie, proponując w ła- 
śi .cielom , by w yp łac ili 32 lokatorom  sumę 1000 
zk na w yn ajęcie  nowych mieszkań. Foniew aż ta 
suma nie starczy jednak na mieszkania dla 32 
rodzin, rabini Kodejmą starania o  pom oc dla tych 
lokatorów  w  Gminie Żyd • Gcntr. Komit. Ratun­
kowym.

podczas rozprawy dochodziło do burzliwych 
s.en pomiędzy lokatorami a w łaścicielam i, któ- 
rz> zastrzegli sobie kilka dni do namysłu nad 
ugodową propozycją rabinatu

Ukaranie policjanta za an.yscm ityzm
Z W ilna donoszą: policjant Stanisław Hołodela 

przytrzyma! niedawno na ulicy młodego prz :chod 
nie żydow skiego Hermana laubera, ponieważ ten 
ze wedle zeznań policjanta, „tam ow ał komunika­
cję". Pio drodze policjant kilkakrotnie uderzył 
przytrzymanego, wykrzykując do niego .parszywy 
Żydzie". Tauber w niósł skargę na policjanta. W  
Czesie procesu starał się policjant, korzystając z 
swej pozycji urzędowej, konstruować rozmaite o- 
s;;i zerstwa przeciw  Tauberowi, aby g o  obciążyć. 
Sąd jednaa nie oa i temu w iary i skazał policjanta 
na C miesięcy więzienia. W  konsekwencji komen­
da policji usunęła policjanta ze służby

Nadużycia komendanta iiasferunku P. P .
W arszawski Sąd O kręgow y na sesji w yjazdo­

wej w  Mińsku Mazowieckim rozpatryw ał sprawę 
st przodownika P. P. Sucbenka, komendanta p os­
terunku policji w Kołybieli, oskarżonego o  nadu­
życia, polegające na przywłaszczeniu znacznych 
sum, pochodzących ze ściąganych kar i grzyw ien 
administracyjnych. Przodownik Suchenek wykazy 
wul specjalną gorliw ość w  nakładaniu kar pienię­
żnych na ludność, wymierzając je  za najmniejsze 
wykroczenia. Gdy do piokuratora w płynął szereg 
skarg ustalono, że gorliw ość Sucbenka podykto­
w a n i  była tem, iz poprostu przyw łaszczał sobie 
pebrane kwoty. Na rozpraw ę Suchenek zg łosił się 
w  mundurze, odpow iadając z w olności.

Po rozpoznaniu sprawy Sąd O kręgow y wydał 
w yrok skazujący oskarżonego na 3 lata więzie­
nia. Suchenka aresztowano natychmiast po zapad­
łym w yroku skazującym na sali sądowej.

m m i w %
Podoficerow i —  totnittwu 
sportowemu

W  dniu 9 maja br. o godzinie 1(Mej rano na lot 
nisku i.u kotowskiem w  W arszaw ie odbędzie się 
uroczystość przekazania przez LOFP. Korpusowi 
Podoficerskiem u eskadry samolotów szkolnych, 
nazwanej imieniem Marszalka Józefa Piłsudskie­
go, a uiundowancj całkowicie przez podoficerów

-\a uroczystość tę przybędzie Pan P re z y d e n t  
Rzeczypospolitej oraz Generalny Inspektor Sił 
Zbrot.nyeh Gen. lJyw. Smigty Rydz Edward.

Eskadra szkolna imieniem Marszałka Piłsudskie 
go, składająca się z 8 sam olotów  „R W D  ł> jest 
pierwszą w Polsce eskadrą przeznaczoną całkow i 
cic do szkolenia kadr cyw ilnego lutnictwa spor­
towego. Ufundował ją  korpus podoficerski w ojs­
ka lądowego, marynarki wojennej i Korpus O cln o  
ny Pogranicza ze składek zbieranych w  ciągu jed 
uego roku, w  miejsce sam olotów  na Międzynaro­
dow y Turniej L olnłczy (Challenge), którego urzą 
dzania jak wiadom o, zaniechano. W ostatniem 
Challengeu brały —  między innemi —  udział dwa 
samoloty zakupione przez korpus podoficerski i 
pilotowano przez podoficerów : st. s ieri. Balcera i 
piut. Buczyńskiego. Ten ostatni za ją ł 3 miejsce .W 
Konkurencji polskiej i 7 w Ogólnej.

W zrozumieniu potrzeby rozwodu lotn ictw a spor 
towego, —  korpus podoficerów  w ojska  lądow ego 
niLiynarki wojennej i Ii. O. P, poz i wspom nianą 
eskadrą ufundował jedno slypendjum lotnicze, je­
den sam olot ,.R\VD 13' dla szkolenia w  wyższej 
kiesie pilotażu m otorow ego oraz 30 szybow ców , 
którymi zasilono kofa szybow cow e w  całej) P ols­
ce.

Eskadrę szkolną imien.a AlarszaJka Piłsudskie­
go, Korpus podoficerski ofiaru je pierw szej w  Pol

, A D R IA * ' tri. Słati tHrśInd 21kino­
teatr 9 4
D z iś  i dni następnych dawno oczekiwana premjcra filmn
W  roli g łów n ej: tICTOCk Mc. LAOLEN. Potępieniec odznaczony. został 
związek autorów za najlepszy scena.jusz. vVspaniała gr0 Napięcie! Emocjal

m i p i e n i e c ”
przez międzynarodowy 

8763kr 
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Przewidywania na temat przyszłego rządu
francuslńsgo

KONGRES SOCJALISTYCZNY _  30 M AJ A. 
SCI, DALADIER MINISTREM WOJNY?

Specjalna służba infonna

I uryż, 7. 5. U). W'cdle informacyj, zdoby­
tych w m.arodajnych kołach socjalistycznych 
kwestja objęcia rządów przez socjalistów roz­
strzygnięta zostanie definitywnie dopiero w 
czasie obrad Kongresu socjalistycznego, który 
zwołany zostanie prawdopodobnie w: dniu 30 
maja, czyli bezpośrednio przed upływem ka­
dencji Izby. Na Kongresie tym zapadną decy­
zje również w sprawie rozwiązania lig faszystów 
skich.

W tych 6amycli kolach utrzymują, że 
w skład przyszłego rządu wejdą z lona partji 
socjalistycznej zarówno Leon Blum, jak i Vin- 

icent Auriel. Blum jednak nie obejmie teki 
premjera, lecz sprawować będzie funkcje mini- 
stra sprawiedliwości, zaś Auriol —  ministra 
skarbu. Poważnie mówi 6ię też o możliwości 
powierzenia przywódcy radykałów, Daladiero- 
wi, tek/ ministra wojny.

Ta ostatnia sprawa nasnwa jednak pewne 
wątpliwości. Ogólne oblicze nowego rządu bę­
dzie wyraźnie antyhitlerowskie. Tymczasem 
Daladier nigdy nie ukrywał swojego zamiaru

BLUM MINISTREM SPR A WIEDLI W W- 
KOMUNIŚCI ZA ZBROJENIAMI. —

cyjna „Nowego Dziennikd“

doprowadzenia do porozumienia francusko - 
niemieckiego.

Przeciwko Daladierowi oświadczą się zape 
wne też i komuniści, którzy ostatnią kampanję 
wyborczą prowadzili .pod znakiem obrony sta­
łości franka, Daladier zaś kilkakrotnie zdra­
dził nastawienie dewaiuacjonistyczne.

Stanowisko komunistów zresztą nie jest je ­
szcze całkowicie wyjaśnione. Uderza w każdym 
razie daleko idące umiarkowanie, które wśród 
nich zapanowało. Znamienną jest w tej sprawie 
instrukcja, jaką partja komunistyczna podobno 
otrzymała od Dymitrowa, znanego bohatera 
procesu o podpalenie Reichstagu, ktzra naka­
zuje komnnistom głosować za budżetem obro­
ny narodowej, pod warunkiem, że ogólna linja 
polityczna rządu będzie wybitnie antynazislycz 
na. Instrukcja tego rodzaju wskazywałaby na 
to, że Rosja obawia się, by militarnie słaba 
Francja nie działała prowokująco na Hitlera, 
dając mu możność wszczęcia nowych kroków, 
które mogłyby rozpętać niepożądane w tej 
chwili dalsze zaimiesłki w Europie.

Dra Lustra zasypka dla dzieci
zaszczytnie uznana przez powagi świata lekarskiego, odpowiada wszelkim nowoczesnym

wymogom higjeny skóry.

Blum wierzy w rozbrojenie i zwycięstwo
bigi Haroddw

Londyn. 7. 5. PAT. „Daily Herald” ogła­
sza wywiad z przywódcą socjalistów francu­
skich Blumem, jako pi zypuszcza Inym sze 
fetm przyszłego rządu francuskiego. Blum oz­
najmił, że zwycięstwo jego stronnictwa na­
stępuje w chwili ważnej dla pokoju, demo­
kracji i cywilizacji. Stanowi to fakt tragicz­
ny, że przychodzimy zapóźno, aby zapobiec 
podbiciu Absynji, ośu iadczył Blum, ale o ile 
przeszłość nie była w naszych rękach —  to 
przyszłość należy do nas. Blum wypowiedział 
się za wznowieniem świetnej krystalizacji 
ducha międzyna rodowego, jaka jego zdaniem 
ujawniła się w Lidze we wrześniu, ale od 
tego czasu uległa rozwodnieniu. Blum pod­
kreślił, że jego sta onnictwo postanowiło 
wskrzesić nanowo ducha międzynarodowego

w Lidze i objąć w niej kierownictwo. Jedyną 
płaszczyzną współprac; międzynarodowej 
jest rozbrojenie, które nie powiodło się, jak 
twierdzi wielu, spowodu braku odwagi i za­
ufana ze strony Francji. Nowy rząd francus 
ki będzie posiadał odwagę swych przekonań 
—  oświadczył Blum —  zapowiadając podję­
cie nowej inicjatywy rządu francuskiego w 
zakresie rozbrojenia. O ileby Niemcy odmó­
wiły —  to należy zawrzeć układ rozbrojenio­
wy bez Niemiec. Odtąd Wielka Brytan ja  po­
legać może całkowicie na Francji oo do po­
parcia zbiorowej akcji w Lidze Narodów. 
Zbiorowe bezpieczeństwo zależy od współpra 
cy francuskiej i brytyjskiej demokracji —  
zakończył Blum.

sre szkole m otorow ego lotnictwa sportow ego w  
Bielsku. Uroczyste przekuwanie tej eskadry szkole 
i otw arcie szkoły  odbędzie się \y miesiącu czerwcu

Na rodziców  chrzestnych eskadry zaproszeni są 
pani M arszałkowa Piłsudska i Generalny Inspek­
tor Sił Zbrojnych Gem. Dyw. Edward śm igły 
Rydz.

P rócz  pow yższej eskadry, w  sobotę na lotnisku 
mokotowskiem Zarząd G łówny LOPP. w  osobie 
prezesa gen Be.rbeckiegu przekaże fundatorom: .1 
sam olot RW D  8, uf.tnaow any dl i  harcerzy przez 
pracow ników  PAST, 2 sam oloty ufundowane przez 
Okręg Śląski i 1 samolot zakupiony z funduszów 
ogólnych LOPP.

SENSACYJNE ZW YCIĘSTW O  P IŁ K A R ZY  
AUSTRJ ACKICH

AU STRJA—AN GLJA 2-.1 (2.0)
Atrakcyjne międz; państwowe zaw ody piłkarskie 

Austrja —  Anglja we Wiedniu zakończyły aię 
niespodziewanem zw ycięstw em  doskonale usposo­
bionej drużyny gospodarzy, która już w  17-teJ 
minucie prowadziła 2:0 ze strzałów  Y ie rth  i Ge- 
tłera. W Ii połow ie przeważali anglicy, zdołali 
jednakowoż uzyskać tytko 1 hramkę przez Gam- 
stlla , dzięki świetnej grze tria defensywnego,

szczpgólnie bramkarza Platzera i backa Sesty 
W  ataku w ybił 3tę znakomity dyrygent Sindelar, 
w pom ocy zaś Nautsch. W idzów  00.000. Sędzia 
Langeuus (Belgja).

MECZE LIGOWE W NIEDZIELĘ 10 BM 
W  Krakowie Wisła — Warta, w Świętochło­

wicach Śląsk —  Pogoń, w Łodzi ŁKS. ■.—■ gar­
barnia, w Katowicach Dąb —  Warszawianka, 
w Warszawie Legja 1—  Ruch.

W ARSZAWA —  SOWINIEC 
Na dzień 10 bm. sekcja kolarska stołecznej 

Iskry przygotownje międzykluhoiwy wyścig ko­
larski eztafetowy na trasie Warszawa •— Sowi- 
nieć. W wyścigu wezmą udział sztafety klubów 
warszawskich.

WŁOSI ZW YCIĘŻYLI W, TRÓJ MECZU
W  Wiedniu zakończono mecz teniaowy 3 

państw. Zwycięstwo odniosła drużyna w łosi " 
która pobiła i Auatcję i W ęgry w stosunku 2:1. 
Drugie miejsce zajęli w tró jow zu  Węgrzy, a 
osdatnie Austrja.
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Wschód słońca

Delegacja Organizacji Sjońskiej 
zach. Małopolski i Śląska 
u p. wojewody krakowskiego

Wczoraj w południe p. Wojewoda krakow­
ski płk. Gnoiński przyjął delegację Organiza­
cji SjońsKiej zach. Małopolski i Śląska. Dele­
gację prowadził prezes Organizacji^ p. dr. 
Ozjasz Thon, a w skład jej wchodzili prezes 
Egzekutywy p. dr. Ohaim Hilfstein i wicepre 
zcs p. dr. KahiŁtun Stein.

Pielgrzymka do Krakowa
Liga Popierania Turystyki organizuje we w to­

rek 12 maja t- j- w  pierw szą m w t c ę  zgo m W o­
dzu Narodu Pielgrzymką z  Oświęcim ia i Ghirza- 
r.cwa do Krakowa, celem złożenia hołdu u Jego 
trumny i .-ypama kopca na Sowińcu.

Odjazd z Oświęcimia o  l,odz. 7.40. Odjazd z 
t ju ran ow a  o gocłz. 8.10. Przyjazd do Krakowa 
o godz. 8.65.

Odjazd z K rakow a o  godz. 19.00. Przyjazd do 
Chrzanowa ogodz. 19.45. Przyjazd do Oświę imia 
o godz 20.10.

Cena przejazdu w  obie strony: z Oświęcim.J 
5 zL, z Chrzanowa 2^0 zł.

Karty kontrolne (bilety kolejow e) sprzedają a- 
jer cje  ’ p. B. P. „O rbis" oraz kasy osobow e na 
dworcu kolejowym  W  Chrzanowie i Oświęcimiu 
do dnia 10 maja br. godziny 18-tej. ____________

Z  TEATRU, LITERATURY I SZTUKI

_  Z  TEATRU  IM. J. SŁOWACKIEGO. — Dziś
..D ożyw ocie '* ' Al. Fredry z  Ludwikiem Solskim 

w kapitalnej kreacji roli Lalki. „D ożyw ocie  po­
wtórzone będzie jutro Będzie to jeden z ostatnich 
występów  znakomitego artysty L. Solskiego, któ­
ry w niedzielę pożegna się z krakow ską publicz­
nością. W  niedzielę popołudniu wyjątkowo o godz. 
3.90, poraź ostatni „W ielki Fryderyn" A. N ow a- 
czyńskiego z  m istrzowską kreacją L. Solskiego 
w roli tytułowej

—  TEA TR KRAKOW SKI W  H OŁDZIE M AR­
SZAŁK O W I PIŁSUDSKIEMU. P ierw szą rocznicę 
zgonu M arszalka Piłsudskiego dnia 12 ma*a teatr 
krakowski im. J. S łow ackiego uczci uroczystom 
przedstawieniem, na którem dany będzie dramat 
L. II. Hdtrst-rna „Misterjum Nocy M ajow ej". Sztu­
ka la, którą aiuttor „Rzeczypospolitej** napisał z 
myślo o  oddaniu hołdu Duchowi W ielkiego Wodza 
wiąże się zarów no z treścią, jak  i dokładnie o- 
kresloną porą dnia z bolesna chw ilą śmierci Mar­
szałka Piłsudskiego. Tematem sztuki jest jakby 
okazanie w  przekroju Plolski w spółczesnej w  go­
dzinie śm ierci W odza. Akcja rozgryw a się w  
taj ech odsłoni cli pod Belwederem, w starym dw o 
rze, oraz na dziedzińcu Biblioteki Jagiellońskiej, 
łącząc się szuregem  obrazów , scen i postaci, czę­
ściow o fantastycznych częściow o realnych, z prze 
życiami narodu polskiego w  historyczną godzinę 
sn ierci P ierw szego Marszałka Polski.

— AD A SARI — EUGENJTJSZ MOSS AKOWSKI 
— ADAM DOBOSZ nati świetni artyści w ystąpią 
w K rakow ie w  operze R ossini’ego „Cyrulik Se­
w ilski", w  poniedziałek, dnia 18 bm. w  teatrze 
miejskim im. J. Słowackiego.

—  W Y ST Ę P Y  HANKI i.rfD iiNÓW NY I IGO 
SYMA W  „B A G A T E L I". Przy w ypełnionej oo- 
dzennie w idow ni , Bagateli'* c a  praedstaiwieriach 
rcw ji „Sam m iód’- puMiazność gotuje artystom  z 
Haską Ordonówną i Ig o  Symeir na czet-, gorącs 
owacje. Dziś 2 przedstawienia o  godz. 7 i  9.15 
wiecz.

— KONCERT SYM FONICZNY FILH ARM O N II 
K RAKOW SKIEJ w niedzielę, dnia 10 maja. Dy­
ryguje znakomity kapelmistrz Zbigniew  Dymmek, 
jako solista w ystąpi znamy i ceniony •Mamista 
Kra chocki. B ilety d o nabycia w  kasie Starego 
Teatru.

— W IECZÓR HISZPAŃSKI, pośw ięcony muzy­
ce, poezji i tańcom hiszpańskim, odbędzie się w  
soLotę, dnia 9 bm. o  godz. 8-mej w iecz. x  sali 
Siu:- ki ej (ul. św. Jana 6) w pierwszorzędnej re- 
prożen u d ;i artystycznej. Barwny i  hrte-esujący

Za  rozsiewanie plotek o mordzie rytualnym 
skazany na 4 miesiące aresztu

(or) W  dkiiu wczorajszym odbyła się w 
Sądzie Karnym w Wieliczce rozprawa prze­
ciw Jakóbowi Raczkowi z Sieprawia o rozpo­
wszechnianie nieprawdziwych wiadomości, 
mogących wywołać niepokój publiczny 

Z końcem marca br. oskarżony rozpowia­
dał, że Eljasz Lustig, właściciel realności w 
Myślenicach wraz z swą żoną usiłowali doko 
nać mordu rytualnego na zatrudnionych u 
nich 22-letniej służącej Helenie Gostkowskiej 

W  szczególności opowiadał oskarżony, że 
do Eljasza Lustiga przyjechało 4 Żydów, po- 
czem Lustig podstępnie zwabił do piwnicy 
swego domu Helenę Gostkowską, gdzie cze­
kała już Lustigowa i owi 4 Żydzi. Była tam 
przygotowana wanna z wodą celem wykąpa­
nia Gostkowskiej, a Żydzi mieli w rękach no­
że, któremi zamierzali pozbawić życia Gostko 
wską, jednak udało się jej zbiec.

Na skutek tych wiadomości przesłuchaną 
została przez policję Helena Gostkowską, któ 
ra stanowczo zaprzeczyła tym wersjom, jako 
zupełnie zmyślonym i nieprawdziwym.

Powyższe wersje doprowadziły do bójki 
między włościanami wsi Borzęcie k. Myślenic 
która to bójka powstała na tle dyskusji co 
do prawdziwości zarzutu, albowiem bardziej

uświadomieni mieszkańcy tej gminy nie chcie 
li wierzyć wogóle w możliwość dokonania 
mordu rytualnego.

Ponieważ wersje rozpowszechniane przez 
Raczka okazały się zmyślone, wniesiony zos­
tał przeciw niemu akt oskarżenia.

Na wczorajszej rozprawie przesłuchana zo 
stała pod przysięgą Rozalja Vogel, właściciel 
ka sklepu w Sieprawiu, która stwierdziła 
fakt rozpowszechniania powyższych wieści 
przez oskarżonego, tak, że mieszkańcy wsi 
na ten temat ciągle dyskutowali.

To przeprowadzeniu postępowania dowodo 
wego sąd ogłosił wyrok, mocą którego oskar 
żony Jakób Raczek zasądzony został za pu­
bliczne rozpowszechnianie fałszywych wieści, 
mogących wywołać niepokój publiczny na 
karę 4 miesięcy aresztu.

Sąd w uzasadnieniu wyroku przyjął fakt 
niebezpieczeństwa charakteru przestępstwa i 
podał, ze wymierzył oskarżonemu surową ka 
trę, aby stanowiła ona przestrogę, że podob­
nych zmyślonych wieści, nie wono rozsiewać.

Rozprawę prowadził sędzia dr. Pietsch, 
zaś oskarżenie imieniem poszkodowanych Lu 
stigów popierał dr Pfeffer z Krakowa.

 OQO----

Czy piekarze i fryzjerzy bądą 
mogli pracować w niedzielę?

Posiedzenie Rady ZwiazKu Izb Rzemieślniczych
W  dniu 9 bm. odbędzie się w Krakowie po­

siedzenie Rady Związku Izb Rzemieślniczych 
R. P., a obraidy tego posiedzenia rozpoczną 
się o godz. 10-tej rano w lokalu Związku Rze­
mieślników Krak. w Krakowie Sławkowska 
13/15.

Porządkiem dziennym objęto: rozpatrywa­
nie bauzetu Związku Izb Rzem. R. P. na rok 
1936, zamknięcia rachunkowego za r. 1935, 
oraz wnioski dotyczące wytycznych przy no 
welizacji prawa przemysłowego, pracy w nie

dzielę i święta w zawodach': fryzjerskich i 
piekarskich, pTojektów regulaminów komisyj 
kwalifikacyjnych, czeladniczych i mistrzow­
skich przy poszczególnych Izbach Rzemieśl­
niczych oraz wytycznych dla działalności 
biur organizacyjno - handlowych przy posz­
czególnych Izbach Rzemieślniczych.

W  pośiedzeniu Rady wezmą udlzał także : 
Dyrektor Dep. Przem. i Rzemiosła w Minist. 
P. i H. Kandel, oraz naczelnik.Samodzielnego 
Wydziału dla Rzemiosł, Sokołowski.

KRAKOWSKA GIEŁDA AKCYJNA
Kraków, 7. 5. Tendencja dzisiejszego zebra­

nia giełdowego była spokojna, utrzymana, ruch 
stosunkowo niewielki. Większość efektów bez 
zainteresowania. Przedmiotem trauzakcyj by- 
ła dawuo menotowaua „Huta Ludwików * po 
kursie zł. 5.—  oraz na pogiełdziu 6-proc. poż. 
Pol. Ainer. doi. 77.50.

GIEŁDA WARSZAWSKA
Warszawa, 7. 5. Akcje: Bauk Polski 101 75.
Tenreucja utrzymana.
Papiery procentowe: 3 -proc. prein. noż.

instyc. II em. 65 3-proc. prem. poż. inwcsl. se­
ryjna 70 konwer.syjna 54 dolarow a 78 dolarow 
kia 48.50— 48.25 stabilizacyjna 62.25 pięcio- 

setki 63.
Tendencja ulrzymana.
Listy zastawne Banku Gosp. Krajów, oraz 

Banku Rolnego bez zmiany.
Dewizy: Belgja 90.30 Holandja 360.75 Ko-

program  Wier toru obejmuje m. i. najpiękniejsze 
ji e£ni ludow e oraz utw ory w okalne i instrumen­
talne najwybitniejszych współczesnych kom pozy­
torów  hiszpańskich, kólre wykonane zostano, poraź 
p erwjLzy w  Polsce. W  W ieczorze uczestniczyć 
będzie miejscowy korpus konsualrny oraz przed­
stawiciel M inistra Pełnom ocnego Hiszpan;1. przy 
Rządzie R, p . P rzem ów ienia o Iliszpanji w yg ło ­
szą pirof. Dr Odo Bujw id i ks. prol. Dr Tadeusz 
P oniew  Kruszyński. Ponadto weźmie udział w  
W ieczorze znana lileiaJtka p. Irena Szczepańska.

—  „O BLICZE WSPÓŁCZESNEGO TEATRU 
SOWIECKIEGO*. Na ten interesujący temat w y ­
g łosi odczyt znany teatrolog krakowski dr \Y1. 
D obrow olski w  2yd. Tow. Tcalralnem przy ul. 
Stolarskiej, % sobotę. 9 bm. o  godz. 8 wiccz.

penhaga 117.90 Londyn 26.40 N. Jork czek 
5.31 5/8 N. Jork tcl. 5.31 7/8 Oslo 132.60 Pa­
ryż 35.01 Praga 21.99 Sztokholm 136.10 
Szwajcarja 172.75 Berlin 213.45.

T j ndeneja n ejednolila.
LWOWSKA GIEŁDA ZBOŻOWA.

Lwów, 7. 5. (O) Na dzisiejszej giełdzie zbo­
żowej zaznaczyły się obroty w pszenicy, życie, 
lubieniu, jęczmieniu, hreczce, słoneczniku, mą 
ce i otrębach. Pszenica, żyto, hreczka, mąka 
pszenna i żytnia zniżkują w cenie. Tendencja 
zniżkowa, usposobienie spokojne.

Płacono psszenica jcdnol. loco Lu ów 19.50 
— 19.75, zbiorowa 19— 19.25 żyto stand. I. 13 
13.2;5 II. 12.— 12.75, wyka ciemna 18.25—  
18.75 szara 17.25— 17.75 hreczka przemiałowa
11.75— 15 pastewna 13.75— 11 mąka pszenna 
I 34— 34.50 żytnia do 30 proc. 23— 23.75 po­
nad 60 proc. 41.75— 12.25. Inne kursy uieziuie 
n i o n e .

POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA
Poznań, 7. 5. Ceny orjcntarjjrie wszystkie 

bez zmiany. Ogólne usposobienie spokojne.
GIEŁDA ZURYCHSKA

Zurych, 7. 5. Dewizy: Paryż 20.26 'ó Londyn 
15.27% N. Jork 3.07 7/8 Bruksela 52.30 Me- 
djolan 24.25 Amsterdam 208.85 Berlin 124.20 
Sztokholm 7 8 .7 7^  Oslo 76.77Ja Kopenhaga 
68.20 Praga 12.75 Bialogród 7 Ateny 2.90 Kon 
stantynopol 2.15 Bukareszt 2.50 Helsinki 6.73 
Japonja 89.37.

Tendencja niejednolita
LONDYŃSKA GIEŁDA METALI

Londyn, 7. 5. Notowania w Ł. za tonnę: 
Cynk 1513/16 termin. 151/16 Cyna 204%—  
% termiu 198/t,— 199 Bauka 2 0 5 Straits
205JŚ Ołów 1511/16 termin 11/16 Miedź 36- 
15/116-—37 termin 37:A — 3/16 Elektrolit 41- 
X — X .
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Czwartek mtnąl w Palestynie spokojnie
Jerozolima. 7. 5. (ŻAT) Dzień czwartko­

wy Tnfn ł̂ spokojnie w całym kraju. Jedynie 
przed sądezu w Jerozolimie, gdzie przeełuchi 
wano przywódcę arabskiego Hasan Sidki Da 
i j^ ni odbyła się mała demonstracja arabska 
która została szybko rozprószona przez polic
ję. 1

Ponadto policja rozprószyła demonstrację
kobiet arabskich, która odbyła się bez incy­
dentów.

Jerozolima. 7. 5. (ŻAT) W  tdiniu dzisiejszym 
uruchomiono w kilku punktach kolonij żydo­
wskich w Dolinie Sarońskiej 10 nowych pos­
terunków policyjnych. W  całej okolicy panu­
je całkowity spokój. «

Jerozolima. 7. 5. (ŻAT) Dziś w nocy Ara 
bowie podpalili zboże na polach w pobliżu 
Merchawji. Spłonęło zboże na obszarze 600 
duuamow.

Broń dla kolonistów żydowskich
Jerozolima. 7. 5. (ŻAT) Władze zarządziły 

wczoraj rozpieczętowanie skrzyń z bronią w 
kolonjach Raanana i Kfar Saba i rozdanie

broni pomiędzy mieszkańców tych kolonji. 
Dziś wydano identyczne zarządzenia w sto­
sunku do szeregu innych kolonji żydowskich 
w dolinie Izreel i dolinie Sarońskiej. Także w 
tych kolonjach rozpieczętowano zapasowe 
skrzynie z bronią, którą rozdzielono między 
kolonistów żydowskich.

Również wśród mieszkańców przedmieść 
Tel Awiwu rozdano broń dla celów samooDro
ny.

Dla uniknięcia prowokacji
Jerozolima. 7. 5. (ŻAT) Aby uniknąć ewen 

tualncj prowokacji Waad Haleumi odwołał 
tradycyjny pochód Lag-Beomerowy, który 
miał się odbyć w nadchodzącą niedzielę. Zre­
zygnowano z wszelkich uroczystości w Lag- 
Beomer.

Em gracja w kwietniu
Jerozolima. 7. 5. (ŻAT) Z ogłoszonych dzi 

siaj danych wynika, że w ciągu miesiąca kwie 
tnia do Palestyny przybyło 3.200 Żydów.

Czy Stany Zjednoczone i Anglja 
udzielą Włochom kredytu

Rzym. 7. 5. PAT. Doniesienia prasy zagra­
nicznej jakoby Stany Zjednoczone były skłon 
ne udzielić Włochom kredytu na cele koloni- 
zacyjiie w Abisynji są przez miarodajne czyn 
nikj stanowczo dementowane. Jak wyjaśnia­
ją nie odpowiadają również prawdzie pogłos­
ki, jakoby w Londynie miały się rozpocząć ro 
kowania o udzielenie Włochom pożyczki.

Londyn. 7. 5. PAT. Według telegramu na­
desłanego do Foreign Office przez posła W . 
Bry tan ji w Addis Abeha marszałek Badogłio 
poinformował członków korpusu dyplomaty­
cznego iż zgadza się by poselstwa cudzoziem­
skie pozostały narazie w Addis Abeba. Wło­
chom wprawdzie przysługuje, jak się zdaje, 
prawo wezwania poselstw cudlzoz1emskich, 
akredytowanych przy dawnym rządzie abi- 
syńskim do wyjazdu, lecz rząd włoski posta­
nowił obecnie nie korzystać z tego prawa. W  
każdymbądź razie, jeśli nawet poselstwa cu- 
dzioziemskie opuszczą Addis Abeba, to —  
jak się dowiaduje Agencja Reutera —  kon­
sulat W . Brytanji pozostanie na miejscu.

Koła miarodajne zaprzeczają stanowczo 
pogłoskom, jakoby między W. Brytanją a 
Włochami przeprowadzana była wymiana 
poglądów w kwestji abisyńskiej. Jak się zda­
je, strona brytyjska nie ma zamiaru stawiać 
rządowi włoskiemu żadnych zarzutów w zwią 
zku z sprawą abisyńską. W  kołach rządo­
wych sądzą, że pierwsza diemarehe zmierzają

ca do rozwiązania pewnych drażliwych zaga­
dnie^ wynikających z zajęcia Addis Abeby 
przez Włochy winna nastąpić ze struny włos­
kiej.

Najwyższy order wojskowy 
dla Mussol niego

Rzym. 7. 5. PAT. Dziś rano król Wiktor E- 
manuel doręczył Mussoliniemu insygnia wiel 
kiego krzyża Sabaudzkiego orderu wojskowe 
go. Niezwłocznie potem członkowie kapitały 
tego orderu udali się do szefa rządu celem 
złożenia mu życzeń. Przewodniczący kapitu­
ły marszałek Pecori Giraldi w imieniu wszyst 
kich odznaczonych tym orderem oświadczył 
Mussoliniemu, ze poczytują oni sobie za wiel­
ki zaszczyt, mając go za swego kolegę. Mus- 
solini podziękował członkom kapituły, stwier 
dzając, że zwycięstwo zawdzięczać należy 
przedewszystkiem niezwykłej dyscyplinie i 
potędze narodu włoskiego, zjednoczonego i* 
deaml faszyzmu.

Dalsze obchody zwycięstwa
Rzym. 7. 5. PAT. Dziś zrana odbyły się po 

nowne manifestacje studenckie ze sztandara 
mi oraz śpiewem hymnów patrjotycznych i 
rewolucyjnych. Manifestacje na cześć zwycię 
stwa odbywają się we wszystkich miastach 
włoskich. •

Krwawy bilans 2-tygodniowy w Hiszpan ji
Madryt. 7. 5. PAT. Deputowany prawico­

wy Calvo Sotelo oświadczył wczoraj w parła 
mencie, że podczas ostatnich 2-ch tygodni za 
notowano w Hiszpanji 38 strajków, 53 zama­
chy bombowe, oraz 99 napadów. Podpalono 
52 budynki, przeważnie kościoły, 47 osób zo­
stało zabitych, zaś 261 rannych.

Straj powszechny w Vallaidolod został prze 
rwany, wobec spełnienia jednego z postula­
tów robotniczych, a mianowicie usunięcia ze

stanowiska dyrektora więzienia.
Strajk powszechny w Kadyksie trwa. Od­

działy piechoty i artylerji patrolują miasto.

Madryt. 7. 5. PAT. Były prezydent Alcala 
Zamora powraca do życia politycznego, kon­
ferował on wczoraj z przywódcami partji po­
stępowej. Zamora ma podjąć akcję na rzecz 
uspokojenia umysłów w Hiszpanji.

O.T.fW*" -■ --------------------------------------------------------

[ działalności p. Kopkowicza
Zakopane, 7. 5- S. W dniu dzisiejszym prza- 

luohiwano świadka Mariana Wiesiołka, który 
obił instalację w budynku Bratniej Pomocy. 
)o inżyniera Kopkowicza rości sobie preten- 
ję na 600 zł- Zeznania jego są obciążające dla 
ażyniera Kopkowicza.
Następnie odczytano zeznania świadka Jana 

iackbeila, które są korzystne dla oskarżonego.
Świadek Euzebiusz Zieliński, podinspektor 

łownej komendy P. P. w W arszaVie jest w zi- 
sądzie Policyjnego Domu Zdrowia od r. 1931

i zeznąje, że Policyjny Dom Zdrowia zmuszony 
był wystąpić na drogę sądową przeciwko oskar­
żonemu Franciszkowi Kopkowiczowi, ponieważ 
tenże zerwał pertraktacje w sprawie polubow­
nego załatwienia sprawy. Zdaniem świadka, o- 
skarżony wogóle nie chciał polubownie tej spra­
wy załatwić. Świadek ujemnie charakteryzuje 
inż. Franciszka Kopkowicza.

Świadek Henryk Walczak, inspektor policji 
państwowej w Krakowie, były członek zarządu 
Policyjnego Domu Zdrowia poznał inż. Koplko- 
wicza przez pułkownika Naglera. Świadek ze­
znaje, że kapitan Lichota został zaangażowany

P. Prezydent przyjął 
J. Moraczewskiego

Warszawa, 7. 5. PAT. Pan Prezydent Rze* 
czypospolitej przyjął w. dniu 7-ym bm. p. Ję* 
drzeja Moraczewskiego.

Sytuacja gospodarcza Poiski
(Telefonem  od naszego korespondenta).

Warszawa, 7. 5. (Sin). Instytut Badania Kon­
iunktury stwierdza, że sytuacja gospodarcza w 
Polsce nie uległa w ostatnim kwartale więk­
szym zmianom i że są jedynie typowe zmiany 
koniunkturalne. Produkcja utrzymała się na 
zwyktym poziomie, przemysł walczy dalej z 
pewnemi trudnościami. Ceny artykułów rolnych 
nie wykazały większego wzrostu z wyjątkiem 
pewnego okresu w miesiącu kwietniu. Także 
w dziale inwestycyjnym nie zaszły żadne zmia­
ny. Dalsze ukształtowanie się sytuacji gospo­
darczej Polski zależne będzie w wysokim stop­
niu do sposobu wykonywania wprowadzonej 27 
kwietnia reglamentacji obrotu dewizami, od po­
czynań poszczególnych grup gospodarczych » 
od rozmiarów działalności inwestycyjnych pań­
stwa.

Przedstawiciele firm zagranicz­
nych a ograniczenia dewizowe

Warszawa, 7. 5. (Siu). Komisja dewizowa wy­
jaśnia, że przedstawiciele i komisanci firm za­
granicznych mają prawo bez potrzeby uzyska­
nia zezwolenia inkasować należności firm za­
granicznych u interesantów krajowych. Mają 
ponadto prawo prowadzenia ksiąg i rachunków 
tych domów oraz uskutecznienia z tych raęhun- 
ków wypłat na ciężar zastąpionych firm innym 
firmom krajowym.

„Bohater" Przytyku 
uniewinniony

Radom. 7. 5. (ŻAT) Przed Sądem Odwola- 
wczyjn ,w Radomiu odbyła się rozprawa od­
woławcza Wincentego Korczaka, który “ W  
pierwszej instancji 28 marca skazany został 
na 8 mies. aresztu za obrazę władzy i rtawoły 
wanie do gwałtów. Osoba Korczaka ̂ wiązana 
jest z tragicznemi wypadkami w Przytyku.

Sąd Odwoławczy przesłuchiwał 8 świad­
ków i po przemowach obrońców, którzy prze 
dstawili oskarżanego, jako bohatera narodo­
wego ( !?)  i ofiarę Żydów, Korczaka zupełnie 
uniewinnił.

Rozprawa sądowa na cmentarzu
Lwów, 7. 5. O. Wśród makabrycznych warun­

ków odbyła się dziś na cmentarzu żydowskim 
rozprawa sądowa, połączona z wizją lokalną. 
Sprawa będąca przedmiotem procesu przedsta­
wia się jak następuje:

Kiedy pewnego razu, niejaka pani Bhuncu- 
tal stała nad grobem swojego krewnego, nagłe 
uadjechała furmanka z piaskiem, która prze­
wróciła modlącą się kobietę, naskutek czego 
odniosła poważne obrażenia.

W związku z tem p. Blumental wystąpiła 
przeciw gminie żydowskiej we Lwowie zc skar­
gą o powództwo cywilne w wysokości 5.000 zł. 
Ponieważ zachodzi wątpliwość, kto właściwie 
ponosi'odpowiedzialność za ten wypadek, czy 
gmina żydowska jako właścicielka terenu cmen­
tarnego, czy też przedsiębiorstwo, do którego 
furmanka należała, zarządzono uaocznię na 
miejscu wypadku.

W dniu dzisiejszym odbyła się rozprawa na 
cmentarzu. Obok grobu, przy którym miał miej­
sce wypadek zjawił się trybunał w komplecie 
i zastępcy obu stron. Ustawiono stół, przykryty 
zielonym suknem, na miejscu przesłuchiwano 
świadków, którzy wśród ciszy cmentarnej zło­
żyli przysięgę. Rozprawa oraz formalności zwią­
zane z przysięgą wywarły na licznie zebranych 
na cmentarzu niesamowite wrażenie.

przez Policyjny Dom Zdrowia jako fachowy do­
radca. Na pytanie adwokata Koralla, świadek 
odpowiada, że w tranzakcji kupna pośredniczy­
ło biuro Siemianowskiego.

Zeznania dalszych świadków, a w szczegól­
ności inż. Birgi i inspektorów P. P. wniosły du­
żo ciekawycli momentów do rozprawy i zobra­
zowały niezdrowe stosunki, jakie panowały w 
Policvinvm Domu Zdrowia.
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Społeczeństwo żydowskie domaga sie 
reprezentanta w prezydium miasta
i nie zadowoli sie stanowiskiem ławnika

Kraków, 8 maja.
(or) Rezygnacja ławnika Chana i przyjęcie 

do wiadomości tej rezygnacji przez Zarząd Miej­
ski oznacza w konsekwencji opróżnienie dru­
giego stanowiska ławnika. Ponieważ po wybo­
rze dra Radzyńskiego na stanowisko wicepre­
zydenta miasta Krakowa nie wybrano w jego 
miejsce nowego ławnika, wakują obecnie dwa 
stanowiska ławników w Zarządzie m. Krakowa. 
Biorąc pod uwagę fakt, że w kolach miarodaj­
nych mówi się również o ryclilem ustąpieniu 
ławnika Burtana, należy liczyć się z tem, że nie­
zadługo lista wakansów uległaby jeszcze po­
większeniu.

Ten stan rzeczy nie da się naturalnie utrzy­
mać na dłuższą metę i spodziewać się należy, 
żc w najbliższym czasie Rada Miejska przystą­
pi do wyborów uzupełniających w Zarządzie 
Miejskim.

W związiku z tein w sferach kompetentnych 
omawiane są kandydatury przyszłych lawni- 
ków. Szczególnie Klub Pracy Gospodarczej, 
mający większość w Radzie Miejskiej, intere­
sują się tą sprawą. Jak słychać, decyzja zapaść 
ma już niezadługo, gdyż nie jest wykluczone, że 
już w przyszłym tygodniu odbędzie się posie­
dzenie Rady Miejskiej, na którem nowi ławni­
cy będą wybrani.

Jak już swego czasu donosiliśmy, istnieje 
koncepcja powierzenia stanowiska ławnika re­
prezentantowi ludności żydowskiej. Ma to być 
..rekompensatą" za odebranie Żydom stanowi­
ska wiceprezydenta miasta. Koncepcja ta była 
już wysuwana przez sfery rządzące swego czasu 
i utrzymuje się nadal. Na stanowiska drugieg > 
ławnika wysuwana jest kandydatura radnego 
dr. Kwiecińskiego.

O ile w sprawie kandydatury radnego dr.

Wywiad z Mussolinim

Rzym. 7. 5. PAT. „Daily Mail” ogłasza wy­
wiad z Mussolinim. •

Powszechnie ustalonem jest, iż należy zre­
organizować Ligę Narodów —  oświadcza na 
wstępie Mussolini. Włochy już podjęły w tej 
sprawie inicjatywę. Wydarzenia czynią spra­
wę tej reformy jescze bardziej pilną, a Wło­
chy chcą wziąć udział w pracy nad tą refor­
mą. Teza moja brzmi: Liga Narodów może i 
powinna istnieć, lecz nie poiwnna mieć zadań 
penad siły. Włochy wobec istnienia sankcyj 
musiały zachowywać się wobec Lgi z najwię­
kszą rezerwą, jednakże zawsze gotowe są do 
współpracy na rzecz szczerego i konkretnego 
zbliżenia między wielkiemi państwami zacho­
du, które muszą się wreszcie porozumieć, 
gdyż ich watka między sobą grozi ruinie ca- 
łej cywilizacji europejskiej. Proszę powie­
dzieć czytelnikom angielskim że Włochy jąk­
ną jformalniej pragną pokoju, dowiodły tego 
i będą rozwijać swoją politykę zagraniczną w 
celach pokojowych. Byłem, jestem i będę go 
tów zawsze potwierdzić, że polityka moja nie 
miała i niema żadnych intencyj szkodzenia w 
czemkolwiek interesom imperjum brytyjskie 
go. Tylko ludzie ślepi łub złej wiary mogą 
twierdzić coś przeciwnego. Włochy ani obec- 
n nie ani w przyszłości nie mają żadnych as­
piracji w stosunku do Egiptu. Uważam ten 
kraj za państwo niepodległe, nie afrykańskie 
lecz śródziemnomorskie. Z państwem tem 
Włochy były i będą zawsze w najlepszych sto 
sunkach. Włochy nie mają żadnych intere­
sów politycznych w Sudanie i Palestynie. —  
Popełnia się błąd, przypisując Włochom od­
powiedzialność za rozruchy pomiędzy Araba- 
im i Żydami. Prasa włoska istotnie Ostro po-

Kwieciuskiego radni żydowscy zajmą najpraw­
dopodobniej stanowisko rzeczowe, o tyle liczyć 
należy się z tem, że z całą Stanowczością odrzu­
cą proponowane im przyjęcie mandatu łani- 
nika.

Już w roku ubiegłym reprezentacja żydowska 
w Radzie Miejskiej złożyła stanowcze oświad­
czenie, że nie zadowoli siec polowicznem załat­
wieniem tej sprawy przez przyjęcie mandatu 
ławniku, lecz domaga się w całej pełni realiza­
cji praw, należnych jej zarówno ze względu na 
stosunek procentowy ludności żydowskiej i jej 
obowiązki względem miasta, jak też i długolet­
nią tradycję w tym kierunku.

W obecnej sytuacji brak jest w prezydjum 
miasta reprezentanta społeczeństwa żydowskie­
go, stanowiącego około V\ część ludności b ra ­
kowa i ponoszącego w jeszcze znacznie więk­
szym stosunku ciężary i świadczenia finansowe 
na rzecz miasta, a pozbawionego ze strony te­
goż miasta świadczeń w minimalnym chociażby 
stopniu.

W czasie dyskusji nad sprawą trzeciego wi­
ceprezydenta miasta oświadczył swego czasu 
na posiedzeniu Rady Miejskiej członek prezy­
dium miasta, że pozbawienie Żydów reprezen­
tacji w prezydjum jest tylko podyktowane wzlę- 
darni oszczędnościowymi i ma charakter cza­
sowy.

Toteż spodziewać się należy, że w razie wy­
płynięcia tej sprawy w najbliższej przyszłości 
i zaofiarowania reprezentantom żydowskimi w 
Radzie Miejskiej stanowiska ławnika, nie przyj­
mą oni tej propozycji, domagając się natomiast 
wyboru wiceprezydenta, któryby reprezento­
wał społeczeństwo żydowskie w prezydjum 
miasta.

— 0-5.0—

lemizowała z prasą angielską. Było to nie do 
uniknięcia wobec stanowiska, które zajęły li­
czne koła angielskie ku głębokiemu zdumie­
niu społeczeństwa włoskiego. Ambulanse an­
gielskie nigdy nie były bombardowane umy­
ślnie przez lotników włoskich. Delegaci róż­
nych Czerwonych Krzj’żów byli zabijani i 
ranieni przez Abisyńczyków zbyt zacofanych 
na to, aby szanować jakeś godła symboliczne 
Co się tyczy gazów, to Aloisi mówił jasno w 
Genewie. Dr. Winkler z Czerwonego Krzyża 
holenderskiego leczył zaledwie jednego ran­
nego, jak zdawało się od gazów, jednego 
wśród setek ranionych. Pokój będzie podyk­
towany w duchu rzymskim i nie może być ku 
lawym. Rozstrzygnie on zagadnienie abisyń- 
skie raz na zawsze wyłącznie dzięki naszemu 
poświęceniu, naszej krwi, naszym pieniądzom 
bez żądania czegokolwiek od innych.

Chamberlain zaprzecza
Londyn, 7. 5- PAT. Deputowany konserwa­

tywny 01iver Locker Lanipson zapytał dzisiaj 
w Izbie Gmin kanclerza 6karbu, czy rząd bry­
tyjski nie zamierza wznowić rokowań o udzie­
lenie pożyczki Włochom, wszczętych w r. 1935. 
Neville Chamberlain oświadczył, iż nic nie wic 
o wszczęciu rokowań w r. 1935, ani o propozy­
cji nawiązania rokowań iv chwili obecnej.

Gdańsk. 7. 5. PAT. Sprawcą onegdajszego 
napadu na posła centrowego Posacka był b. 
poseł narodowo-socjalistyezny, urzędnik gdań 
skiej policji kryminalnej. Schulz.

Jak słychać pobity został wieczorem, poseł 
centrowy b. senator Formell. Sprawcy doty­
chczas nie wyśledzono.

Nowy rektor uniwersytetu 
im. J. Piłsudskiego

Warszawa. 7. 5. PAT. Rektorat komuniku­
je, że w dniu im. Józefa Piłsudskiego 7 maja 
1936 r. odbyły się wybory rektora uniwersy­
tetu na lata akademickie 1936/37, 1937/38,
1938/39. W  wyniku głosowania wybrany zo­
stał dotychczasowy rektor prof. dr. Stefan 
Pieńkowski, który wyboru nie przyjął. W  
drugiem głosowaniu wybrano prof. dr. Fran­
ciszka Czubalskiego, który również wyboru 
nie przyjął. Wybrany w trzeciem głosowaniu, 
prof. dr Włodzimierz Antoniewicz, prof. zwy­
czajny archeologji przedhistorycznej wybór 
przyjął.

Min. Swiętoslawski 
w Sztokholmie

Sztokholm. 7. 5. PAT. P. minister wyżu aft 
religijnych i oświecenia publicznego prof. 
Świętosławski witany był w Lund przez pre­
zesa towarzystwa szwedzko-polskiego prof. 
Wrangla oraz przez przedstawiciela minister 
stwa oświaty p. Tepeliusa.

Do Sztokholmu p. min. Świętosławski przy 
był o godz. 16-ej. Na dworcu witali go: min. 
oświaty Engberg, podsekretarz stanu Knoes, 
bibljotekarz królestwa szwedzkiego Collin, 
wyżsi urzędnicy i przedstawiciele prasy. Ze 
strony polskiej obecny był poseł Roman z 
członkami poselstwa. O godz. 18-ej p. min. 
świętosławskj wygłosił odczyt w instytucie 
biochemicznym wobec bardzo licznego audy­
tor jum.

Straszna katastrofa 
samochodowa

Poznań. 7. 5. PAT. Dzisiaj, krótko po godz. 
10-ej zderzyły się w Skokach w pow. Wągro- 
wieckim dwa samoloty ćwiczebne. Jeden z sa 
molotów* runął na ziemię i pogrzebał pod 
szczątkami załogę, składającą się z oficera i 
podoficera. Drugi samolot zdążył lądować, 
lecz wskutek nierównego terenu skapotował, 
Jeden z lotników wyskoczył ze spadochronem 
jednak spadochron nie rozwinął się i lotnik 
zabił się na. miejscu. Na mejsce wypadku po 
spieszyła na pomoc okoliczna ludność oraz le 
karze dr Fabianowski i dr Foerster. Jak się 
dowiadujemy, śmierć ponieśli por. obserwa­
tor Janusz Śliwiński, sierżant Bzorkiewicz i 
st. sierż. Adamczyk. Podoficer Lubiejewskj, 
wyszedł z wypadku bez szwanku.

Likwidacja „FeniksuM 
w Palestynie

Jerozolima. 7. 5. (ŻAT) Rząd palestyński
wydał dziś zarządzenie, na podstawę którego 
ma być zwinięty oddział wiedeńskiego Towa­
rzystwa Ubezpieczeń „Feniks” . Rząd zamia­
nował komisarza, który ma przystąpić do lik 
widacji ttgo oddziału. »

„Batory*' w Londynie
Londyn. 7. 5. PAT. S/m „Batory” przybył 

dziś rano do Londynu i stanął pośrodku rze­
ki na Tamizie w odległości 300 m od przysta­
ni w Greenwich. Pasażerowie łodziami moto- 
rowemi dojechali do przystani i udali się na 
zorganizowane dla nich wycieczki po mieście.

W  godzinach popołudniowych ambasador 
Raczyński przybył na statek i złożył oficjal­
ną wizytę, podejmowany oficjalnie przez kpt. 
Borkowskiego.

Zwycięstwo wyborcze 
labourzysty w Londynie

Londyn. 7. 5. PAT. W  wyborach uzupełnia 
jących do Izby Gmin, odbytych wczoraj w 
okręgu londyńskim Peckham, labourzyści o- 
debrali mandat konserwatystom. Kandydat 
labourzystów pokonał kontrkandydata kon­
serwatywnego większością 100 głosów. Rezul 
tat tenoznajmiono po dwukrotnem obliczeniu 
głosów

Pokój będzie podyktowany 
w  duchu rzymskim

Mussolini zaprzecza jakoby Wfosi wywołali rozruchy
w Palestynie
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Kronika krakowska
 0§0— —

Członek Waad Haleumi 
w Krakowie

W czoraj przybył do Kralów** członek pulcslyu- 
skiego W aad llalcum i i wiceprzewodniczący Eg­
zekutywy Stronnictwa Państwa Żydow skiego tow. 
ii anieli W einstein. Przyjazd tow. W em stem a po­
zostaje w  związku z reorganizacją Stronw. Pań 
slv.a Żyd. w naszej dzieiniey.

Tow . Weinstein zh-zył nam w czoraj wizytę W 
redakcji, Z Palestyny w yjechał [ow. Weinstein 
c.szcze przed ostnlmemi zajściami.

  o -  —

DYŻURY LEKARZY I A rT E K :
Lziś mają tfyżńr nocny icza jze ; l )r  Aleksandro 

w ieź Juijan, Przym oście 1, teł- 101-79; Dr lar oko­
cą; z-enon, Dunajewskiego 0, teł. 1G3-8O; Dr Herz- 
haft Anna, FIoj — n-a 47, teł. lti'J-68; Dr Besser 
.‘.crahani, Dietla 41, tel. 139-51.

Dziś mają dyżur nocny apteki: Rynek gł A-B 
45, Lobzpwska 8, Grzegórzecka 9, liluga 4 Kra­
kowska 19, Rynek Podg. 9.

ZE SPRAW MIEJSKICH
Wczoraj odbyło się na Ratuszu Krakowskim 

posiedzenie Komisji gospodarczej Rady m. pod 
przewodnictwem wiceprezydenta dra Kiimee- 
kiego, ua którem uchwalono sprzedać nowy ob­
szar gruntów przy ul. Czarodziejskiej na cele 
budowy domów robotniczych i dla wyrównania 
dotychczasowych granic.

Następnie Komisja uchwaliła wnioski doty­
czące zamiany gruntów gm. za grunta W oj> 
wódzkiego Związku Opieki Społecznej w Kra­
kowie. Zamiana powyższa następuje dla wy­
kształcenia bloków budowlanych, na których 
wybudowane będą domy mieszkalne dla pomie­
szczenia rodzin robotniczych.

Dalej rozpatrzono dwa plany zabudowania 
na gruntach między ul. Piastowską, Reymonta 
i Al. 3-go Mcja oraz na gruntach położonych 
między ul. Wiejską, Kielecką, B Zaleskiego i 
Rymarską w Dz. XIX . Wkońcu Komisja załat­
wiła kilka spraw drobniejszej wagi-

ROZSZERZENIE jólRENU OGRODU 
BOTANIC ZNEGO

(or) W ostatnich dniach Ogród Botaniczny w 
ivi akowio zakupił parcelę sąsiadującą z terenem 
ogrodu. Ma to na celu powiększenie lereuu cg- 

udowego.
Obecnie rozpoczęto już piraice nad złmrzor i cm 

m u l  oddzielającego parcelę od ogrodu a w naj­
bliższych dniach nowy obszar będzie odpowiednio 
urządzony. W  ten sposób ogród krak- -.-ski zos- 
larie znacznie powiększony i będzie największym 
w Polsce.

W STRZYMANIE AUTOBUSU DO PROKO­
CIMIA «

Dyrekcja Krakowskiej Kolei Elektrycznej za­
wiadamia P. T . Publiczność, że z dniem w czo­
rajszym z powodu przebudowy drogi na odcinku 
ui. W ielicka —  Prokocim , zostaje wstrzymany 
ruch autobusowy, aż do odwołania.

AUTOBUSY DO LASU WOLSKIEGO
D yrekcja Krakowskiej Miejskiej Kolei Elektry­

cznej zawiadamia P. T. Publiczność, że w dniu 
3 maja uruchomiono zostały na sezon letni auto­
busy do Losu W olskiego. ■ .autobusy kursować 
będą w  pogomie niediziele i święta z przystanku 
przy ul. Straszewskiego. Cena biletu pow oU ego 
rynosi zł. 1.—

W dnie powszednie dostarczane będą autobusy 
'■■•y lieczkoni na uprzednie zamówienie ustne, lub 
'elefonicznc, lecz nic później, niż jeden dzień na­
przód.

ZABIŁ R YW A LA  LASKA
(or) Przed s pii n krakowskim toczył się w czo- 

proces Jana Tylca, oskarżonego o ciężkie u- 
'V-Lodzenie ciała, powodując śmierć. Między Tyi- 
L*m a znajomym j« go Stanisławem Chmiehrcży - 
kiem pow stał anlagonizm na tle ryw alizacji o  
dziewczynę. D oszło do tego, że pew nego dniu 
Tylec uderzył Chmielarozyka okuli] laską w g ło ­
wę, pow odując pęknięcie czaszki i śmierć rywala. 
W czoraj skazno g o  z czyn ten na pięć lat wię- 
r.iti ia.

ZMARLI:
—  BL. P. SA RA Z C  CKERMANNO W A. Wczoraj 

popołudniu odibył się z domu żałoby p izy  ui. 
Krakowskiej L. 52 pogrzeb bł.p. Sary żuckęrman- 
oow ej. Zmarła była matką metrampciża naszego 
piania p. Natana Zuikermanna, któremu wyraża­
my słow a praw dziw ego współczucia.

„N O W Y  DZIENNJK-1

Wstrząsające odkrycie w Podgórzu
Zwłoki samobójczyni wyłowione z kanału Wisły

(or) Wstrząsającego odkryciu dokonatio wczo­
raj popołudniu w Podgórzu. Oto rybacy, łowią­
cy ryby w kanale Wisły obok Rvdlówki, zau­
ważyli w pewnym momencie ciało ludzkie, znaj­
dujące sie na dnie.

Po wydobyciu na powierzchnię okazało się, 
żc są to zwłoki młodej kobiety. O odkryciu tem 
zawiadomiono natychmiast władze policyjne, 
które w-drożyły dochodzenia w kierunku iden­
tyfikacji zwłok.

Niebawem zdołano stwierdzić, żc są to zwło­

ki 28-lelnicj Bronisławy Danzigerówny, zamie­
szkałej przy ul. Kalwaryjukiej 1. 78. Danzige- 
równa jeszcze w dniu 28 kwietnia wydaliła się 
z domu i od tego czasu wszelki słuch o niej za­
ginął. Obecnie stwierdzono, żc wyszła ona z do­
mu w celach samobójczych.

Identyczność zwłok została ponad wszelką 
wątpliwość stw crdzona Na zarządzenie leka­
rza miejskiego dr. Piska, zwłoki urzewieziono 
do Zakładu Medycyny Sądowej.

Ftaszeczka jedyny ( tale W isły
fHeu&aie zametny i.i«oti&j kobiety

(or) Przechodnie ua III. Moście w Krakowie 
zauważyli wczoraj tv południc młodą kobietę, 
która, przeszedłszy ' przez balustradę mostu, 
skoczyła do Wisły Zauważyli to również robot­
nicy, znajdujący się ua bulwarach Wisły. Je­
den z nich rozebrał się momeulauiie i skoczył 
do wody, płynąc w kierunku samobójczyni.

Po krótkiej walce z żywiołem mężczyzna teu 
zdołał uchwycić tońącą kobietę i wyciągną.! ją 
z wody. W momencie, gdy publiczność zajęta 
się cuceniem kobiety, ten, który ją wyratował, 
ubrał się. szybko i znaki w tłumie.

Przybyły na miejsce lekarz Pogotowia Ratun­

kowego udzielił niedoszłej denatce pierwszej 
pomocy, puczem przewiózł ją do 6zpitala. Jak 
się okazało, jest to 21-lctma Marja Kubicka, 
zamieszkała przy ul. Arjańskiej 7.

Kubicka podaje jako przyczynę zamachu sa­
mobójczego brak pracy. Z tych zresztą powo­
dów usiłowała pozbawić się życia jeszcze pzzed 
dwoma dniami, kiedy w Lesie Wolskim uapiła 
się jodyny i zostaia uratowana przez przechod­
niów, którzy wezwali Pogotowie Ratunkowe. 
Już wówczas oświadczyła, że nie zrezygnuje ze 
swych zamierzeń i niebawem dokona samobój­
stwa. Wczoraj powtórzyła losamo...

Strajk ceglarzy roszerza sie
(or) Ocialu e godziny nrzyniooly znów piwne 

zaostrzenie svtuacji sirejkowej na terenie Kra­
kowa. O ile bowiem zdawaio się, że po zlikwT 
dowauiu sLrajku okupacyjnego w cegłami w Bo- 
uarce i.ie dojdzie do dalszych zatargów w lej 
dziedzinie, o tyle wczoraj sytuacja uległa zmis- 
n:e. Wybuchły bowiem strajki w cegiaruiaoh 
l  erbera i Abrahamcra. a do strajkujących przy 
łączyli się robotnicy cegłami w Bonarce. któ­
ra została znów unieruchomiona. O ileby zatarg 
w tej dziedzinie uległ dale z emu rozszerzeniu, 
mogłoby to wpłynąć na rozwoj ruchu budowla­
nego.

W wyniku przeprowadzonych pertraktacyj

zliku dowany został zatarg w fabryce skórek 
Fróhlicha przy ul. Stanisława, gdzie robotnicy 
otrzymali podwyżki w wysokości 15— 20 proc.

W Krakowie mówi dię o żądaniach, wysuwa­
nych ostatnio przez parkicciarzy oraz tenden­
cjach' strajkowych wśród zatrudnionych w pral­
niach.

Na prowincji zlikwidowany został strajk w ce­
mentowni Górka, gdzie robotnicy wstrzymali 
s ę od pracy spowodu-niew.ypidCbnia pensji. O- 
becnie sprawa ta jesr-już załatwiona. Niewia­
domo, co będzie z kopalnią w Libiążu, która 
ma być unieruchomiona przez właścicieli z 
dniem l czerwca.

Kochanemu Koledze N. Cukier mannowi 
spoicodu zgonu Jego blp. Maiki wyrażają ser 
deczne współczucie

M. Feldmunn, J. Goldstein, S. 
Horowitz, S. Buchsbaum.

EKSPLOZJA ZBIORNIKA BENZYNO­
WEGO »

(or) W  domu przy ul. Gertrudy 8 zdarzył się 
w czoraj w  południe tragiczny wypadek. W domu 
tym znajduje się pracownia blaenarska Roi aua 
(-wiertni.

W czoraj zabrał się Cwiertnia do naprawy zbio­
rnika benzynowego p izy  samochodzie. W chwili 
gdy z rozpaloną kolbą zbliżył się du zbiornika 
eksplodow ały gazy benzynowe.

Cwiertnia doznał silnego wstrząsu nerwowego 
a odłamek żelaza ranił go w ramię. l’ o opatrzeniu 
p> zewieziono go do szpitala.

PRZED ZAKOŃCZENIEM PROCESU 
O NADUŻYCIA CELNE

(or) Trwający od szeregu lygodni proces o na­
dużycia celne \v Krakowie zbliża się w re^łcic ku 
końcowi, Nie jest wykluczone, że postępowanie 
dow odow o skończy się już w ciągu bieżąc -go ly- 
godnia.

Na w czorajszej rozprawio zeznawali ostatni 
świadkowie, poczcni odczytano akty. O de c oczy­
tanie aktów nie zajmie w ięcej jak dwa dni, zam­
knięcie postępowania dow odow ego nastąpi w so­
botę. P ierw szo dni przyszłego tygodnia zajmą 
przem ówienia stron, tak iż ogłoszenie w y o k u  
nastąpi w  połow ie lygodnia.

ZWŁOKI NOWORODKA W  KRZAKACH
(or) Wczoraj znaleziono w krzakach parku 

Jordana owinięte w szmatę zwłoki uoworodka 
płci żeńskiej, w częściowym rozkładzie. Wez­
wany lekarz obwodowy stwierdził śmierć spo- 
wodii zaniedbania pomocy przy urodzeniu. —  
/w łok i odstawiono do Zakładu Medycyny Są­
dowej, a za matką wszczęto poszukiwania.

Gru i  ta rz^du palestyńskiego
Jerozolima. 7. 5. (ŻAT) Rząd palestyński 

wezwał dziś właścicieli autobusów arabskich 
do podjęcia pracy w przeciągu 48 godzin. W  
przeciwnym razie utracą licencję.

—  W AKUJĄCE POSADY D LA t HKMiKÓW 
SPECJALISTÓW , Oddział K rakowski Związku 
Chemików Żydów  w  Polsce poszukuje kilku spe­
cjalistów  z dziedziny fabrykacji celofanu, w isk o­
zy i kolłodjoiiu. Warunki bardzo dobre. Ze w zglę­
du na to, że obsadzenie tych posad jest pitne, 
prosi się o bezzwłoczne przeslanio podań w raz z 
oapisami świadectw do: Zarządu G łów nego Z w ią­
zku Chomików Żydów  w  Polsce (Kom isja Pośre­
dnictwa Pracy) W arszawa, Królewska 23.

— W YCIECZK Ę DO BOLECilOWJC I W ĄW O- 
Z i K VRNI0WICK1EG0 urządza Polskie Tow a­
rzystw o Krajoznawcze w  niedzielę 10 b. ni. pod 
przewodnictwem p. Nacz. Prz\jemskiego. Dojazd 
koleją do Zabierzowa. Zbiórka przed dworcem 
głównym o godz, 10-tej przedp. Pow rót w iiczo  
rem. Koszty koleji zł. 1.—

—  SEKCJA KOLARSKA MAKK-4 BI urŁądzu 
w niedzielę 10 bm. wycieczkę do Myślenic, ł i i ó r -  
ka na boisku Makkabi, godz. 8 rano.

REPERTUAR KINOTEATRÓW
A D R IA : „P otęp ien iec1 (V ictor Mc. L ag ier) 
APO LLO : j,.,/~siejsze czasy1’ (Chailie Chaplin) 
ATLANTIC: „A l ch et ’ (Rachel Holzer, A Mo- 

rewski, Kurt Katsch)
CAPITO L; „Dzień wielkiej przygody-1 
STELLA: „W alc w iosenny'1 i „T oto ’’
SZTUKA: „D zisiejsze czasy ' ^Charlie Chaplin) 
SW1T: „Bohaterowie Sybiru11 
UCIECHA: „Panienka z Pośle Restanle" 
W AN DA: „Calienle Miasto M iłości" (ponadto 

w  program ie rew elacyjne dodatki).

CYRK STANIEW SKICH: W ystępy trupy lili­
putów o godz. 4.30 i 8.15 wiecz.
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INScRATOW 
DROBNYCH
nte prayjm uj©  aią 

telefonicznie  
tyłku w prost 

w Adm inistracji 
i w y łączn ie  

Z A  G O T Ó W K Ę .

| woine uosaćy |
NOWOOT WARTY 

magazyn obawia po­
szukuje kilka zdol­
nych panienek z prak­
tyką. Wiadomość Za­
menhofa 5i/i między 
3— 4. 8886kr

SAMODZIELNA mo- 
dniarka i pomocnica 
poszukiwane od za­
raz. Posada całorocz­
na bez soboty. Zgło­
szenia pod „Podanie 
warunków*1 do AJm. 
Nowego Dziennika

5905g

| nm matoł; |
POMOCNIK handlo­

wy z branży kolohial 
no - spożywczej po­
stukuje pracy. Zgło­
szenia Grzegórzecka 
7/8. 5904g

BIEGŁA maszynist 
La polsko • niemiecka 
obeznana z wszelkie- 
mi czynnościami biu­
rowymi oraz długo­
letnia mundantka 
szuka jakiejkolwiek 
posady cwent. za6tęp 
stwa. Zgłoszenia do 
Adm. N. Dziennika 
pod ,,D. S."

RZOKOWO tanio wy­
ucza hebrajskiego ru­
tynowany nauczyciel. 
Zgłoszenia Biuro Ogło 
szen Statlcra, Rynek 
8. 8547kr

HAFTUJĘ, szyję bie­
liznę wyprawy ślubne 
Szycie bluzekt pyjam, 
s z l a f r o k ó w , —  
Stockowa, Dietla 50.

TAPICER poszukuje 
pracy u klijentów pry 
watnych, robi nowo­
czesne meble tapicer- 
skie przerabia ze sta­
rego. Zakładam sto­
ry, wieszam firanki. 
Zawiadomić pocztów­
ką. Maj, Kraków, —  
Miodowa 21 8801kr

MŁODA energiczna 
wychowawczyni zna­
jąca język hebrajsli i 
z kilkuletnią prakty­
ką poszukuje kondy­
cji lub lekcji. Zgło­
szenia pod „W ycho­
wawczyni" do Adm. 
N. Dziennika.

ZASTĘPCA branży 
żtlaznej i budowla­
nej z długoletnią prak 
tyką poszukuje przed­
stawicielstwa na Kra­
ków województwo 
Krakowskie. Zgłosze­
nia do Adm. Nowego 
Dziennika pod „Za­
bezpieczenie".

5b25g

INKASO przyjmę na 
godziny popołudniowe 
Na żądanie złożę odpo 
wiednią kaucję. —  
Zgłoszenia do Nowe­
go Dzieunika pod 
„Energiczny 5.000"

583 lg

OBZNAJOMIONY z 
buchalterją i kores­
pondencją polską z 
długoletnią praktyką 
przyjmie jakiekolwiek 
zajęcie za bardzo 

skromucm wynagro­
dzeniem. Zgłoszenia 
w Adm. N. Dz. pod: 
„Rutyna". 5872g

KWALIFIKOW ANA 
krawczyni szyje tanio 
po domach. Zgłosze­
nia do N. Dziennika 
pod „Oszczędność".

5800g

|  Maih I njitwmlt I
FROFESOR Spitz, — 
Kraków, Sołtyka 1 1 
wyuczy języka hebraj 
skiego perfekt w krót 
kim czasie. 5876g

ANGIELSKIEGO 
KARMEL 

KOLETEK TRZY.

STENOGRAFII nie­
mieckiej w 10 lek­
cjach perfekt wyucza 
Zofja Schongutówna, 
WW. Świętych 8. I p. 
m. 7. tel. 109-97

TARNÓW Wiedeń­
ski propagandowy 
kurs kroju ERGON, 
ul. Krakowska 2. I. p. 
oficyny. 588og

CO STOI W  T WY M  HOKOS K O P IE ?  
Pozwól, by profesor SAUIBOL LAKAJAT  

powiedział Ci to zanełnie bez ułamie!
Czy chcesz wiedzieć coś o Twej przyszłości, 

tak jak ona jest przepisana przez gwiazdy, czy 
osiągniesz sukces w ż>- 
ciu, lub też zasięgnąć 
informacji dotyczących 
J wego dalszego tycia w 
zw iązku z małżeństwem 
i miłością, Loterją, spad- 
ktem, szczęśliwemi uu- 
meiami, s z c z ę ś l i w e m i  
i niesiczęśliwemi czasa­
mi oraz wszelkich infor- 
macyj o n i e o c e n i o n e j  
wartości dla C i e b i e ?  
Wszystkie te szczegóły

słynny astrolog Prof. SAHIBOL LAKAJAT
doniesie Ci zupełnie darmo.

Jego przepowiednie i rady przyniosły jut 
tysiącom Judzi szc:<*ście i powodzenie! O ile 
i Ty chcesz skorzystać z Jego specjalnej wiedzy 
napisz jeszcze dziś iw oje dukładne nazwisko 
i adres, datę urodzenia, płeć, czy zamęzna (żo­
naty), czy nie, oraz za<ącz kilka włosów dla 
blitszego kontaktu. Otrzymasz abselutniu gratis 
próbny horoskep w języku polskim.

forto J > Holandji wynosi t>5 gr (.0 ile chcesz, 
proszę załączyć 9u gt w znaczkach pocztowych 
na koszta pisania i porto). — Jego adres jest 

PK OF£SO it SAB1BOL LAKAJAT  
(.Abt. 275/C. fostbox 7C — Prinsestr. 2;

DEN HA Au — iHoliand)

k J L t  Ł H  G O d t S f c C i J l K S A l E
ZOFJI J i U n G  poieca modele wiedeńsk t 
Koletek J i cl 1 -18  U ty nsjnitsze.

JUZ UKAZAŁY  S F,

SZKICE PALESTYŃSKIE
l ŁO. OLOA kuSMERA

ZBIÓR STODJOW 
O PALESTYNIE  
WSPÓŁCZESNEJ

Do nabycie we wszystkich księgarniach
C E N A  Zł 2.50

|  Różne |
STARĄ GARDEROBĘ 
męhką zamienia BEZ 
DOPŁATY na pierw­
szorzędne bielskie 
materjały ubraniowe 
„UBRANIOZMIAN", 
Augusijańska 10. e— 
TELEFON 133-74. — 
Na wezwanie posyła 
do domu. 6973kr

ZBIÓRKA uliczna 
przy stolikach w dniu 
16 kwietnia 1936 ua 
dochód „Eksternatu 
dla najbieduicjszej 
dziatwy Żyd. w Kra­
kowie" przyniosła zł. 

700.35. Suma ta U' 
żyta zostanie w głów­
nej części na pokry­
cie wydatków bieżą­
cych, częścią na pół- 
kolonje wakacyjne. 
Wszystkim, którzy ła­
skawie przyczynili
•ię do zebrania tej sn- 
my, składa serdecune 
podziękowanie Wy­
dział. 5907g

KRAW AT Y stare =— 
przetarte przerabiam 
na nowe Podzam­
cze 22 oficyna II p. 
m. 10.

UWAGA! Ubrania z 
materjałem od 100 
złotych na miarę 
wykonanie pierwszo­
rzędne nabyć można 
tylko w Salutiie kia- 
wieckim S. ROSNERA 
Kraków, Sarego 6. gr 
Telefon 101-24.

5753S

SMACZNE obiady po 
zniżonej cenie Dietla 
111, m. 7. 3787g

|  Kupno |
NOSZONĄ garderobę 
kupuję, płacę dobrze. 
Goldberg, Gazowa 13. 
tel. 134-88. 5598z

|  Spnedaż ]
WĘŻE gumowe i par­
ciane, pompy skrzy­
dłowe i studzienne, li­
ny drucianie i kono­
pne poleca Hurtow­
nia Artykułów Tech­
nicznych S. SZAJER, 
Florjańska 5. Tel. 
141-54. 8882k r

S A L O N  M Ó D  
„Saba", KRAKÓW, 
RYNEK GŁÓWNY 10 
(w podwórcu). Naj­

nowsze modele stale 
Da składzie. Przera­
bia kapelusze w edług 
najnowszych wzorów 
od zł. 1.50. Uwaga 
RYNEK GŁÓWNY 10

,.N F O D U R " 
„D  U C O" lakiery
s a m o c h o d o w e

we firmie:
„ F A R B O B L A S K "  

K r a k ó w ,  
Kalwaryjrta 29. «— 
telefon 149-79. 

ii 870bkr

|  lofcale |
LOKAL przemysłowy 
z czterech ubikaeyj. 

Lubicz 30 do wynaję­
cia. 5908

POSZUKUJE się od 
zaraz pokoju kom­
fortowego umeblowa­
nego z niekrępującem 
wejściem nżycie tele­
fonu i łazienki. Ofer­
ty pod „Stały" dó 
Adm. Nowego Dzien­
nika. 5906g

PRZYJMĘ p a n n ę  
na mieszkanie od za 
raz. Wiadomość: Wol 
nica 13, m. 16.

5560g

Reklama 
dźwignia handlu

ZNIZONE CENY INSERATOW
rainkacje i kuntiolencje do 4  wierszy Zł. 5-t— 
głoszenia ślubne i zaręczynowe . . „  10*-

PodiiCjkowaHia lekarskie do 25 mm. Z ł .  10*— 
Nekrologi (kltnwW do 60  mm. w I. łamie „  20*—

10 5próbne ogłoszenie za słowo gr. Dla poszuKujacych pracy . • aP gr. 

=  Ogólna taryfa inseratowa uwidoczniona jest u dołu niniejszej strony

FUENUŁII7RA*TA: w Krakowie z odooeze. 
uieni i bez odnoszenia oraz na prowincji
i ł przesyłką  pocztow ą . . . .  miesiąca. „  4.30 kwart. z!. 12.01) 
Zagranicą z przesyłką pocztow ą . ,  „  „  7.50 „  „  22.5'J

i.ULUSZENTA. Podstawą obliczeń jest 1 unlimetr w jednym łanno. Strona w 
tekście i nadeskanem na 3 lamy po 76 m.limetr. Strona ta tekstem 6 ła­
mów po 3S milimetr. Najmniejsze ogłoszenia droln®  Uczymy za 16 słćrr

CENY w złotych : 1. strona 1.25- —  Tekst 1.—  Nadesłane 0.75. —  Za teksMm 
0.25. —  Drobne od słowa 0.10 gr. Dla poszukujących  pracy 0.05 gT. Gratu 
łacje i kondolencje do i  wierszy Zł. 5. Ogłoszenia ślubne i  zaręczynowe 
ZL 10.— . Podziękowania lekarskie do 25 mm. Zł. 10.— . Nekrologi (klepsy 
dry) do 60 mm. w ]. łamie. Zł. 20. Za zastrzeżenie miejsca dolicza  się 25% 
za druk kolorow y 50% .

„N OW Y D ZIENNIK" w yehodił codzienie, także w łom t działki i duipośw iąt

W ydaw ca: Za Spółkę W yd. „N ow y Dziennik": Zygmunt Łłocliwaia. —  Kedaktor odpow iedzialny: Dr. Mojżćsz hanter.
Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej 7, pod zariąde m Maksymiljana Feldmana,


